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Poznań, 11 listopada.

Czem jest dla Polski 
dzień 11 listopada
Dzień 11 listopada, jeżeli wziąć ści­

śle datę, jest rocznicą rozejmu, zawar­
tego w roku 1918, w wyniku zwycię­
skiej wojny światowej przez naczelne 
dowództwo zjednoczonych armij sprzy­
mierzonych z dowództwem pobitej ar- 
mji niemieckiej. Uprzednio już, jak 
wiadomo, odpadły w wojnie tej, jako 
aktywne czynniki zbrojne, armje 
państw, związanych z Rzeszą Nie­
miecką.

Zwycięstwo armij sprzymierzonych 
nad Niemcami — z największym w 
tern bohaterskiem a ofiarnem dziele 
udziałem armji francuskiej — było 
warunkiem odzyskania przez Polskę 
niepodległości, warunkiem przede- 
wszystkiem wyzwolenia ziem naszych 
zachodnich z jarzma pruskiego. To Pol­
ska pamięta, pamięta szczególnie w 
dniu 11 listopada, i tego nie zapomni 
nigdy, z wdzięcznością serdeczną od­
nosząc się do tych, których krew uto­
rowała drogę do rozgromu prusko- 
niemieckiej potęgi militarnej i tern sa­
mem Polsce do zjednoczenia i niepod­
ległości.

Ale zjednoczenie to i niepodległość 
nasza nie były zgoła wyłącznie dzie­
łem oręża armij sprzymierzonych. Wy­
zwolenie Polski było nie mniej dzie­
łem narodu polskiego, i to nietylko po­
kolenia Wówczas żyjącego, lecz i poko­
leń minionych.

Jakżeż odmienne byłyby warun­
ki stron wojujących w zawierusze 
światowej, gdyby naród polski był się 
załamał w półtorawiekowej niewoli 
i stał się bezwolnem narzędziem Prus, 
Rosji i Austrji!

O ileż trudniejsze byłoby położenie 
państw sprzymierzonych, a szczegól­
nie Francji, gdyby Polacy latem roku 
1914 nie byli narodem, — narodem o 
żywej tradycji i nieprzepartem dąże­
niu do wolności!

Czyż armje sprzymierzone nie by­
łyby się znalazły w sytuacji tragicznej, 
gdyby naród polski w przygniatającej 
swej większości, uświadomiony rozum­
ną i daleko patrzącą polityką, nie był od 
pierwszego dnia wojny sercem i du­
szą, myślą ł wolą po stronie koalicji, 
gdyby się nie był oparł pokusom nie­
mieckim, gdyby nie był odtrącił dłoni 
niemieckiej, wyciągniętej po polskiego 
rekruta!

To też dzień 11 listopada jest — po­
za rocznicą rozejmu, zawartego przez 
zwycięskie armje sprzymierzone z po­
konaną armją niemiecką — dniem u- 
roczystym nieśmiertelnego ducha na­
rodu polskiego, zwycięskiego w wojnie 
światowej.

Zwycięstwo to wyraziło się w poli- 
tycznem i — w granicach możliwych 
— wojskowem współdziałaniu Polski 
z państwami sprzymierzonemi i ich 
bohaterskiemi armjami. Wyraziło się 
w powstaniu wielkopolskiem. Wyrazi­
ło w udziale przedstawicieli Polski, ja­
ko państwa już niepodległego i wałczą- 1

0 pogotowie obronne W. Brytanii
Przemówienie min, koordynacji obrany państwa Thomasa Inskipa — Krytyczne głosy 
mówców bez różnicy przekonań w sprawie obecnego stanu pogotowia — Oświadcze­

nie min. Hoare
Londyn (PAT). W izbie gmin 

min. Thomas Inskip złożył oświadcze­
nie na temat polityki obronnej rządu 
brytyjskiego.

Przypomniał on na wstępie, że An- 
glja nie żywi zaborczych zamiarów w 
stosunku do nikogo. Dla wypełnienia 
planu obrony będą Anglicy wezwani 
do pewnych świadczeń, które posłużą 
„do odstraszenia od wojny i zapobieg­
nięcia jej“.

Fakt, że W. Brytanja jest wyspą, 
przynosi jej obok licznych korzyści 
również szkody i zmusza, do utrzymy­
wania potężnej floty. Niemniej silne 
powinno być lotnictwo, jeśli ma wypeł­
nić wszystkie swe zadania. Wyraziw­
szy uznanie dla nowego typu samolo­
tów, wprowadzonych do armji brytyj­
skiej, oświadczył min. Inskip, że uczy­
niono bardzo wiele w dziedzinie obro­
ny terytorium brytyjskiego przed po- 
wietrznemi atakami.

Począwszy od maja 1935 wyszkolo­
no przeszło 2.400 nowych pilotów. W 
metropolji w tym okresie czasu stwo­
rzono 80 eskadr samolotowych, nie li­
cząc lotnictwa morskiego. W ciągu o- 
statnich 18 miesięcy liczba pracowni­
ków w zakładach i fabrykach lotni­
czych podwoiła się.

W zakończeniu oświadczył Inskip, 
że, biorąc pod uwagę ten postęp w u- 
zbrojeniu lotniczem, ma W. Brytanja 
zapewnioną przewagę nad każdym, 
ktoby chciał naruszyć jej granice.

Po przemówieniu sir Inskipa, Lee 
Smith (Labour Party) ubolewał, że 
rząd nie utworzył min. zaopatrzenia 
armji w sprzęt wojenny.

Winterton (kons.) w dłuższej mo­
wie podkreśla konieczność przygotowa­
nia W. Brytanji do stawienia czoła

Echa kradzieży archiwum Trockiego
Paryż. (PAT). „Le Matin" pro­

wadzi w dalszym ciągu energiczną 
kampanję w sprawie kradzieży doku­
mentów w paryskim Instytucie Histo­
rii Społecznej.

Dziennik zamieszcza wywiad z sy­
nem Trockiego, Leonem Siedowem, 
studentem jednego z uniwersytetów 
paryskich. Odmówił on udzielenia da­

Udoskonalone łodzie
Paryż (PAT). „Le Matin“ za­

mieszcza na naczelnem miejscu arty­
kuł angielskiego eksperta morskiego 
Hektora C. Bywatera o najnowszym 
wynalazku niemieckim, który stano­
wi całkowity przewrót w dziedzinie 
budowy łodzi podwodnych.

Nowy ten wynalazek polegać ma 
na zastosowaniu do poruszania moto­
ru sprężonych gazów wodoru i tlenu. 
Obecnie używane są dwa motory, a 
mianowicie Diesla poruszający łódź 
na powierzchni i elektryczny, wpra- ,

cego po stronie koalicji, w paryskiej 
konferencji pokojowej i w podpisach 
polskich pod traktatem wersalskim. 
Wyraziło ostatecznie niezadługo po­
tem w pokonaniu przez wojska polskie 
hord bolszewickich.

Wierzymy, że bliską jest chwila,

wszelkim ewentualnościom. Od stop­
nia jej gotowości będzie w 1937 r. za­
leżeć pokój Europy. Mówca dowodzi, 
że utworzenie min. zaopatrzenia armji 
w sprzęt wojenny jest nieodzowne.

Amery (kons.) jest zdania, że armja 
angielska, aby stać na równi z wojska­
mi kontynentu, musi być oparta na po­
wszechnej służbie. Lotnictwo wojsko­
we trzeba powiększyć i wzmocnić, sko­
ro ma odegrać rolę decydującą w przy­
szłym zatargu.

W imieniu rządu min. marynarki 
sir Samuel Hoare oświadczył:

„Wszyscy pragniemy rozbrojenia, 
ale, gdyby miała być mowa kiedyś o 
tej sprawie, musi wychodzić z założe­
nia dostatecznej obrony kraju i całego 
imperjum. Nikt z mówców nie wąt­
pił o powadze położenia. Co się tyczy 
sprawy sił zbrojnych dla wyprawy na 
kontyngent, to wojsko angielskie mu­
si być gotowe do wszelkich ewentual­
ności.

„Obecne położenie różni się od wa­
runków w 1914 r„ kiedy to istniały 
wyraźne zobowiązania naskutek kon­
wencji sztabów generalnych W. Bryta­
nji i Francji. Teraz takich zobowią­
zań niema. Będziemy musieli powziąć

SfosunM włosko-węgierskie
Budapeszt. (PAT.) Premjer Pa- 

ranyi, przemawiając na zebraniu par­
tii rządowej, zakomunikował, że po 
konferencji wiedeńskiej włoski min. 
spraw zagr. Ciano przybędzie do Wę­
gier. Skorzysta on z czterodniowego 
pobytu, aby omówić z czynnikami mia­
rodajnemu wszelkie sprawy interesu-

nych na temat treści skradzionych 
dokumentów.

Dziennik jednak na podstawie 
przeprowadzonego dochodzenia twier­
dzi, iż sprawa nabiera wyraźnego tła 
o tyle, iż dokumenty te posłużyć mają 
w Moskwie jako materiał dowodowy 
dla nowego procesu trockistów.

podwodne w Rzeszy
wiający w ruch łódź, znajdującą się 
pod wodą.

Zastąpienie obu motorów jednym 
pozwala na wykorzystanie większej 
przestrzeni dla uzbrojenia łodzi, w ra­
zie potrzeby pozwala również na 
zmniejszenie jej wielkości i wreszcie 
przedłuża wydatnie promień działa­
nia. Poza tern nowe niemieckie ło­
dzie podwodne odznaczają się tem, że 
płynąc pod powierzchnią nie pozosta­
wiają żadnego śladu.

kiedy naród polski odniesie zwycię­
stwo nad ułomnościami i rozterkami 
wewnętrznemi i oprze życie państwo­
we na granitowej podstawie patrjo- 
iyzmu i ofiarności, karności i rozumu 
Polaków nie z miana tylko, lecz z du­
cha, z całego swego postępowania.

uchwałę, zgodną z położeniem. W każ- 
dym razie nie przesądzając w niczeni 
o przeszłości, nie widzę obecnie pod­
staw do pesymizmu. Położenie nasze 
jest zadowalające.“

Na tem debatę odroczono do czwart­
ku.

Jeszcze tylko do niedzieli 
można sprawdzać spisy wybor­
cze. Kto zatem jeszcze nie 
spełnił tego obowiązku niectt 
pamięta, że czas nagli i dziś 
pójdzie

przejrzeć spisy wyborców
do odpowiedniej komisji o- 
kręgcwej pomiędzy godz. IS 
a 20, gdyż może łatwo zdarzyć 
się, że wskutek swej obecnej 
opieszałości będzie pozbawio­
ny orawa głosowania w dniu 
20 grudnia.

jące Włochy i Węgry, jak również 
wszystkie zagadnienia z dziedziny eu­
ropejskiej polityki zagranicznej.

W jakiś tydzień po wyjeździe Ciano 
(dokładny termin nie jest jeszcze usta­
lony) regent Horthy złoży wizytę kró­
lowi Włoch. Podróż tę odbędzie w to­
warzystwie swej małżonki, premjera 
i min. spraw zagr. Kanya.

„Szefowie państw — oświadczył da­
lej Daranyi — będą mieli sposobność 
dokonać wymiany poglądów na spra­
wy interesujące oba kraje. Co się ty­
czy mnie, to będę mógł złożyć pierwszą 
wizytę Mussołiniemu, aby wyrazić 
wdzięczność narodu węgierskiego za 
zrozumienie i przyjaźń w stosunku do 
Węgier we wszystkich ostatnich 
oświadczeniach“.

Komunizm poza prawem
Buenos Aires. (PAT). Za przy­

kładem prowincyj Buenos Aires, Cor­
rientes i San Juan poszły obecnie 
Mendoza i Salta, stawiając komunizm 
poza prawem.

Na podstawie dekretów rządów pro­
wincjonalnych władze policyjne są zo­
bowiązane przeciwstawiać sie z całą 
energ.ją knowaniom komunistów i 
chronić ludność przed agitacją wy­
wrotową.

1937-XV-II
Rzym (PAT). We Włoszech, o- 

prócz ery chrześcijańskiej obowiązuje 
i faszystowska, datująca się od 28 paź­
dziernika 1922 roku, t. j. marszu na 
Rzym. Wszystkie dokumenty urzędo­
we i półurzędowe muszą wobec tego 
nosić podwójną datę.

Niebawem ma zostać wprowadzoną 
trzecia era — od utworzenia impe­
rjum, której lata liczyć się będzie od 
1 stycznia 1936. W ten sposób rok np. 
przyszły pisany będzie: 1937—XV—IL
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z polskością w Gdańsku
Znów brutalny napad bojówki hitlerowskiej i wywiezienie w niewiadomym kierunku 
Polaka - Forster bezkarnie mówi o przyłączeniu Gdańska do Niemiec! — Sprawa 

„Bank von Danzig“
Gdańsk (Tel. wł.) Miejscowość 

Lupersthorst w powiecie Gdańskie Żu­
ławy była ostatnio widownią brutalne­
go napadu hitlerowskiej bojówki na p 
Ottona Gerta, Polaka.

Do jego mieszkania wtargnęło kil­
kunastu szturmowców, pobito w okrut­
ny sposób właściciela, a miejscowy 
sołtys nietylko nie interwenjował, ale 
nawet kazał aresztować p. Gerta i wy­
wieziono go mocno poturbowanego w 
niewiadomym kierunku.

Wiadomość o napadzie wywołała 
ogromne wrażenie w całej okolicy i po­
wszechne oburzenie wśród ludności

Odznaczenia
Warszawa (Tel. wł.). P. Prezy­

dent nadał szereg orderów Polonia 
Restituta, ponadto złote, srebrne, bron- 
zowe krzyże zasługi. Odznaczonych 
Polonia Restituta jest około 400, a 
krzyżami zasługi przeszło 4.000.

Wielką wstęgę Polonia Restituta 
otrzymali: prezes Trybunału Admini­
stracyjnego dr. Bronisław Hełczyński 
oraz b. premjer profesor politechniki 
Kazimierz Bartel.

Krzyż komandorski z gwiazdą do­
stali: wojewoda śląski Grażyński;
pułk. Adam Koc; ambasador Rzplitej 
w Paryżu Łukasiewicz; ambasador w 
Rzymie Alfred Wysocki; generałowie: 
Berbecki, Dąb-Biernacki i Norwid 
Neugebauer; profesorowie: uniw. po­
znańskiego Bronisław Dębiński, un. 
warszawskiego Stefan Pieńkowski i 
un. wileńskiego Staniewicz, b. sen. Ma­
karewicz, b. min. pracy Jurkiewicz; 
artyści malarze i rzeźbiarze: Fryderyk 
Pautsch, Tichy, Axentowicz, Wojciech 
Kossak, Ksaw. Dunikowski i K. 
Laszczka; kapelan Prezydenta Hom- 
pola; b. wicemarsz. sejmu Bogucki, 
biskupi: w Łodzi Włodzimierz Jasiń­
ski i w Tarnowie Franciszek Lisowski, 
dyr. bibljoteki narodowej Demby, kom­
pozytor Feliks Nowowiejski i in.

Wśród odznaczonych krzyżem ko­
mandorskim znajdują się m. in. na­
zwiska: prof. Józefa Kostrzewskiego z 
Poznania, prof. Z. Krygowskiego, prof. 
Z. Lisowskiego, artystki Mieczysławy 
Ćwiklińskiej, malarza prof. Kowar­
skiego, rzeźbiarza Ostrowskiego, red. 
Kazimierza Smogorzewskiego.

Krzyż oficerski: m. in. ksiądz Teo­
dor Tuszyński w Gdyni, inż. Adam 
Dziemieszkiewicz, nacz. Izby Kontroli 
w Poznaniu, Konrad Unold, dyr. ceł w 
Poznaniu, Jan Stanawski, prezes wo­
jewódzkiego sądu admin. w Toruniu 
i ks. dr. Wacław Gieburowski.

Krzyż kawalerski Odrodzenia Pol­
ski otrzymała Politechnika Lwowska 
za działalność naukową i udział w 
walce o zjednoczenie ziem polskich w 
latach 1919/20 oraz Uniwersytet Jagiel­
loński za osiągnięte w ciągu wielowie­
kowego istnienia bezcenne zdobycze z 
dziedziny naukowej, pielęgnowanie 
tradycyj historycznych i patrjotyczne 
wychowywanie młodzieży.

Złoty krzyż zasługi otrzymali z Po­
znania m. i.: dr. R. Konkiewicz, ks. 
radca N. Putz, Z. Zaleski, dr. A. Ju­
rasz, dr. A. Wojtkowski, Ksaw. Gade- 
busch, Kaz. Greger, St. Kałamajski, 
Zyg. Noskowski, inż. St. Ropp, dr. Ł. 
Kamieński, Al. Augustynowicz, dr. Z. 
Latoszewski, Wł. Marcinkowski i dr. 
L. Surzyński.

•4^
Samolot bombowy, lecący i Rheime runął z 

mestwierdzonych dotąd przyczyn niedaleko Pa­
ryża r.a ziemie. Pilot oraz dwaj jego towarzy­
sze 6ą ciężko ranni. Aparat jest strzaskany.

*
Z Kowna donoęaą że w Gizajnach pod WoJ- 

kowyszkami zastrzelony został miejscowy ko­
mendant policji. Zabójca jest znajomy komen­
danta. Przy ucieczce ranił on urzędnika policji 
i zdoial zbiec.

*
Donoszą z Turcji, że w Adanie (Cylicja) 

epadl grad, który przez pewien czas nie top­
niał. tworząc warstwę grubości 11 cm. Komuni­
kacja w mieście ustala, linje telefoniczne i tele­
graficzne były przez jakiś czas nieczynne.

-ł-
Według danych biura statystycznego z 1 paź­

dziernika 1936 roku ludność Japonji wynosi 
70 580 000, t. j. u 1452 000 więcej niż w 1935 r., 
Liczba mężczyzn 35 240 000, kobiet 35 310 000. 
Tokjo ma 6 425 800 ludności.

polskiej, która jest bezbronna wobec 
napadów gdańskich bojówkarzy.

Gdańsk (tel. wł.) W przemówie­
niu wygłoszonem z okazji manifestacji 
hitlerowskiej w miejscowości Zuguda 
pod Gdańskiem, Forster mówił o spo­
sobie przyłączenia Wolnego Miasta do 
Rzeszy, twierdząc, że nastąpi to, gdy 
wszyscy Niemcy znajdą się w szere­
gach nar.-socjalistów i znikną partje 
opozycyjne.

Wówczas — twierdził Forster — 
nikt z zewnątrz nie ośmieli się mieszać 
do wewnętrznych spraw gdańskich. 
Termin zrealizowania tego hasła na­
znaczył na 1 stycznia 1937 roku. Z no­
wym rokiem rozpocznie się drugi etap 
bezpośredniego złączenia z Rzeszą.

W gdańskich kołach politycznych 
krążą pogłoski, że po 1 stycznia nastą­
pi zmiana senatu, władzę ma objąć 
Forster, który rozwiąże sejm, poczem 
odbędą się nowe wybory, przeprowa­
dzone jako plebiscyt nad wezwaniem 
„z powrotem do Rzeszy!“.

Trzecia posada „sanacyjnego” działacza
Toruń (tel. wł.). Ubezpieczalnia 

społeczna ogłosiła komunikat, iż „na­
stąpiło przejęcie urzędowania przez 
nowomianowanego komisarza ubezpie­
czalni mg. Teofila Schaba od dotych­
czasowego komisarza Gustawa Zieliń­
skiego, naczelnika wydziału w min. 
op. społ., który jednocześnie mianowa­
ny został delegatem min. op. społ. do

Pogoń za groźnym bandyta
Katowice. (AJS). W związku z 

usiłowanem w swoim czasie zabój­
stwem na osobie mieszkańca Brzęcz- 
kowic Józefa Więcka przez znanego 
policji opryszka, 30-letniego Piotra 
Przybylskiego, natknął się na niego 
patrolujący policjant w Mysłowicach.

Bandyta podczas ucieczki dobył re­
wolweru i począł ostrzeliwać ścigają­
cego go posterunkowego. Tymczasem 
nadbiegło kilku dalszych policjantów

Rozruchy przeclwsowieckie na Kaukazie?
. Paryż (PAT). „Le Matin“ poda- 
je depeszę z Genewy, w której dono­
si, że gruzińskie biuro prasowe otrzy­
mało z Tyflisu na Kaukazie wiado­
mości o rozruchach przeciwsowiec-

śmierć w kopalni
Katowice (AJS). W podzie­

miach kopalni „Anna“ w Pszowie 
górnik Józef Błaszczyk z Pszowa, za­
trudniony był przy jednym z filarów. 
W pewnej chwili nastąpiło t. zw. 
„tąpnięcie“ i oberwane ze stropu zwa­
ły węgla zasypały górnika Błaszczy­
ka.

Na pomoc przybiegli natychmiast 
towarzysze, którzy z pod gruzów wy­
dobyli już tylko zwłoki.

Zagadkowy wędrowiec
Ka t o w i c e. (AJS). Został przytrzy­

many 41-letni Ludwik Hirsch, podró­
żujący za paszportem nansenowskim, 
wystawionym w Genewie, zachowanie 
się aresztowanego wzbudziło podejrze­
nie władz bezpieczeństwa.

Hirsch po wystawieniu mu pasz­
portu przez władze szwajcarskie, wy­
jechał do Hiszpanji na „olimpjadę 
ludową“, a po wvbuchu rewolucji 
walczył w szeregach armji rządowej.

Z jakich powodów porzucił te sze­
regi i poco przybył ’o Polski — nie­
wiadomo. Hirsch r 'tie, że wybierał 
się w odwiedziny do Piotrkowa, gdzie 
ma rzekomo znajomy ch. Do Polski 
przybył nielegalnie. Objechał on już 
cały świat i wszystkie kraie Europy.

Przekazano go władzom sądowym 
za nielegalne przekroczenie granicy.

Po pomyślnym wyniku plebiscytu, 
o czem hitlerowcy nie wątpią, „powrót 
do Rzeszy" będzie odbywać się naj­
pierw drogą ujednostajnienia ustawo­
wego i administracyjnego, przy zacho­
waniu pozorów odrębności Wolnego 
Miasta. Dążeniem tej akcji ma być 
stworzenie faktycznego stanu beztrak- 
tatowego, poczem dopiero rozpoczęło­
by rokowania nad uregulowaniem 
prawnem nowego położenia.

Gdańsk (tel. wł.) W rękach pol­
skich jest 40 proc, kapitału zakładowe­
go „Bank von Danzig“. Zupełnie za­
tem zrozumiałe jest żądanie, wysunię­
te przez stronę polską, aby miała swe­
go przedstawiciela w zarządzie banku, 
czemu w bezwzględny sposób przeciw­
stawiają się koła niemieckie.

Ich wyrazicielem jest „Danz. Vorpo­
sten“, która w dodatku ucieka się do 
kłamliwych-'twierdzeń, oświadczając, 
że w rękach polskich jest tylko 28 pro­
cent kapitału zakładowego „Bank von 
Danzig“.

ubezpieczalni społecznej w Toruniu.“ 
Przypominamy, że p. Schab, znany 

działacz „sanacyjny“, jest naczelnym 
redaktorem wydawnictw prorządowe- 
go i subwencjonowanego „Dnia Pomo­
rza“, a przed kilku tygodniami został 
mianowany notariuszem. Tak więc do­
czekał się trzeciej posady.

i zasypali opryszka strzałami. Zdołał 
on jednak zniknąć pomiędzy domami.

W czasie przeszukiwania uzyskano 
informacje, że widziano bandytę nad 
Przemszą, jak biegł w stronę Sosnow­
ca. Dogoniony Przybylski dał jeszcze 
kilka strzałów, lecz raniony przez po­
sterunkowych w pierś runął na zie­
mię, silnie brocząc krwią. Przewiezio­
no go do szpitala miejskiego w My­
słowicach. Życiu Przybylskiego nie za­
graża niebezpieczeństwo.

kich w Azerbejdżanie, Armenji, pół­
nocnym Kaukazie i Gruzji.

Rozruchy przybrały według tych 
wiadomości, duże rozmiary. Dokona­
no masowych aresztowań, a 150 osób 
rozstrzelano.

Lawina skalna
Oslo. (PAT). Ub. nocy spadła ze 

szczytu góry Raven lawina skał do je­
ziora Loen, gdzie, jak wiadomo, 13 
września r. b. wydarzyła się słynna 
katastrofa, która pociągnęła za sobą 
śmierć 73 osób i zniszczenie kilku wsi.

Tym razem ofiar w ludziach nie by­
ło, natomiast drogi nad jeziorem zo­
stały zniszczone przez odłamki skał.

Zajścia w Tangerze
Tang er (PAT). W mieście doszło 

do poważnych zaburzeń między ko­
munistami hiszpańskimi a włoskimi 
marynarzami, należących do załóg o- 
krętów wojennych, znajdujących się 
w porcie.

Włosi zdemolowali kawiarnię, w 
których zbierali się komuniści. Kilka­

Wielkie Zebranie Przedwyborcze
Stronnictwa Narodowego

odbędzie się w niedzielę, 15 b. m. o godz. 12 w sali cyrku Olimpia 
(ul. Poznańska, u wylotu ul. Mickiewicza).

Przemawiać będą:
dr. Stanisław Celichowski 
red. Stefan Sacha 
mgr. Stefan Niebudek

naście osób odniosło rany. Obecnie 
załogi okrętów nie schodzą na ląd. W 
mieście przywrócono spokój.

Gwałtowny pożar
Stralsund. (PAT). W Altefaehr 

wybuchł we wtorek wieczorem gwał­
towny pożar, który zniszczył szereg 
domów. Szkody są bardzo znaczne.

Strajk w Ameryce trwa
Nowy Jork. (PAT). Na tle straj­

ku portowego doszło tu do starć, w 
których kilkanaście osób odniosło ra­
ny od uderzeń nożem.

Komitet strajkowy ogłasza, że do­
tychczas w portach Atlantyku unieru­
chomiono 247 statków, a liczba straj­
kujących wynosi 18.220.

W Kalifornii, Oregonie, Kolumbji 
brytyjskiej i na Hawajach stoi 178 
statków.

Wybuch w Ekwadorze
Quito (PAT). Wybuch zniszczył 

fabrykę prochu w Latacunga. 4 oso­
by poniosły śmierć, 15 jest ciężko ra­
nionych, (Latacungo m. w Ekwado­
rze w Amer. Poł. — red.)

W Chinach wciąż wre
Pekin (PAT). Połączone siły 

zbrojne Mandżukuo i Mongolji We­
wnętrznej w liczbie 4.000 ludzi wraz z 
samolotami, samochodami pancerne- 
mi i czołgami wkroczyły z Czaharu 
do prowincji Sui-Juan i zaatakowały 
wojska chińskie.

Bitwa była bardzo zacięta, wojska 
mandżurskie musiały cofnąć się z 
dużemi stratami.

Trzech narodowców 
uwolnionych

Dnia 6 listopada sąd apelacyjny w 
Warszawie rozpatrywał sprawę Fr. 
Kamińskiego, A. Przybysza, St. Przy­
bysza, St. Żukowskiego i Wł. Klim­
kowskiego z Mławy, oskarżonych z ark 
165 par. 2 i 155 k. k.

Sąd nie dopatrzył się cech prze­
stępstwa z art. 165 w stosunku do Fr. 
Kamińskiego, Ant. Przybysza, St. Żu­
kowskiego i Wł. Klimkowskiego i po­
stanowił wyrok sądu okręgowego w 
Płocku (wydz. w Mławie) uchylić, za­
twierdził natomiast wyrok w stosun­
ku do Fr. Kamińskiego, osk. z art. 155 
par. I, skazując go na 8 miesięcy are­
sztu z zawieszeniem na 3 lata.

W motywacjach sąd apelacyjny 
uznał motywację sądu I instancji za 
niedostateczną, w stosunku zaś do o- 
skarżającego przód. P. P. Szulca 
stwierdził brak logicznego rozumowa­
nia.

Bronił adw. Z. Jeziorski.
W związku z tą sprawą aresztowa­

ni byli uczniowie kl. VIII tut. gimna­
zjum: osk. Żukowski St., Gostkowski 
Franc., Miecznikowski Henryk i ucz. 
kl. VII Zdziarski Sylw. Pomimo to, że 
prokurator sądu okr. umorzył docho­
dzenie w stosunku do trzech ostatnich, 
uczniowie ci wraz z osk. Żukowskim 
St. z gimnazjum zostali usunięci 
przed zakończeniem roku szkolnego 
1935/36.

„Warsz. Dz. Narodowy“ podkreśla, 
że rada pedagogiczna postanowienie 
swoje oparła na niezupełnie zgodnych 
z rzeczywistością podstawach.

Zamknięte 
uczelnie lwowskie

Uniwersytet i politechnika lwowska 
już prawie trzeci tydzień są zamknię­
te na tle zajść przeciwżydowskich, ja­
kie miały miejsce na tych uczelniach.

Polska młodzież akademicka jest 
rozgoryczona na rektora uniwersyte­
tu prof. Kulczyńskiego z powodu jego 
stanowiska wobec organizacyj stu­
denckich.

Akademja Weterynarii i Wyższa 
Szkoła Handlu Zagranicznego są czyn­
ne.



JWatclTjjiniilja-JHemey
Berliński korespondent „Kurjera 

Poznańskiego“, p. Bolesław Leitgeber, 
znajduje się obecnie w Londynie. Wo­
bec przeniesienia punktu ciężkości 
europejskich wydarzeń międzynarodo­
wych na Londyn — dla Czytelników 
„Kurjera Poznańskiego" będzie intere- 
sującem, dowiadywać się bezpośre­
dnio od korespondenta naszego o naj­
ważniejszych posunięciach na sza­
chownicy międzvnarodowej.

Londyn. 8 listopada. 
Publiczność londyńska spotkaj w

dniu otwarcia parlamentu zawód. Tra­
dycyjna defilada do Westminsteru, w 
złoconych karocach, wśród gali herol­
dów i hajduków, została w ostatniej 
chwili odwołana. —Sprawił to ulewny 
deszcz; król wołał jechać samocho­
dem. Wiadoma rzecz: parlamenty o- 
twierane są mimo niepogody.

Choć co jesieni, od setek lat, powta­
rza się ta sama ceremonja otwierania 
izb, akt rozpoczęcia prac parlamentar­
nych w Anglji otoczony jest zawsze 
uwagę, społeczeństwa, zawsze świeżym 
przypływem zainteresowania. Myślał- 
by kto, że nowy odcinek dziejów An­
glji zaczyna się wraz z nową sesję, par­
lamentu.

Jest tradycję, że z poczę.tkiem sesji 
minister spraw zagranicznych przed­
stawia obraz położenia zewnętrznego, 
ustalając niejako punkt wyjścia dla 
prac w nadchodzęcym okresie. Nie 
zwlekając, wygłosił też p. Eden swe 
przemówienie w izbie gmin: bilans u- 
biegłego roku i wytyczne na przyszłość.

Stwierdźmy odrazu, że centralnym 
punktem wywodów ministra była 
Trzecia Rzesza. Od rozwiązania „pro­
blemu niemieckiego“ zależy też w o- 
czach angielskiego ministerstwa spraw 
zagranicznych pokój Europy w nadcho­
dzącym roku.

Są dwa główne tereny trosk polity­
ki wielko-brytyjskiej, gdzie mierzą się 
dziś siły Anglji i Niemiec: zachód i 
Morze Śródziemne. Kto kogo przyprze 
do muru? Z wytrwałym uporem zma­
ga się od szeregu miesięcy Londyn z 
Berlinem, — dotąd wszakże bez wy­
niku.

7. niemałem upokorzeniem muszą 
w Londynie przyznać, że w polityce 
zachodniej jest Hitler narazie górą. 
Ciągnie się ten sznur powodzeń od 
marca r. b. Wkroczenie Reichswehry 
do Nadrenji — w chwili, gdy różnice

poglądów wewnątrz rządu niemieckie­
go dawały dla kontrakcji Francji, ma­
jącej za sobą plecy Anglji, realne szan­
se — wywołało miast zbrojnego prote­
stu państw lokarneńskich kanonadę 
papierowych not. Na remonstracje An­
glji odpowiedział Hitler grą, udającą 
obrażonego. Gra prowadzona była 
zręcznie, bo potrafił koniec końców 
storpedować październikowy termin 
nowej konferencji lokarneńskiej, — a 
co do drugiego terminu są dziś nieja­
sne tylko zapowiedzi.

W słowach p. Edena trudno dopa­
trzeć się większego optymizmu co do 
widoków powodzenia nowej konferen­
cji, na której wszak Anglji tak zależa­
ło. Miało to być ostatecznem okiełzna­
niem Niemiec, w tym sensie, że przez 
splecenie głównych mocarstw europej­
skich łańcuchem wzajemnych gwaran- 
cyj — w perspektywie miałyby to być 
nietylko gwarancje na zachodzie, lecz 
także utrwalenie „status quo“ na 
wschodzie europejskim — Niemcy 
spięte byłyby w pierścień ogólno-euro 
pejskich interesów.

Wiadomo wszakże, iż Niemcy pra­
gną wolnej ręki, zwłaszcza w Europie 
wschodniej. Stąd przekreślają starania 
Londynu i radziby Angłję odosobnić. 
Już udało im się przez proniemieckie 
wpływy wśród Flamandów wywołać 
rezerwę Belgii, Z reszty „lokarneńczy- 
ków“ pozostaje tylko wierną — Fran­
cja. Ale najgorętsze nawet zaklęcia 
przyjaźni dla Francji w ustach p. Ede­
na nie zmienią stanu rzeczy, że więk­
szość społeczeństwa angielskiego pa­
trzy na wewnętrzne położenie Francji 
z głęboką troską, nie widząc narazie w 
rządzie p. Bluma sojusznika, któryby 
zdolny był do wielkich pociągnięć w 
Europie.

Tem większą wagę posiadałoby dla 
Anglji — mimo wszelakich innych po­
zorów — rzetelne porozumienie się z 
Rzymem. Wszystko zło na Morzu Śród- 
ziemnem uważa się dziś w Londynie 
za dzieło intryg niemieckich. Berlin 
chciałby przez Włochy wywierać na­
cisk na Londyn, by pośrednią tą drogą 
osłabić poszczególne pozycje Anglji,

Hasła w 19-tą rocznicę
Siódmy listopada był obchodzony w 

Bolszewji jako dziewiętnasta rocznica 
komunistycznej „rewolucji paździer­
nikowej“ (według rosyjskiego kalen­
darza rewolucja wybuchła 25 paź­
dziernika).

Interesujące jest pod jakiemi ha­
słami odbywały się tegoroczne mani­
festacje jubileuszowe.

Według doniesień czeskich specjal­
ną uwagę poświęcono w tym roku 
hasłom walki z faszyzmem i rewolu­
cjonistom hiszpańskim. Dwa hasła 
czołowe poświęcone są właśnie Hi- 
szpanji. Głoszą one: 1) „Braterskie 
pozdrowienia robotnikom i chłopom 
hiszpańskiej republiki demokratycz­
nej, prowadzącym bohaterską walkę 
z faszyzmem. Niech żyje naród hi­
szpański!“ 2) „Walka narodu hiszpań­
skiego to wspólna sprawa całej ludz­
kości postępowej. Darzmy sympatja- 
mi naród hiszpański i dajmy mu po­
moc w walce“.

Liczne hasła mają charakter woj- 
skowo-obronny. Są to pozdrowienia 
dla armji i wskazania na to, że armja 
ta jest osłoną pokoju. Niektóre tego 
rodzaju hasła brzmią:

„Pozdrowienia bojowcom granicz­
nym, strzegącym granic sowieckich“.

„Niech rośnie i potężnieje, niech 
hartuje się nasza rodzona, potężna 
armja czerwona“.

Wysunięcie na czoło haseł hiszpań­
skich potwierdza raz jeszcze wagę i 
znaczenie wydarzeń na półwyspie pi- 
renejskim, gdzie Sowiety nie szczędzą 
pieniędzy, ludzi i środków technicz­
nych, aby przeciwdziałać zwycięskie­
mu pochodowi zbudzonego nacjonali­
zmu. Widząc teraz, że w 19-tą rocz­
nicę „rewolucji październikowej“ woj­
ska narodowe wkroczyły na peryferje 
Madrytu, agent Moskwy, ambasador 
Mojżesz Rosenberg, który z premjerem 
Caballero uciekł samolotem ze stolicy 
Hiszpanji, usiłuje socjal-komunistów 
hiszpańskich pozyskać dla myśli u- 
tworzenia republiki rad na ziemi hi­
szpańskiej, dotąd jeszcze niewyzwolo- 
nej przez narodowców.
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politykę gwarancyj nad Renem, poli­
tykę Ligi Narodów. Ostatecznym wy­
razem tego, to podróż min. Ciano do 
Berlina, będąca od początku do koń­
ca dziełem zrodzonem w kancelarjach 
Wilhelmstrasse. Miało to być uspoko­
jeniem Rzymu wobec postępów hitle­
ryzmu w Austrji. I już się zdawało, ze 
Rzym w tę pułapkę wejdzie.

Dopiero szereg niedomówień W1ZJ7 
ty włoskiej w Berlinie odkryło luki 
przyjaźni niemiecko-włoskiej na dłuż­
szą metę. Parę dni zaledwie, jak ogło­
szona zostaje w Rzymie zapowiedź wi­
zyty króla Wiktora Emanuela w Bu- 
dapeszeie. Czy nic nasuwa, to pod ej- 
rżeń, że będzie to odpowiedź wioska 
na posuwanie się swastyki w kierunku 
Wiednia, — odpowiedź ubrana w for­
mę dyskretną o tyle, że Włochy nigdy 
nie były obce węgierskim planom re­
wizyjnym? . .

A wiadomo też, że również w Lon­
dynie istnieją prądy, sprzyjające 'M' 
grom w ich planach restauracji habs­
burskiej. Polityka brytyjska spotkała­
by się tu więc wspólnie z planami 
Mussoliniego. Platforma narazie nie­
zbyt obszerna, wszak bądź co bądź 
platforma dla odprężenia!

Ostatnie dni przynoszą wiadomość 
o decyzji rządu angielskiego usunięcia 
z obrębu poselstwa brytyjskiego w 
Adis Abebio straży hinduskiej, chro­
niącej do tej pory delegację brytyjską. 
Wiadomość przyjmuje Rzym z pełną 
satysfakcją, a „Corriere della Sera pi- 
sze już o początku odprężenia. W tych 
dniach podpisuje zarazem Londyn no­
wy układ handlowy z Włochami, idą­
cy po tej samej linji poprawy stosun­
ków. .

Te pierwsze jaskółki zapowiadają 
rzeczywiście rozchmurzenie się hory­
zontu włosko-angielskiego. A wówczas 
— liczy sobie Londyn — będzie czas na 
uchwycenie energicznie problemu ni®“ 
mieckiego. Dopiero, mając neutralność 
Rzymu zapewnioną, będzie mogła An- 
glja nawrócić do obranej od pół roku 
linji: wprzągnięcia Rzeszy do ogólno­
europejskich gwarancyj pokojowych. 
Droga ta się już otwiera. B. L.'

ZDJĘCIA Z WALK 0 MADRYT

Most w pobliżu lotniska Getafe, zniszczony przez cofającą się milicję czerwoną

Cztery lata pod znakiem zbrojeń
Ustalenie i zadekretowanie planu 

czteroletniego oraz mianowanie gene­
rała Góringa dyktatorem gospodar­
czym utwierdziło wszystkich jeszcze 
bardziej w przekonaniu, że polityka 
gospodarcza Niemiec jest podporząd­
kowana postulatom zbrojeniowym, 
przygotowaniu pogotowia wojennego 
Rzeszy. Odpowiada to szerzonym w 
Niemczech teoriom co do charakteru 
przyszłej wojny, która ma być wojną 
totalną. Wojna totalna wymaga nie­
tylko przeprowadzenia zbrojeń, t. j. 
wytworzenia materiału wojennego, 
niezbędnego do prowadzenia akcji 
zbrojnej, ale także przygotowania(ca­
łego aparatu gospodarczego na wypa­
dek odcięcia go od styczności z zagra­
nicą, od podstaw surowcowych i t. p.

Z czysto ekonomicznego punktu 
widzenia niemiecka polityka gospo­
darcza lat ostatnich jest częstokroć 
niezrozumiała. Czyni się olbrzymie

inwestycje, których nierentowność nie 
podlega dyskusji.

Polityka ta staje się dopiero zrozu­
miałą, gdy się na nią patrzy pod ką­
tem wyżej przedstawionych postula­
tów gospodarki zbrojeniowej. Decy­
dującego wpływu postulatów zbroje­
niowych doszukiwać się można na 
wszystkich odcinkach niemieckiej po­
lityki gospodarczej.

Wysoce znamiennem jest, iż w no 
wym projekcie kodeksu karnego znaj­
duje się osobny rozdział, który mówi 
o t. zw. przestępstwach przeciwko go­
spodarce. Tworzy się w interesie o- 
chrony gospodarki niemieckiej trzy 
całkiem nowe, kwalifikowane prze­
stępstwa, a mianowicie: 1) zdradę go­
spodarczą, 2) nadużycie stanowiska 
publicznego w organizacji gospodar­
czej oraz 3) zagrożenie niezbędnych 
potrzeb życiowych narodu.

Ochronę karną otrzymają wszelkie

.. Zupełnie odrębna! Uzu­
pełnia »zczeoótT chemi­
czne i naturalne, klónrch 
brak w Innych pastach. 
- W użyciu idealna 1 
LB. Lek.-denl. Warszawa

ysuwa kamień nazębny

Tg 1892

Z życia
Donoszą nam z miasta, że na rynku 

poznańskim ukazały się wódki fabryki li­
kierów „Polonia* 1 'we Lwowie.

Otóż należy zaznaczyć dla informacji 
zarówno kupiećtwa, jak i społeczeństwa 
polskiego, że właścicielem firmy „Polonia“ 
jest Józef Seif, Żyd lwowski, który, jak 
większość jego współwyznawców, ma bar­
dzo bogatą i urozmaiconą przeszłość jako 
przedsiębiorca i businnessman swoistego 
pokroju. Imał się najróżniejszych intere­
sów, był kierownikiem spółdzielni kredy­
towej, którą zczasem zlikwidował, dzierża­
wił młyn w Przemyślu, do spółki z swym 
zięciem Rapaportem uprawiał hurtową 
sprzedaż mąki, z synem swoim Natanem 
prowadził przedsiębiorstwo samochodowe 
„Autocentraia“ we Lwowie, handlował do­
mami itd.

Przytoczyliśmy garść szczegółów z 
ruchliwego życia p. Seifa, bo wydaje nam 
się, że są one dość typowe dla mentalno­
ści żydowskiej. Żydzi — to ludzie kon- 
junktury i spekulacji. Niema w nich 
przywiązania do warsztatu pracy, nie sta­
nowią oni pierwiastku stałości w życiu 
gospodarczem, lecz element zmienności i 
niepokoju.

Spekulują czem się da. Nie cofają się 
przytem nawet przed nadużywaniem nazw 
i symbolów, drogich sercu każdego Polaka.

Słusznie też utyskuje nasz informator, 
że niema ustawy, któraby zabraniała uży­
wania tak poważnej nazwy „Polonia“ — 
firmie żydowskiej. Chodzi tu wyraźnie o 
wprowadzenie w błąd publiczności pol­
skiej.

Okazuje się więc, że nie wszystko jest 
polskie, co stroi się na zewnątrz w piórka 
polskie. Niechaj o tem pamiętają nasi 
kupcy i konsumenci — również i w wy­
padku wódek fabryki „Polonia“!

dobra, które są niezbędne dla narodu, 
dla utrzymania życia, a więc żywność, 
ubranie, mieszkanie, narzędzia, broń 
i t. p. Kara więzienia grozić będzie 
tym, którzy niszczą surowce, lub pro­
dukty, niezbędne dla zaspokojenia 
koniecznych potrzeb życiowych. Suro­
wo karaną ma być „zdrada gospodar­
cza”, t. j. zdrada tajemnic fabrycz­
nych i firmowych.

Drugą znamienną cechą zbrojenio­
wej polityki gospodarczej Niemiec jest 
rozbudowa znacznym nakładem ko­
sztów surowców zastępczych. Setki 
miljonów marek zostały już w Niem­
czech wydatkowane na doświadczenia
i rozbudowę produkcji olejów pędnych 
z węgla, kauczuku syntetycznego, 
sztucznych surowców włókienniczych, 
mających zastąpić bawełnę i wełnę. 
W dziedzinie technicznej osiągnięto 
na tem polu poważne postępy. Pod 
względem gospodarczym problemy te 
nię są jeszcze rozwiązane, gdyż pro­
dukcja surogatów jest kilkakrotnie 
droższa od kosztu surowca i stąd mi­
mo wszystko nie może jeszcze wejść 
w stadjum masowego wytwarzania.

Postulaty zbrojęniowo-wojenne cią­
żą od kilku lat w sposób decydujący 
nad niemiecką polityka finansową. Ol­
brzymia większość miliardowych wy­
datków, dokonywanych w latach ostat­
nich, szła bądź to bezpośrednio na cele 
wojenne, bądź jakkolwiek w zasadzie 
czyniona była pod kątem widzenia 
zwiększenia zatrudnienia i likwidacji 
bezrobocia, to jednak równocześnie 
służyła celom zbrojeniowym. Finanso­
wanie budowy sieci i autostrad należy 
zaliczyć do tej drugiej kategorii.

Dane, dotyczące wydatków zbroje­
niowych Niemczech w budżecie nie są 
znane. Gros wydatków zbrojeniowych 
pokrywanych jest jednak poza budże­
tem przez zadłużanie państwa na ryn­
ku wewnętrznych.
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Walki w Madrycie trwają
Madryt. (PAT). Korespondent 

Havasa donosi, że kolo północy wy­
buchł pożar w gmachu kapitanatu ge­
neralnego. Gmach ten znajduje się o- 
bok gmachu rady stanu. Pomimo ak­
cji ratunkowej czterech oddziałów 
straży ogniowej, pożar trwał dość dłu­
go, ściągając uwagę mieszkańców sto­
licy. Ponieważ nie wykryto żadnych 
śladów bomb czy materjałów palnych, 
komitet obrony Madrytu podał przez 
radjo, że przyczyną pożaru było wy­
łącznie krótkie spięcie.

Radjostacja w Teneryfie podała, że 
anarchiści w Madrycie czynią wszyst­
ko, aby zniszczyć pałac królewski. Jak 
się zdaje, udało im się tam wzniecić 
pożar, gdyż nad pałacem widnieją kłę­
by dymu i płomienie.

Posuwanie się 
wojsk narodowych

Sewilla (PAT). Według komu­
nikatu wojsk powstańczych, kolum­
ny gen. Vareli zajęły w Madrycie kil­
ka punktów strategicznych. Przyczy­
ną powolnego posuwania się wojsk 
powstańczych jest fakt, iż oddziały 
zmotoryzowane musiały dokonać pew­
nych manewrów zanim wezmą udział 
w akcji.

Radjostacja w Teneryfie podaje, 
że powstańcy zajęli we wtorek po po­
łudniu okolice dworca północnego w 
Madrycie i całą sąsiednią dzielnicę, 
zwaną Dom Billa. Na odcinku tym 
wojska czerwone używały gazów tru- 
jących.

Lotnicy powstańczy bombardowali 
intensywnie fortyfikacje wojsk czer­
wonych pomiędzy mostami Toledo i 
Segovia, jak również gmach minister­
stwa wojny.

Wojska czerwone zaatakowały po­
zycje powstańcze na prawem ich 
skrzydle w okolicy Villaverde. Rów­
nocześnie odniosły wojska powstań­
cze poważne sukcesy w okolicy mostu 

• Plorida, w pobliżu Casa del Campo. 
Utarczki toczą się równiż koło fon­
tann Paso Rosales.

Pożary w Madrycie
T a 1 a v e r a. (PAT). Korespon­

dent Havasa donosi: W ciągu ostat­
nich 48 godzin następują po sobie, ze 
zmiennem szczęściem, ataki i kontra­
taki na północy i południu Madrytu. 
Operacje wojskowe powstańcze aż do 
przedmieść stolicy prowadzone były z 
błyskawiczną szybkością.

Zmieniła się forma prowadzonej 
wojny, przekształcając się w klasycz­
ną wojnę pozycyjną.

Bombardowanie okopów
Londyn (PAT). Reuter donosi z 

Lizbony, że 16 samolotów powstań­
czych rozpoczęło od rana bombardo­
wanie okopów wojsk czerwonych nad 
rzeką Manzanares. Źródła poinformo­
wane twierdzą, że jest to wstęp do 
generalnego szturmu na Madryt.

Gen. Queipo de Liano wzywa 
do cierpliwości

Sewilla (PAT). Gen. Queipo de 
liano w przemówieniu przez radjo o- 
świadczył, że dziwi się niecierpliwości 
ujawnionej przez większość ludzi wo-

Watermaira
uznany jest przez cały 

świat za najlepszy 
Żądać wuądiit
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STRONNICTWO NARODOWE
KOŁO STAROŁĘKA 

Zebranie w środę 11 bm. w sali
„Polonia“. Początek o godz. 20.

KOŁO ŚW. ŁAZARZ 
Zebranie w czwartek 12 bm. w sali

p. Smoczyka, nl. Marsz. Focha 70. Po­
czątek o godz. 20.

„Praca Polska“
ODDZIAŁ TRAMWAJARZY 

Zebranie oddz. tramwajarzy „Pra­
cy Polskiej“ odbędzie się w środę, 
dnia 11 bm. o godz. 19-tej w sali Św. 
Marcin 65.

O liczne przybycie wszystkich 
członków uprasza Zarząd.

bęc operacyj pod Madrytem. „Nigdy 
nie myślałem — oświadczył generał 

aby zdobycie Madrytu było rzeczą 
łatwą. Wróg najwidoczniej sądzi, że 
w domach stolicy łatwiej obroni się, 
niż w polu. Wojska narodowe muszą 
posuwać się naprzód z wielką ostroż­
nością.

„Komunikatu urzędowego o ostat­
nich operacjach — mówił w dalszym 
ciągu generał — jeszcze niema, ale 
wiem, że położenie naszych wojsk

Niemiecka propaganda ulotkowa 
w Wielkopolsce i na Pomorzu

Nadesłano nam do redakcji kilka i 
egzemplarzy ulotki, rozrzucanej licz- I 
nie przez Niemców w Wielkcpolsce i 
na Pomorzu, zwłaszcza w powiatach 
pogranicznych (np. nowotomyskim i 
międzyci odzkim).

Ulotka ta, zadrukowana obustron­
nie, podpisana jest przez „Deutscher 
Fichte-Bund“ (Niemiecki Związek im. 
Fichtego) w Hamburgu. Nakładem: 
Falken-Verlag, Hamburg, drukiem: 
Hermanns Erben, Hamburg. -

U dołu pierwszej strony widnieje 
przypisek orjentacyjny: No 88013. 
Polu.; stwierdza on, że ulotka ta zre­
dagowana jest w języku polskim, z 
czego wynika, że ów „Falken-Verlag“ 
wydał ulotki o tym samym tekście 
także w innych językach. Nawiasem 
powiedziawszy, polszczyzna ulotki jest 
fatalna i roi się od błędów.

Mniejsza jednak o to, ważniejsza 
jest treść, która ma charakter wybit­
nie propagandowo - polityczny. Tytuł 
ulotki brzmi: „Do „Poilu“ Werduń- 
skiego. List otwarty niemieckiego wo­
jownika frontowego“.

„Wojownik“ niemiecki wspomina 
lata wojny, kiedy stał na froncie oko 
w oko z „poilu“ francuskim i kiedy o- 
baj przeklinali swych władców i przy­
wódców politycznych: Niemiec prze­
klinał Ludwika NIV-go i Poincarego, 
a Francuz Bismarcka.

Po wojnie jednak — stwierdza ulot­
ka — położenie się zmieniło: Niemcy 
stały się państwem pokojowem, Hitler 
chce pokoju, natomiast we Francji jest 
inaczej:

„Podczas gdy ty, francuski towarzyszu 
werduński, sprzedajesz jedwab w Lyonie, 
zawarli wasi deputowani umowę z Rosją 
Sowiecką, o brzmieniu, że jesteście obo-

Znana Sól Morszyńska jest także w sprzedaży w paczkach na jednorazowe 
użycie. Cena 15 groszy. Żądać w aptekach i składach aptecznych.
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Akademicy poznańscy w hołdzie poległym
Uroczystości żałobne w Poznaniu

Dla uczczenia pamięci śp. Wacław­
skiego i Grotkowskiego oraz pole­
głych w walce o Wielką Polskę zorga­
nizowała Młodzież Wszechpolska w 
Poznaniu w dniu wczorajszym — jak 
już pokrótce donosiliśmy dziś rano — 
uroczystości żałobne.

O godz. 9 odbyła się w N. D. A. 
msza św. żałobna, na którą stawiły 
się poczty korporacyj narodowych ze 
sztandarami, okrytemi kirem, i aka­
demicka młodzież narodowa. Mszę św. 
i podniosłe kazanie miał ks. prałat 
Prądzyński, poczem studenci udali się 
przed tablicę pamiątkową ś. p. Wac­
ławskiego w hallu Domu Akademic­
kiego.

Tu po krótkiem przemówieniu p. 
Wolniewicza, w obecności ks. prał. Prą- 
dzyńskiego, prof. dr. Jaxy-Bykowskie- 
go i prof. dr. Gantkowskiego, wszech- 
polacy zawiesili nad tablicą piękny 
wieniec z szarfami narodowemi. Na 
zakończenie zaśpiewano Hymn Mło­
dych i Pieśń Bojową, poczem młodzież 
akademicka rozeszła się w powadze 
do domótv.

Wieczorem o godz. 20 w sali 17 
Coli. Minus odbyła się akademja ża­
łobna, która zgromadziła liczne rzesze 
studentów.

Akademję zagaił prezes Młodzieży 
Wszechpolskiej p. Wolniewicz, a na­
stępnie po ustawieniu się pocztów z 
proporczykami i odśpiewaniu Pieśni 
Bojowej odbył się apel poległych 
wśród uroczystej ciszy, którą przery­
wały jedynie słowa: „Poległ za Wielką 
Polskę“.

Apel ten rozpoczęły nazwiska po-

jest bardzo dobre.
„Na froncie Guadalajara zajęliśmy 

5 miejscowości. Na froncie aragoń­
skim odparliśmy przeciwnika i zaję­
liśmy dwie ważne pozycje.

„Na froncie Madrytu nasze skrzy­
dło prawe posunęło się o 1 km. Nasze 
skrzydło lewe pod wodzą płk. Yague, 
było atakowane mocno przez wojska 
czerwone. Kontratakowaliśmy i przy­
prawiliśmy przeciwnika o bardzo 
ciężkie straty“.

wiązani do maszerowania, o ile Moskwa 
tego życzy, wy lub wasi synowie.“

Następuje zaklęcie, by Francuzi nie 
szli w tym kierunku, oraz cytaty za­
pewnień pokojowych Hitlera i Hessa, 
— przyczem jako przykład pokojowo- 
ści Niemiec przytoczony jest natural­
nie pakt polsko - niemiecki. Ulotka 
zapewnia, że „niejedni z waszych (t. j. 
francuskich) adwokatów wojennych" 
żałowali, iż Polska się z Niemcami po­
godziła, ponieważ chcą „chmury wo­
jennej na wschodzie“ i „życzyliby ją 
z Rosji Sowieckiej, gdyby doszła do 
pełnoletności Polska nie była więcej 
do dyspozycji“.

Słowem mamy tu do czynienia z 
ulotką „par excellence“ propagando­
wo - polityczną, mającą na celu prze­
konać Francuzów o „pokojowości“ 
Niemiec hitlerowskich i rozbroić ich 
moralnie. Dodać należy, że na pierw­
szej stronie mamy jeszcze obrazek, 
przedstawiający duchy dwóch pole­
głych żołnierzy, którzy płoszą grupę 
polityków (zapewne francuskich), sie­
dzących przy biurku, a przygotowują­
cych nową wojnę...

Wolno Niemcom robić propagandę 
jaką chcą na swem terytorjum, wol­
no im prowadzić ją na łamach swej 
prasy, docierającej także zagranicę. 
Ale nie rozumiemy, jakim sposobem 
dochodzi do tego, że propagandę taką 
uprawiają oni swobodnie na p o 1- 
skiem terytorjum i to przy pomo­
cy druków w rodzaju wyżej opisanego.

Czyżby na rozszerzanie tej ulotki, 
wydanej i drukowanej zagranicą, ist­
niało pozwolenie władz polskich? 
Sprawa ta wymaga szybkiego wyja­
śnienia.

ległych w maju 1926 akademików, a 
dalej szereg nazwisk chłopów, robot­
ników i rolników, którzv oddali swe 
życie za ideę. Padły nazwiska, tak 
wiele mówiące w historii zmagań 
obozu narodowego: St. Wacławski, Je­
rzy Grotkowski, Jan Chudzik, Wa­
wrzyniec Sielski, Stanisław Wieśniak 
i t. d.

Następnie przemówił p. prof. Dą­
browski, wskazując na tych, co tak 
samo, jak czczeni dziś bohaterzy, po­
legli na polu chwały w armiach ob­
cych w wojnie światowej. Jednych 
i drugich winien naród czcić i zacho­
wać w sercu.

Jako drugi zabrał głos p. Dargas, 
wyjaśniając, za co polegli koledzy. 
Śmierć ich nie była przypadkowa, lecz 
śmiercią świadomych żołnierzy. „Oni 
zginęli, lecz idea ich żywię w 
nas“. Testament Wacławskich i Grot- 
kowskich, przypieczętowany krwią, 
zostanie zrealizowany przez naród, 
który cały staje dziś w jednym o- 
bozie, by tworzyć Wielka Polskę.

Zkolei przemawiał prof. dr. Jaxa- 
Bykowski, podkreślając charakter tej 
walki. Polegli oni w walce o polskość 
wyższych uczelni, a przez to o pol­
skość nauki. Nauka nie iest i nie mo­
że być kosmopolityczną, mimo, że tak 
się może na pierwszy rzut oka wyda­
wać Nauka, choć służy ludzkości, to 
jednak czerpie soki żywotne z gleby, 
na której urosła. Wyrzec się polsko­
ści nauki, to samobójstwo. To też nie- 
tylko winni studenci czcić bohaterów, 
poległych w jej obronie, ale i winni 
tworzyć polska. na-"’-« n„,,_
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kowy z przeszłości historycznej wska­
zuje na to, że nie brak Polakom da­
nych, by ofensywę i na tym terenie 
wygrali.

Jako ostatni przemawiał p. Szczę­
sny z Częstochowy, który wyjaśnił, że 
śmierć poległych za Wielką Polskę 
była „śmiercią zwycięską“. Idea ich 
przeniknęła naród i wykreśliła rolę 
naszą i linję walki dwóch obozów: 
polskiego i żydokomuny. — „Polska 
będzie może już wkrótce nas potrzebo­
wać. I któż się wtedy zawaha iść ich 
śladem?“

O godz. 21,40 prezes Młodzieży 
Wszechpolskiej zakończył akademję 
zarządzeniem odśpiewania Hymnu 
Młodych, który też rozległ się głośno w 
gmachu uniwersytetu.

Po akademii udała się młodzież a- 
kademicka pochodem przed konsulat 
hiszpański, gdzie wznosiła przed wy­
wieszoną złotoczerwoną flagą okrzyki 
na cześć narodowej Hiszpanji, obozu 
narodowego i przeciw żydo-komunie.

Po odśpiewaniu Hymnu Młodych 
pochód wśród nieustannych okrzyków 
udał się na plac Wolności, gdzie po­
wtórnie odśpiewano Hymn Młodych, 
którego liczne zastępy akademików 
i gromadzącej się publiczności wysłu­
chały z odkrytemi głowami. (fp).

ILE ZEBRANO DOTĄD
NA FUNDUSZ OBRONY NARODOWEJ
Na dzień 4 listopada rb. stan zbiórki na 

Fundusz Obrony Narodowej wyniósł 
zł 4.602.768,32 bez kwot przelewowych z 
kont okręgowych na konto centralne za 
trzecią dekadę października rb. Z sumy 
powyższej zł 3.415.000 zostało już wpłacone 
na budowę łodzi podwodnej.

JĘDRZEJ MORACZEWSKI 
I WICEPROKURATOR

W organie Zw. Zawodowych Związków 
„Front robotniczy“ ukazały się niejedno­
krotnie napaści na wiceprokuratora Clas- 
se w Lidzie, wskutek czego pismo to ulega­
ło konfiskacie. W związku z tern b. pre­
mier i prezes partji Jendrzej Moraczewski 
w liście do min. sprawiedliwości zarzucił 
prok. Classe, iż ten jest przestępcą karno­
skarbowym, gdyż posiada zapalniczkę nie- 
ostęplowaną i pochodzącą z przemytu.

W sprawie tej zostało przeprowadzone 
dochodzenie, a w rezultacie dojdzie do pro­
cesu, gdyż prok. Classe twierdzi, że posiada 
nawet dwie zapalniczki, lecz obie ostemplo­
wane.

Moraczewski jest oskarżony z par. 143 
K. K., z którego grozi kara do 5 lat więzie­
nia.

CENNE MALOWIDŁA ŚCIENNE 
WE LWOWIE

Przy odnawianiu b. kościoła Klarysek, 
który po odbudowie zostanie zamieniony 
na kościół garnizonowy, odkryto wcale 
nieźle zachowane malowidła ścienne. Są 
to, jak się okazuje, dzieła malarza fresków 
Stanisława Soińskiego z r. 1760.

NIELUDZKA ZEMSTA RYWALKI
W Lodzi miał się odbyć ślub Anny Su- 

pierzówny z Bolesławem Kamińskim. Tym­
czasem na godzinę przed ślubem przybyła 
do panny młodej niejaka Stanisława La- 
chówna, która oblała jej twarz kwasem 
solnym i pozbawiła ją wzroku. Stało się 
to na tle rywalizacji. Nieszczęśliwą kobietę 
odstawiono do szpitala, sprawczyni zaś nie­
ludzkiej zemsty narazić zdołała zbiec.

PRZEMYTNICTWO NA WILEŃ­
SZCZYŹNIE

Ostatnio, jak donoszą z Wilna, oddział 
K. O. P.‘u zlikwidował bandę przemytni­
czą, która przemycała z Litwy do Polski 
rozmaite towary korzenne. Przemytem 
trudnili się mieszkańcy wsi Rudejki i Pu- 
styłki. Najciekawsze wszelako jest to, co 
wynika z zeznań osób aresztowanych, że 
ostatnie zapasy towarów przemyconych, 
zc stały nabyte po stronie litewskiej w 
obecności policjanta, który rzekomo nawet 
towarzyszył im do granicy.

ZALEGŁOŚCI SKARBOWE 
WOBEC LEKARZY

W tych dniach delegacja Zw. Lekarzy 
Państwa Polskiego była przyjęta przez wi­
ceministra skarbu i przedstawiła mu na­
glącą potrzebę uregulowania zaległości, 
jakie przypadają lekarzom za leczenie 
funkcjonariuszy państwowych. Urosła z 
tego już suma, przewyższająca znacznie 
miljon złotych.

Wiceminister wskazał na trudną sytu­
ację finansową skarbu i przyrzekł stopnio­
we pokrycie tych zaległości. Przedewszyst- 
kiem zaś mają być wynalezione środki 
przeciwko dalszemu wzrostowi zadłużeniaw fpí fiv’A,i7’P’e.
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FELJETON KULTURALNY

Nauka polska nad wielkiem jeziorem
(Ze wspomnień wycieczkoicych)

Napisał dr. Stefan Drzewicki (Lwów)
Gdzie leże, Wigry? — Na skraju Puszczy Augustowskiej — Stacjo naukowa — Co to 
jest limnołogja? — Metody i narzędzia — Parę przykładów — Osobny gatunek ryb 
Nauka i turystyka — Na lśniących falach — Kościół na pogańskiem uroczysku 

Królewskie polowania — Warto poznać.
tego rodzaju placówek zagranicznych, 
przeznaczonych do badania jezior i in­
nych naturalnych zbiorników słodko­
wodnych. Ze względu na szczególny 
charakter stojących wód słodkich zaj­
muje się temi zagadnieniami odrębna 
gałąź nauki, zwana limnologją (od 
greckiego słowa „limnos“ — Jezioro). 
Ażeby naukę te w Polsce móc upra­
wiać, konieczne jest utrzymywanie 
takich placówek badawczych, które 
rejestrują wszystkie zjawiska z tej 
dziedziny i opracowują ją naukowo. 
Zadania powyższe spełnia polska Sta­
cja Hydrobiologiczna, badając Wigry i 
sąsiednie jeziora pod względem fizy-

ŚRÓD polskich 
jezior drugie 
miejsce co do 
wielkości zajmu­
ją, po Naroczy, 
Wigry, leżące w 
północno - za­
chodnim zakąt­
ku kraju, nie­
daleko Suwałk. 

Razem z grupą licznie tu rozsianych 
innych zbiorników wodnych stanowią 
one pozostałość po ostatnich lodow­
cach północno-europejskich.

Wigry mają kształ dwu ramion, 
skierowanych do siebie pod kątem 
prostym i połączonych wąską cieśni­
ną, o brzegach rozczłonkowanych, 
tworzących liczne zatoki. Przeciętna 
szerokość ramion wynosi 2 km, a dłu­
gość całego jeziora około 12 km, to 
znaczy, że powierzchnia Wigier zaj­
muje w przybliżeniu obszar 24 km 
kwadratowych. Głębokość jeziora jest 
również imponująca, bo liczy średnio 
30 m., a gdzie niegdzie dochodzi do 
70 m.

Na północnym krańcu jeziora leży 
wieś Wigry, a niedaleko stamtąd 
przepływa przez jezioro rzeka Czarna 
Hańcza, której wody, przyniesione z 
zachodu, zasilają północne ramię Wi­
gier. Kilka wysp przerywa ciągłość 
tafli wodnej. Wzniesione brzegi pora­
stają lasem szpilkowym, a od strony 
zachodniej graniczy z jeziorem Pu­
szcza Augustowska, tworząc prze­
piękne obramowanie wybrzeża.

*
W roku 1920 Instytut im. Nenckie­

go (Tow. Naukowe Warszawskie) za­
łożył nad Wigrami Stację Hydrobiolo- 
giczną, przeznaczoną do badania jezio­
ra pod względem przyrodniczym. W 
roku 1930 stacja otrzymała nowe po­
mieszczenie w świeżo do tego celu 
wzniesionym murowanym budynku, 
blisko wsi Wigry i gościńca, wiodące­
go do Suwałk.

Już z zewnątrz przedstawia się 
siedlisko stacji bardzo okazale. Pię­
trowy dom, w ładnym stylu archi­
tektonicznym, otoczony jest sadem i 
starannie utrzymanym ogrodem kwia­
towym. W parterze mieści się duża 
sala ze zbiorami zwierząt i roślin, ży- 
jących w wodach Wigier. Dla ryb 
przeznaczono osobny basen, wmuro­
wany w podłogę. W dalszych salach 
parteru znajdują się pracownie nau­
kowe, wśród nich laboratorium che­
miczne. Piętro zajmują pokoje mie­
szkalne stałych pracowników Stacji 
i pokoje gościnne. Stacja posiada wła­
sną centralę elektryczną, poruszaną 
wiatrakiem, a urządzenie to nietylko 
zaopatruje w światło budynek Stacji 
oraz sąsiadującą z nim gospodę, prze­
znaczoną dla wycieczek naukowych, 
które tu zjeżdżają z całej Polski, ale 
porusza jeszcze pompę wodociągową, 
tłoczącą 20 litrów wody na minutę. 
Osobny pokój zajmuje aparat, który 
dostarcza gazu do palników w pra­
cowniach. *

Stacja została założona na wzór

Jezioro Wigry i kościół parafjalny na półwyspie.
ko-chemicznym, t. j. składu chemicz­
nego i właściwości wody oraz osadów, 
powstałych na dnie jezior, — a także 
pod względem biologicznym („bios“- 
życie), gdy chodzi o opracowanie zwie­
rząt i roślin wodnych.

Tali- każda nauka ścisła, stanowi

limnolcgja teoretyczną podstawę dla 
nauk innych, mających bardziej prak­
tyczne zastosowanie, jak np. dla ra­
cjonalnej hodowli ryb, raków, pija­
wek i t. d. Stosownie do swoich celów, 
limnołogja posługuje się dwojakiemi 
metodami pracy: metodami fizyko­
chemicznemu, gdy bada roczną tempe­
raturę wody, stopień jej utlenienia, 
zawartość soli, przezroczystość, głębo­
kość i osady oraz metodami biolo­
gicznemu, zbierając i hodując zwierzę­
ta i rośliny.

Narzędzia, służące do tego celu, 
mogą być rozmaite: temperaturę wo­
dy mierzy się w różnych głębokościach 
czułemi termometrami, do oznaczania 
zawartości tlenu i soli mineralnych, 
rozpuszczonych w wodzie, służy czer- 
pacz Ruttnera, osady pobiera się spe­
cjalnemu sondami. Czerpacz Ruttnera 
jest to flaszka o pojemności jednej 
dziesiątej litra, którą w stanie otwar­
tym opuszcza się na lince z łodzi na 
dowolną głębokość, poczem zamyka 
się ją pod wodą zapomocą specjalnego 
mechanizmu, mianowicie opuszcza się

po tej samej lince, na której zawieszo­
na jest flaszka, ciężarek metalowy, 
t. zw. posylacz, który uderza na dole 
w mechanizm i pobudza go do zam­
knięcia flaszki. Dla przykładu kilka 
pomarów, wykonanych tym przyrzą­
dem: D. 18 lipca — Wigry. Głębokość 
0 m (powierzchnia wody), temperatura 
23,5 stopni C. Głębokość 34 m, temp. 
6,7 stopni C. Flaszka, wydobyta z tej 
głębokości, pokrywa się rosą, a woda 
w niej zawarta jest lodowato zimna.

D. 18 lipca — Leszczówek. Głębo­
kość 2 m, zawartość tlenu 7 cm sześć, 
na litr wody. Głębokość 5,5 m, zawar­
tość tlenu 0,3 cm sześć, na litr. Z tego 
pomiaru wynika, że w tej części je­
ziora na głębokości 5,5 m z powodu 
małej ilości tlenu, zawartego w wo­
dzie, niema warunków, potrzebnych 
do życia ustrojów, oddychających tle­
nem.

Zwierzęta większe i rośliny zbiera 
się sieciami rozmaitego rodzaju, do 
połowu drobnych organizmów służą 
sieci planktonowe, które, ciągnięte za 
łodzią, zagarniają małe skorupiaki i 
pierwotniaki, różnobarwne glony i o- 
krzemki, rozproszone w wodzie i sta­
nowiące t. zw. plankton. Materjał ten 
utrwala się w formalinie, a potem 
bada szczegółowo w pracowni pod mi­
kroskopem.

*
Stacja Hydrobiologiczna w Wigrach 

poszczycić się może bardzo licznemi 
i cennemi pracami z dziedziny limno- 
logji, które ukazują się w większości 
w czasopiśmie naukowem „Archiwum 
Hydrobiologii i Rybactwa“, drukowa- 
nem od szeregu lat w Suwałkach, a 
także w innych czasopismach polskich 
i zagranicznych. Prace te obejmują 
całokształt zagadnień limnologicz­
nych. Poza tem założyciel i obecny 
kierownik stacji, prof. dr. Alfred Li­
tyński, specjalnie zajął się opracowa­
niem ryb wigierskich. Ón, to określił 
sieję wigierską (ryba z rodzaju łoso­
siowatych) jako odrębny podgatunek, 
nie spotykany dotychczas nigdzie poza

Stacja hydrobiologiczna na Wigrach.
Wigrami. Znaleziono także w Wigrach 
nowe, lub bardzo rzadkie gatunki sko­
rupiaków, wrotków (t. j. mikroskopij­
nej wielkości robaków), żyjących w 
wilgotnym piasku i t. d.

Poza stałą obsadą stacji, która 
składa się z kierownika i 2 asystentów,
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przyjeżdżają tutaj w letnich miesią­
cach liczni badacze-przyrodnicy poje- 
dyńczo, lub grupami w formie małych 
wypraw naukowych.

*
Ale nietylko uczonych-specjalistów 

ściągają do siebie urocze Wigry. Co 
roku, gdy lato rozwinie czar krajobra­
zu tego zakątka naszej ziemi, zobaczyć 
tu można turystów z całej Polski. 
Znajdują oni wygodne pomieszczenie 
w .dużem schronisku turystycznem 
nad brzegiem jeziora, lub w wyciecz- 
kowem osiedlu szkolnem „Wigry“. 
Gdy zmrok zapada, rozlega się nad 
brzegami jeziora trąbka i rozpalają 
się ognie w licznych obozach harcer­
skich. Przez cały,dzień uwijają się po 
błyszczących falach kajaki, żaglówki 
i motorowe łodzie, a na plaży obok 
schroniska turystycznego zażywają 
kąpieli i słońca letnicy z różnych stron 
kraju.

Jednym z celów wycieczek przy­
bywających tu turystów jest kościół 
parafjalny w Wigrach, pochodzący z 
XVII wieku. Z jego wieży roztacza się 
piękny widok na całe jezioro. Za cza­
sów litewskich było w tem miejscu 
na wyspie uroczysko pogańskie, tutaj 
polował na grubego zwierza Jagiełło, 
Zygmunt August i późniejsi królowie 
polscy. Nietylko więc przyrodnik, ale 
każdy, kogo pociągają pamiątki prze­
szłości i osobliwości naszego kraju, 
powinien poznać jezioro Wigry i jego 
okolice.

Lwów

Przy dolegliwościach jelitowo-żołąd- 
kowych, a zwłaszcza przy wzdęciach 
w przewodach pokarmowych i proce­
sach gnilnych, stosowanie z rana na- 
czczo szklanki naturalnej wody gorz­
kiej Franciszka-Józefa daje doskonałe 
wyniki. Zalecana przez lekarzy.

Tg 1 897 L
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WIADOMOŚCI POTOCZNE
Ważne numery telefonów:
Pogotowie rat.: 66-68 ; 55-55 
Straż ogniowa: 19-57 30-50 
Policja: 42-21
Posłańcy: 15-60 i 28-36 
Taksówki: Postój przy nlicy 
Grunwaldzkiej 77-72. przy Ryn­
ku Jeż. 77-08 przy ul. Marsz. 
Kocha inaroż. Niegolewskich) 
77-32 Pi świętokrzyski 49-80. 
przy ul. Zielonej (nar. Strze­
leckiej» 50-35. Rynek Wil- 
leck: 66-35. W. Garbary (nar. 
Wielkiej) 57-8i

Poczt, biuro zleceń: 49-23 Dokładny czas: 55-66.

Stan wody: + 0,98 mtr.
Temp. wo'y + 6 st. C.

NOCNY DYŻUR APTEK
Śródmieście: Apt. pod Eskulapem, pl. Wol­

ności 13; Apt. pod Złotym Lwem S’. Rynek 75; 
Apt. przy pl Sapieżyńsk’m 1; Apt. na Cbwali- 
szewie 76 Jeżyce. Apt pod Gwiazda, ul. Kra­
szewskiego 12. Łazarz: Apt. przy Parku Wil­
sona. ul. Marsz. Focha 17 Wilda: Apt. pod 
Korona Górna Wilda 6l Dębice: Apt. przy 
ul. Debieckiej 6 Solacz: Apt. przy ul. Mazo­
wieckiej 12 Główna: Apt przy Krzyżu, ulica 
Główna 19. Starołeka: Apt. miejscowa.

W Poznaniu przed 10 laty
Dnia 11 listopada 1926 r.

Zjednoczenie podmistrzów budowlanych obcho­
dziło 25-lecie swego istnienia. — Przystąpiono 
do odnowienia kościoła ewangelickiego św.

Krzyża.

REKOLEKCJE
— * Rekolekcje dla pań z inteligencji

urządza Sodal. Pań Miejskich pod wezw. 
Niep. Pocz. N. M. P. w dniach od 23—26 
bm. Nauki wygłaszać będzie wybitny 
kaznodzieja ks. prał. Ściskała z Radomia. 
Zaprasza się również panie z poza Soda- 
licji do udziału w rekolekcjach. — Bilety 
w cenie 2 zł, dla pań z poza Sodalicji 3 zł, 
nabywać można w składzie p. Zemler- 
skiej, św. Marcin 51 i w firmie „Ela“, Al. 
Marcinkowskiego 13. (x.)

OSOBISTE
— * Srebrne gody małżeńskie obcho­

dzą w sobotę, 14 bm. pp. Antoni Gołąbek 
i Eleonora, z domu Manikowska.

Na intencję Jubilatów odbędzie się w 
dniu jubileuszu rano o godz. 8 msza św. 
w kościele Matki Boskiej Bolesnej na św. 
Łazarzu.

P. A. Gołąbek, b. sekretarz Związku 
Tow. Polskich w Berlinie, Komitetu Poli­
tycznego i Narodowego w Berlinie, członek 
licznych organizacyj polskich na obczyź­
nie, gdzie przebywał przez 21 lat, prowa 
dzil w ostatnich latach swego pobytu tam­
że biuro reemigracyjne.

KRONIKA MIEJSCOWA
— * Święto Patronalne Młodzieży. —

Dla. uczczenia patrona katolickiej mło­
dzieży św. Stanisława Kostki, w piątek, 
13 bm. o godz. 18,20 nada poznańska roz­
głośnia radjowa audycję w wykonaniu 
członków Kat. Stów. Młodzieży Męskiej 
p. Ł „Ostro iść, druhowie“. (x.)

— * Powstało poznańskie koło prawni­
ków administracyjnych. W dniu 9 bm. 
w Klubie Urzędniczym w Poznaniu odbyło 
się zebranie organizacyjne poznańskiego 
Kola Stowarzyszenia Prawników Admi 
nistracyjnych Rzplitej Polskiej. Jednym 
z naczelnych celów stowarzyszenia jest 
zespolenie prawników administracyjnych 
w jednej organizacji zawodowej oraz dą­
żenie do zapewnienia polskim prawnikom 
administracyjnym należnego znaczenia i

„Ulica zamknięty“

kaiamknięiY
siwo

Przy rozszerzaniu mostu nad torem 
kolejowym w Dębcu zamknięto odci­
nek ulicy Dębieckiej dla ruchu kołowe­
go przy pomocy drąga, do którego 
przymocowano tablicę z napisem „Uli­
ca zamknięty. Starostwo Grodzkie“. 
Napis na tablicy nie jest świeżo malo­
wany, więc przypuszczać można, że ta­
blica ta, której napisu nie można wy­
tłumaczyć nawet nową pisownią, uży­
wana już była przedtem w innych 
punktach naszego miasta.

Jak nas informują, tablica z iden- 
tycznym napisem wisiała dziś na Wa- 
łach Batorego, w pobliżu ul. Fredry.

Echa wybuchu magnezji przy ul. Kantaka
Stan zdrowia ofiar uległ,

W związku z niedzielnym wybu­
chem magnezji przy ul. Kantaka do­
wiaduj emy się, żę stan .»drowia. foto-

Fotograf Mieczysław Sobiś 
grafa ulicznego, Mieczysława Sobisia, 
przebywającego w klinice okulistycz­
nej U. P., uległ poprawie i istnieje u- 
zasadniona nadzieja, że lekarze zdoła­
ją zachować mu wzrok całkowicie.

Pomocnik jego, Jakób Kaźmierczak, 
z zawodu czeladnik szewski, znajduje 
się w oddziale chirurgicznym szpitala 
miejskiego. Głębokie rany szarpane na 
lewej dłoni zostały zszyte i, o ile nie 
nastąpi zakażenie krwi, amputacja 
1 zresztą bardzo okaleczonej —
nie będzie konieczna. Oczy pacjenta 
są pokryte grubym bandażem.

Od ofiar wypadku dowiedzieliśmy 
się, ze przyczyną wybuchu było złe 
«funkcjonowanie maszynki, służącej do 
zapalania magnezji. W maszynce tej 
uzyskuje się napięcie sprężyny przez 
naciskanie trzonka. Wybuch nastąpił, 
gdy fotograf Sobiś naciągał sprężynę, 
a pomocnik jego, Kaźmierczak, sypał 
z puszki magnezję na podstawkę. W 
tej chwili sprężyna puściła, a wykrze­
sana iskra zapaliła magnezję, znajdu­
jącą się na podstawce i w puszce. O-

wpływu w zakresie administracji pań- stwowej.
i. ę,° z^rz6ciu koła wybrano; p. Ludwi­
ka Begaiego, starostę krajowego, jako pre­
zesa, pp. dr. Stanisława Zielińskiego, na­
czelnika wydziału ogólnego w urzędzip 
wejewodzkim poznańskim i mg. praw 
Gracjąna Drosta, naczelnika wydziału w 
zarządzie miejskim w Poznaniu, jako wi­
ceprezesów, Kazimierza Chmielowskiego, 
kierownika oddziału, jako sekretarza i 
mg. praw Halinę Kurowską, radcę urzędu 
wojewódzkiego, jako skarbnika, mg. praw 
Czesława Jagodzińskiego, wyższego radcę 
krajowego, jako asesora oraz mg. praw 
Władysława Dziaka, radcę poznańskiego 
oddziału Nacz. Izby Kontroli Państwa, 
mg. praw Alfreda Zawadzkiego, referen­
darza urzędu wojewódzkiego i mg. praw 
I emira Starzonka, naczelnika wydziału w 
zarządzie miejskim, jako zastępców. Do 
komisji rewizyjnej weszli pp.: Władysław 
Daszewski, wiceprezes wojew. sądu admi­
nistracyjnego, dr. Stanisław Put, inspek­
tor wojewódzki, oraz Jan Krykiewicz, sta­
rosta powiatowy śremski.

Przystąpienie do kola zgłosiło dotąd 
oó prawników administracyjnych.

— * Wyniki konkursu baloników. Wobec te­
go, ze z dniem 31 ub. m minął czas, wyznaczo- 
ny na powrót ¡kartek, przyczepionych do baloni- 
YUT które w kczbie 6 800 wypuszczono z okazji 
XIII tygodnia LOPP, zarząd tej organizacji o- 
giaeza następujący wynik konkursu.

Kartek powróciło: 24 z Niemiec, 2 z Czecho­
słowacji, i 1797 z okolic województwa poznań­
skiego, pomorskiego i łódzkiego.

I nagroda w wysokości 25,— zl przypadła w 
ndziale za najdalsza odległość 3G0 km do Scham- 
nits w Saksonji, balonikowi z kartką nr 653 
firmy W. i S. Schubert. Niestety właściciel ba­
loniku nie podał przy starcie jego nazwiska, wo­
bec czego nagroda ta rozdzielona zostanie na 
nagrody dla znalazców kartek. II nagrodę 15 — 
zl zdobył balonik z kartka nr. 712 firmy W i 's 
Schubert - odległość 320 km — miejscowość 
Branedorf pow. Drezno, właściciel balonika p.
Aleksander Prusinkiewicz III nagrodę 10_ zl
zdobył balonik z kartką nr. 206 f-my Makowski 
Kruszwica — odległość 305 km — miejscowość 
Mikelsdorf, właściciel balonika uczeń 23 szkoły 
powszechnej Marjan Krause. IV nagrodą 5,— 
zl zdobył balonik z pocztówką nr. 607 f-my Ka- 
tamajski — odległość 268 kro — miejscowość Zi- 
bierec-Czechosłowacja, właściciel Urban, 12-ta 
szkoła powszechna. V nagrodę 5,— zl zdobył 
balonik z pocztówką nr. 192 f-my Barci-koweki 
— odległość 260 km — miejscowość Berliin-Wil- 
helmsdorf, -wlaśc. Cyrankoweki. VI nagroda 
przypadła balonikowi z nr. 337 f-my Bracia Da­
widowscy, bez nazwiska. VII nagrodę zdobył 
balonik K. K. O. m. Poznania nr. 166 — bez 
nazwiska. VIII nagroda przypadła balonikowi 
nr. 295 f-ray Leo — p. Marja Matuszek. Na­
grody pocieszenia przypadły nr. 297, 58, 160, 302 
i 1OG f-my Kręglewski — wlaśc. Dyddziak, 
Krawczyński, Obst, Bajer, Wyszek; nr. 112, 
142, 530, 560, 591 i 218 f-my Pebeco pp. Weso­
łowski, Sejkoweki, Kiwczyk. Koerlein i Punki; 
nr. 160, 326, 85, 148 i 126 Zakład Ubezpieczeń 
Wzajemnych j— wlaśc. balonika Wiśniewski,

74, 252, 262 i 565 f my Leo

Czwartek I Piątek
KALENDARZ RZYMSKO-KATOLICKI

5 braci Polaków I Stanisława Kostki
- KALENDARZ SŁOWIAŃSKI

Witolda | Wezer ad a

na szczęście, poprawie
gółem fotografowie mieli w puszce 90 
gramów magnezji, mieszanki, składa­
jącej się z niemieckiej magnezji „Te- 
tenal“ i polskiej „Alfa“. Przypuszczal­
nie, gdyby Kaźmierczak nakładał ma­
gnezję na podstawkę przy pomocy ły­
żeczki, wówczas eksplozja nie obję­
łaby magnezji, znajdującej się w pusz­
ce, i skutek wybuchu nie byłby taki 
groźny.

W związku z powyższą sprawą za­
rząd klubu towarzyskiego „Młodych 
Przyjaciół“ prosi nas o stwierdzenie, 
że pp. Sobiś i Kaźmierczak traktowa­
ni byli jako fachowcy, bowiem, we­
dług wiadomości zarządu klubu po­
siadają zezwolenie na fotografowanie, 
dalej, że w chwili wybuchu nie mieli 
powodu do dokonania zdjęcia, ponieważ 
wówczas odbywały się na sali produk­
cje wokalne zespołu kapelmistrza 
Mackiewicza z kawiarni „Italja" oraz, 
że zarząd klubu wezwał niezwłocznie

Pomocnik fotografa, p. Kaźmierczak, 
w łóżku szpitalnem

pogotowie lekarskie, a członkowie 
klubu udzielili na miejscu pomocy 
osobom, które zemdlały, (gz)

Ilopowa. Mejer, Kasprzycki, Jureczek Glapa, 
Mikuliński. Basia Baranowska; nr. 129, 130, 153, 
204, 250 f-my Makowski Kruszw-ica wlaśc. bal. 
Kiecka, Praczewska. Lisiecka, Woźniak, Adam- 

wszyscy z 23 szkoły powszechnej; nr. 628,
100. 672, 621,632 — f-my Katamajski — wlaśc. 
Michalak. Płonka. Styperek, Baczyński i Włe- 
darczak: nr. 605 585. 652, 662 i 618 K. K, Oł m. 
Poznania — wlaśc. Kasprzak, Radecki. Jan­
kowski, Stuganowski i Picman; nr. 76, 142, 369, 
29, 35 f-my Dawidowski — wlaśc. Przybylski, 
—, ’ Ęeszek Bazar, Urszula Koniecka; nr. 751, 
u>2, 758, 736, 766 f-my Schubert — wlaśc. bal, 
Krzyszański, Adamski, Wdowicki, Rzaszyński, 
Kaczmarek.

Nagrody wręczone zostaną zdobywcom za o- 
kazaniem łigitymacji osobie tej w w dniu 18 bm 
o godz. 17 w lokalu LOPP — ul. Fredry 3 m. 4 
gdzie nastąpi wspólna fotoerafńa.

Nagrody pocieszenia zostaną wylosowane na 
miejscu.

Nieodebrane nagrody pieniężnp przelane zo­
staną jako ofiary na rzecz LOPP.

RÓŻNE
— * Ministerstwo Poczt i Telegrafów

wydało nowy nakład artystycznie wyko­
nanych blakietów. służących do przesyła­
nia życzeń telegramami gratulacyjnemi za 
opłatą 1 zł 50 gr. (x).

— * Dział Radiofoniczny Urzędu Poczt. 
Poznań 1 czynny jest codziennie z wyjąt­
kiem niedziel i dni świątecznych w go­
dzinach od 8—12 i 15—18. (x).

— * Egzaminy czeladnicze w zawodzie 
malarskim zdali pp.: M. Kroi, M. Bogul- 
ski K. Kasprzyk, W. Kruszyna, St. Prv- 
melski, wszyscy z Poznania i W. Owczar- 
kewski z Gądek, pow. Śrem. (x.)

Z TARGU
Dnia 11 b. m. na placu Sapieżyńskim pla 

eono (w złotych za pól kg wzgl. za sztukę):
Nabiał: masło wiejskie 1.20—1,30. masb 

mlecz. 1.40-1.50 twaróg 0.25-0.30, śmietam 
I;00?-} a*’ d"-r) 0.17—0.20, jaja mendel 1,30—1,50. z wapna 1,10—1.20.

Mięso: wieprzowina 0 70—1,00. wołowin: 
0.60—0,90 cielęcina 0.80—1,20, skopowin: 
6.80—1,20 słonina 0.80—0.85 smalec 1 00—110 
mózg cielęcy 0 00—0,70.

Drób 1 dziczyzna: kura 1,60—2.30 
kaczka 2.00-3,20 gęś 3 50—6.00 gołębię (para 
0.80—0.90 para kurcząt 2.00—3.20. para kuropa 
tew 1,60—2,00, zając 2,30—2,50, bażant 2,00—2 50 
królik 0.90—1.00, perlica 1,40—2.00

Ryby szczupak 1,10—1,20, lin 1,00—110 
leszcz 0.50 -0,80 białe ryby 0.20—0,40. sandac: 
1.60—2.00 karp 0 90—1.00, karaś 0,60—1,00. rybj 
śnięte 20—30 gr mniej, dorsz dzielony 0 40 
świeże śledzie 0.45

Raki mendel: 0,80—2.90.
Jarzyny (w groszach): ziemniaki 3—4 

szpinak 5—10, buraki pęczek 10, pietruszki 
(pęczek) 10 seler (eztoka) 5—10. aielo- 
na sałata 3—5 rzodkiewki (pęczek) 10 
marchew (pęczek) 5—10, kalafior 10—40, cebula 
5—8. kapusta biała (główka) 5—10, wioska 
10—15. modra 10—15

Owoce: jabtbka 20—50 gruszki 20—30. owa 
ce suszone^ 0.80—1,00 winogrona 0,80—1,20, Bo­
rówki GO—70. orzechy włrskis 80.

G i zy br zielońc 15 25.

Słońca: wschód 7,08, zachód 16,05 
Długość dnia 8 godzin 57 minut 
Księżyca: wschód 5,26, zachód 14,52 
Faza; 2 dzień przed nowiem

Koło Romanistów U. P. przypomina
wszystkim członkom, jako też sympatykom,
że doroczny Wieczorek Zapoznawczy Koła
odbędzie się dnia 12 (czwartek) br. 
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Dzień zwierząt w sądzie
Sala 26 sądu grodzkiego w Pozna­

niu była w poniedziałek zarezerwowa­
na dla całego szeregu rozpraw o znę­
canie się nad zwierzętami. Był to 
prawdziwy dzień ochrony zwierząt w 
sądzie. W wyniku ośmiu rozpraw za­
sądzono: za bicie konia: dorożkarza 
Jana Krajewskiego (ul. św. Rocha 22 
m. 5) na 40 złotych grzywny, woźnicę 
Franciszka Kijaka (ul. Bnińska 14) na 
jeden tydzień aresztu bez zawieszenia, 
woźnicę Jana Skrzypczaka (św. Woj­
ciecha 26 m. 27) na 20 zł grzywny i do­
rożkarza Ignacego Koniecznego (ul. Po­
znańska 44) na 50 zł grzywny; za uży­
wanie, wzgl. zmuszanie chorego konia 
do pracy ukarano: Leona Kijaka 
(Bnińska 14) grzywną w wysokości 100 
zł i Piotra Przybylskiego z Junikowa 
na jeden miesiąc aresztu bez zawiesze­
nia. Ponadto rozpatrywane były spra­
wy Żyda Mojsze Szyftera ze Słupcy 
i kupca Stanisława Babuta z Głównej 
(ul. Średnia 12), oskarżonych o znęca­
nie się nad drobiem. Obu oskarżonych 
skazano na grzywny po 100 zł. Następ­
ny „sądowy dzień ochrony zwierząt“ 
ma się odbyć w grudniu b. r. (sk)

KRONIKA POLICYJNA
— * Szwindel w „trzy lusterka“. W

areszcie policyjnym osadzono pod zarzu­
tem oszustwa przy pomocy gry w „trzy 
lusterka“ 48-letniego Józefa Węcławka, 19- 
letniego Jana Watysiaka, 27-letniego Ste­
fana i 30-letniego Władysława Olejnicza­
ków, mieszkających przy ul. Powstańczej 
nr. 1. Węcławek i Watysiak nie mieli 
stałego mieszkania. Impresarjów gry w 
„trzy lusterka“ odstawiono do dyspozycji 
sądu, który zarządził areszt śledczy, (ki.)

— ’ Ostrożnie przy przyjmowania 
służby. P. Lenartowicze przy Rynku Śró- 
deckim 12 przyjęli przed 10 dniami nie­
jaką Pelagję Szarczyńską, rodem z Pięcz- 
kowa. w pow. średzkim. Po kilku dniach, 
w czasie nieobecności pracodawców, Szar- 
czyńska oddaliła się z mieszkania i poza­
bierała różne przedmioty, pozostawiając 
dom, jak i małe dzieci na łasce losu. Na 
doniesienie, złożone w policji, Szarczyń­
ską przytrzymano wczoraj na św. Marci­
nie i osadzono w areszcie, (ki.)

KRONIKA SAGOWA
— * Podrobione weksle. Przed sądem 

okręgowym w Poznaniu odpowiadał dr. 
Kazimierz Dąbski, ziemianin, z pow. kę­
pińskiej), oskarżony o niedozwolone po­
prawianie weksli. Dr. Dąbski posiadał 
cztery weksle po tysiąc złotych, płatne 
1931 r. W ubiegłym roku podrobił ter­
min płatności weksli, przerabiając cyfrę 
1931 na 1935 r. Sąd po przeprowadzeniu 
rozprawy, skazał go za to na 6 miesięcy 
więzienia, zawieszając mu wykonanie ka­
ry na przeciąg lat 2.

Sąd okręgowy w Poznaniu skazał Cze­
sława Malickiego, kupca z Poznania, na 
7 miesięcy więzienia za przerobienie cy­
fry 10(1 na 160 na posiadanym przez nie­
go wekslu, (k.)

— * Uniewinnienie. Sąd grodzki w Po­
znaniu uniewinnił Czesława Zbierskiego i 
Drogomira Woźniaka od zarzutu odgraża­
nia się pobiciem Teofilowi Duszyńskie­
mu. (k.)

— * Licytowali cudze auto. Przed są­
dem okręgowym w Poznaniu odpowiadała 
Klementyna Śliwińska (ul. Chełmońskie­
go 20), b. właścicielka przedstawicielstwa 
firm samochodowych przy placu Wolno­
ści. Akt oskarżenia zarzucał jej oszustwo. 
Sprzedała ona mianowicie prof. Billerto- 
wi samochód. Na pokrycie należności 
prof. Biller oprócz gotówki wpłacił weksle 
na 2.800 zł. Po pewnym czasie przesłał 
Śliwińskiej pieniądze na wykupienie tych 
weksli. Weksli tych jednak nie wykupi­
ła, wskutek czego zostały one zaprotesto­
wane. W tym samym czasie przyjęła ona 
do komisowej sprzedaży samochód uży­
wany od p. Jędraszyka, wartości 5 tysię­
cy złotych. Kiedy zaś wskutek zaprote­
stowania weksli prof. Billera przybył do 
Śliwińskiej komornik, celem zajęcia samo­
chodu prof. Billera, Śliwińska wskazała 
na samochód Jędraszyka, jako na wła­
sność prof. Billera. Samochód ten został 
w drodze licytacji sprzedany, przez co p. 
Jędraszyk został poszkodowany. Sąd o- 
kręgowy skazał Śliwińską na 3 miesiące 
aresztu, którą to karę darował jej na mo­
cy amnestji oraz na karę 8 miesięcy wię­
zienia, przyczem karę tę do połowy jej 
złagodził, (k.)

— * Inkaso na sfałszowany kwit. An­
drzej Kruś, handlarz z Wąsowa, wraz 
ze swym kolegą Janem Cybalą dostar­
czali w ub. roku owoce rlo zakładu im. 
Twardowskich w Poznaniu. Po pewnym
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Niezwykły powód 
samobójstwa

Pniewy (wp). W Otorowie, pow. 
szamotulski, zaszedł drobny napozór 
■wypadek, który był przyczynę, targnię­
cia się na życie młodego chłopaka. .

Jak nas informuję, podczas żartów 
jeden z chłopców, 18-letni syn robotni­
ka z Otorowa, Zygmunt Ceglarz, po­
pchnął swego kolegę, który, upadając, 
złamał sobie nogę. Zrozpaczony wy­
padkiem kolegi i z obawy przed gnie­
wem swych rodziców, chłopak posta­
nowił uciec, by z dala od domu popeł­
nić samobójstwo. O powziętych za­
miarach powiadomił rodziców listem, 
poczem udał się w kierunku Między­
chodu, z zamiarem przejścia granicy. 
Zawrócony przez placówki straży gra­
nicznej pod Prusimiem, pow. Między­
chód, rzucił się pod przejeżdżający po­
ciąg, który odciął nieszczęśliwemu gło­
wę, znalezioną później w znacznej od­
ległości od leżącego na torze tułowia. 
Obok zwłok denata znaleziono staran­
nie ułożoną jego odzież.

Po przeprowadzeniu oględzin le­
karskich i dochodzeń, zwłoki wydano 
rodzinie.

czasie miedzy spólnikami doszło do nie­
porozumień w sprawie podziału zysków. 
Kruś podrobił pokwitowanie, podpisał na­
zwiskiem swego wspólnika i zainkasował 
od przełożonej zakładu, siostry Łucji 
Pawłowskiej, 30 złotych. Sąd okręgowy 
w Poznaniu skazał go za to na 7 miesię­
cy więzienia, (k)

— * „Dawaj bambrze na kwatyrę“. —
iW lipcu br. handlarz Władysław Adam­
czak w czasie przeliczania swojego co­
dziennego targu został zatrzymany przez 
dwóch osobników, którzy ze słowami „da­
waj bambrze na kwatyrę“, rzucili się na 
niego, usiłując wyrwać mu portmonetkę z 
pieniędzmi. W czasie szamotania Adam­
czakowi udało się zbiec. Napastnicy pu­
ścili się za nim w pogoń, a jeden z nich 
wyciągnął nóż i usiłował nim zranić A- 
damczaka. Napadniętemu jednak uda­

ło się zbiec na Chwaliszewo i ukryć się w 
lednym ze sklepów. Zuchwałego napadu 
dokonano w godzinach południowych. Do­
chodzenia policyjne stwierdziły, że napa­
du dokonali Wiktor Grześkowiak i Stefan 
Ratajczak, obaj z Poznania. Ratajczak u- 
krywa się do tej pory przed władzami po­
licyjnemu Zostały rozpisane za nim listy 
gończe. Grześkowiak zaś stanął przed są­
dem okręgowym, który za usiłowanie do­
konania rozboju skazał go na jeden rok 
więzienia i utratę praw publicznych na 
przeciąg lat 3. (k.)

— * Zbrodnicza para, która otruła u- 
mysłowo chorą kobietę, stanie przed są­
dem. Głośna w ub. roku sprawa otrucia 
Władysławy Marciniakowej, która wywo­
łała wielkie poruszenie w Winnogćrze, 
pow. średzkiego, znajdzie się w dniu 16 
hm. w sądzie okręgowym w Poznaniu. Ja­
ko oskarżeni staną Stanisław Marciniak, 
mąż nieszczęsnej ofiary, oraz jego obecna 
żona Walerja, z domu Schwabich. Tło 
tej sensacyjnej sprawy przedstawia się 
następująco:

W 1934 r. Marciniak przyjął w charak­
terze służącej 19-letnią Walerję Schwabi- 
chównę, która miała spełniać obowiązki 
gospodyni domu, gdyż żona Marciniaka, 
Władysława, była osobą umysłowo chorą. 
Po pewnym czasie Marciniak nawiązał ze 
służącą bliższe stosunki. W umysłach 
obojga kochanków powstał szatański plan 
zgładzenia żony Marciniaka, która była 
przeszkodą w ich pożyciu. Usiłowali oni 
zapomocą środków nasennych, otrzyma­
nych na receptę, wystawioną przez leka­
rza, zgładzić nieszczęśliwą kobietę. Jed­
nak nie udało im się to. Dopiero z po­
czątkiem roku 1935 Sęhwabichówna, któ­
ra była głównym inspiratorem tego pla­
nu, wsypała do jedzenia umysłowo chorej 
kobiety trujące rośliny, które spowodowa­
ły śmierć Marciniakowej. Marciniak, u- 
wolniwszy się w ten sposób od niewygod­
nej kobiety, ożenił się ze Schwabichówną. 
Ponieważ fakt zejścłh ze świata Marcinia­
kowej budził duże podejrzenia, policja 
wdrożyła dochodzenia i na zarządzenie 
władz sądowych przeprowadziła ekshuma­
cję zwłok i sekcję, która dała rewelacyjny 
wynik, że Marciniakowa została otruta. — 
Zbrodniczą parę aresztowano i osadzono 
w więzieniu. Marciniak liczy około 40 
lat. Obecna jego żona, Walerja, liczy 26 
lat i jest podobno kobietą niezwykłej u- 
rody. Oskarżonych bronić będą przed są­
dem okręgowym adw. Piekarski i adw. 
Rust. (k.)

POGODY
W POZNANIU

11 listopada 1936
Temperatura 7 godz. + 4.5 
Ci Śnienie

7 godz. 750,9 mm. umierkowa.
Zachmurzenie

7 godz. umiarkowanie
Wiatr
7 godz. kierunek potud.-aach., szybk. 3 m/sek.

Temperatura w dniu 10 listopada br. była: 
najwyższa + 9,6 o godz. 14 
najniższa + 4,0 o godz. 6 

Prognoza pogody na dzieli jutrzejszy: 
Pochmurno z przelotnemi przejaśnie­

niami, porywiste wiatry zachodnie.

Obchód Dnia Niepodległości
Dziś, w dniu Niepodległości, biura 

wszystkich urzędów były nieczynne i 
nie było również nauki w szkołach. — 
Banki były otwarte do godz. 12-tej w 
południe.

O godz. 10 w kościele farnym ks. 
prałat Steinmetz odprawił mszę św., 
której wysłuchali przedstawiciele 
władz. O tej samej godzinie odbyło 
się nabożeństwo w kościele pobernar- 
dyńskim. W nabożeństwie tem uczest­
niczyły organizacje.

O godz. 10 mszę połowę, przy gma­
chu D. O. K. odprawił kapelan wojsko­
wy ks. Paszkiewicz. Na Al. Marcin­
kowskiego ustawiły się formacje woj­
skowe i oddziały przysposobienia woj­
skowego, oraz różne organizacje.

Uroczystość paraf jalna 
w Bninie

Bnin (bł). W ub. niedzielę odbyła 
się tutaj uroczystość poświęcenia ka­
mienia węgielnego pod budujący się 
dom katolicki.

Po ukończonem nabożeństwie połu- 
dniowem wyruszyła procesja, celebro­
wana przez ks. proboszcza Janasika, 
na miejsce rozpoczętej budowy. Uczest­
niczyli w niej m. in. starosta powiato-

Moment z uroczystości bnińskich. Ks. 
proboszcz Janasik przemawia do zebra­
nych, stojąc na fundamentach budujące­

go się Domu Katolickiego.
wy, dyrektor Fundacji Kórnickiej oraz 
tłumy parafjan. Podniosłe przemówie­
nie wygłosił ks. prób. Janasik, który 
następnie dokonał poświęcenia kamie­
nia węgielnego oraz własnoręcznie 
wmurował dokumenty. Na zakończe­
nie podziękował duszpasterz wszyst­
kim, którzy przyczynili się przez swą 
ofiarność do powstania zbożnego 
dzieła.

Robotnica
w trybach sieczkarni

Pniewy (wp). We wtorek popo­
łudniu przy rżnięciu sieczki została 
pochwycona w tryby maszyny 16-let- 
nia robotnica Czesława Olejniczaków- 
na, zatrudniona w majętności Pniewy. 
Zanim wstrzymano maszynę, nieszczę­
śliwa została kilkakrotnie obrócona 
przez wirujące tryby, doznając cięż- 

i kiego potłuczenia i silnych okaleczeń 
| na calem cieje.
i W stanie groźnym przewieziono 

nieszczęśliwą do szpitala Czerwonego 
Krzyża.

W Zbąszyniu 
przemycają waluty

Zbąszyń (zb). Na tutejszej sta­
cji granicznej zdarzają się coraz czę­
ściej wypadki aresztowania podróż­
nych, którzy usiłują wbrew przepi­
som przemycić z Polski pieniądze i 
dewizy.

Sąd okręgowy z Poznania na se­
sjach w Zbąszyniu rozpatrywał ostat­
nio szereg spraw o przemyt walut. 
M. in. skazano Żydówkę Fajgę Rożen- 
stejń z Duisburgu na 2 tygodnie are­
sztu z zawieszeniem na 2 lata za usi­
łowanie wywiezienia zagranicę 100 
złotych, Żydówkę Dynę Bursztein, za­
mieszkałą we Francji, również na 2 
tygodnie aresztu z zawieszeniem na 2 
lata za usiłowane przemycenie 250 
franków franc, i 40 zł. Żydówka Su­
ra Rosenfeld z Łodzi skazana została 
na 6 miesięcy więzienia z zawiesze­
niem na 2 lata, przyczem rozprawa 
wykazała, że na zapytanie urzędnika 
celnego, czy posiada walutę względnie 
dewizy, oświadczyła, że ma przy sobie 
110 złotych, tymczasem osobista rewi­
zja wykryła dalsze 200 złotych, które 
usiłowała przemycić. Katarzyna Ja­
worska skazana została na 6 miesięcy 
więzienia z zawieszeniem na 2 lata, o- 
raz konfiskatę 4.900 złotych, które usi-

O godz. 11,15 przed Pomnikiem 
Wdzięczności odbyła się defilada woj­
ska i organizacyj przysposobienia woj­
skowego. Defiladę wojska, prowadzo­
ną przez ppłk. Wereszczyńskiego, w o- 
toczeniu wojewody Maruszewskiego i 
przedstawicieli władz, przyjął komen­
dant miasta, ppłk. Wiśniewski. Po 
przejściu formacyj i przelocie eskadry 
lotniczej, rozpoczęła się defilada orga­
nizacyj przysposobienia wojskowego, 
przeszło wojskowe przysposobienie ko­
lejowe, przysposobienie wojskowe ko­
biet, organizacje powstańcze, stowa­
rzyszenie b. ułanów i żołńierzy innych 
formacyj. Defilada zgromadziła duże 
rzesze publiczności, (kl.)

łowała nielegalnie przewieźć zagrani­
cę. Za identyczny wypadek ukarał sąd 
Stanisławę Klechę., zamieszkałą we 
Francji, na 6 miesięcy więzienia z 
zawieszeniem na 2 lata, oraz na konfi­
skatę zatrzymanych pieniędzy w wy­
sokości 3.400 złotych.

Z WIELKOPOLSKI
— * GNIEZNO W ogrodzie na kanonii, 

t. zw. „wzgórzu zamkowem“, w której zamie­
szkuje ks. infułat Krzeszkiewicz, od szeregu ty­
godni przeprowadza się niwelacje terenu. Ro­
botnicy. zatrudnieni przy tych pracach, na głę­
bokości około 1,20 m natknęli sie na kościotru­
pa, długości 1,80 m. Kościotrup był dobrze u- 
trzymany i leża- twarzą na wschód. W pobliżu 
głowy leżał stary, zmurszały miecz pokryty 
grubą warstwą rdzy. Ozy na tem miejscu kie­
dyś znajdował się cmentarz, na razie, nie wia­
domo, gdyż do tej pory na inne szkielety nie 
natrafiono.

— W mieszkaniu Wojciecha Malczewskiego, 
ul. Libelta 30. zapaliło sie w czasie nieobecno­
ści domowników tóżko i pościel. Straty wyno­
szą około 400 złotych

— * OSTRÓW, Nieszczęśliwemu wypadkowi 
uległ robotnik Stanisław Dudek, zatrudniony w 
składzie żelaza p. J. Kaczmarka w Rynku. Póź­
nym wieczorem zajęty był Dudek pracą przy 
składaniu towaru przyczem uderzył się w gło­
wę tak fatalnie, że po przewiezieniu do szpitala 
zmart. Zmarły w tragicznych okolicznościach 
osieroci! żonę i dwoje dzieci.

— Burmistrzem m. Raszkowa pow. ostrow­
ski wybrany został p. Mieczysław Nowakowski, 
em. podreferendarz starostwa w Ostrowie. . P. 
Nowakowski był dawniej długoletnim komisa­
rzem obwodowym w Skalmierzycach.

— Fundusz Pracy przyznał miastu naszemu 
130 tys. zł na wiosenne roboty publiczne, (os)

— * KOŚCIAN. Z okazji święta patronalne­
go K SM m. odbędą się rekolekcje dla młodzieży 
męskiej całej paraf ji kościańskiej. w kaplicy 
Pana Jezusa i to w dniu 11, 12, 13 i 14. Nauki 
rekolekcyjne rozpoczynają się o godz. 20. W 
dniu 15 bm. rano o godz 8,45 odbędzie się zbiór­
ka stowarzyszeń i delegacyj w ogrodzie p. Bur­
ca, poczem nastąpi wymarsz do kościoła farne- 
go na uroczyste nabożeństwo. Po południu zaś 
o godz. 16,30 odbędzie się w sald Sokoła uroczy­
sta akademja i na program składa się zagaje­
nie, śpiew, występ orkiestry, deklamacje, oraz 
referat o życiu św. Stanisława Kostki.

— W ub. niedzielę popełnił 34-letni rolnik 
Franciszek Michalski z Żelazna samobójstwo 
przez powieszenie się. Powodem targnięcia się 
na własne życie byty niesnaski rodzinne.

— T. C. L. w Kościanie urządziło świetlicę, 
która otwarta jest we wtorki i czwartki każde­
go tygodnia od godz. 17—19, gdzie można czy­
tać różne czasopisma i książki.

— Poradnia z zakresu chorób nerwowych i 
higjeny psychicznej przy wojew. zakładzie 
psychiatrycznym w Kościanie czynna jest w po­
niedziałki, czwartki i piątki od godz. 15—16. Po­
rad udzielają niezamożnym bezpłatnie lekarze 
specjaliści.

Zarząd Stów. Pań Miłosierdzia w Kościanie 
zwraca się do społeczeństwa z prośba, aby 
wszelka odzież, przeznaczoną dla ubogich skła­
dało jedynie na ręce siostry Antoniny w domu 
św. Zofji. (kk)

— * LESZNO. Na ostatniem posiedzeniu ra­
dy miejskiej w Lesznie podał p. burmistrz Ko­
walski do wiadomości decyzję centraln. komisji 
oszczędnościowo-oddłużeniowej dla samorządu w 
sprawie ulg w spłacie zobowiązań i tak wobec 
skarbu państwa: a) opłata stemplowa za czynsz 
dzierżawny z koszar zł 10 908,65, b) zobowiązania 
gminy z tytułu podatku od uposażeń zł 10 098,99, 
c) wydatki związane z utrzymaniem szkoły 
przem.-handl. zł 42 630,—. d) dopłata do utrzy­
mania szkoły ćwiczeń zł 11857,—. Uzyskano 
również obniżkę oprocentowania i rozłożenie 
spłat na szereg lat, dawniejszego Banku Krajo­
wego, Komunalnego Banku Kredytowego i Za­
kładu Ubezpieczeń Społecznych a zobowiązania 
wobec K. K. O. miasta Leszna w sumie cirka 
zł 340 000,— zostaną spłacone w przeciągu 10 lat.

— W eobotę odbyła się uroczystość wręcze­
nia odznaki honorowej w miejscowem kole 
śpiew, im. „Chopina", Odznakę III stopnia u- 
zyskali pp. Hel. Kninierkówna, T. Weroniczak 
i R. Otto, (lh)

— P. Walenty Kowalski i żona jego Broni­
sława z domu Golębska, zam. w Lesznie przy 
ulicy 3 Maja nr. 3 obchodzą w dniu 16 bm. ju­
bileusz złotych godów małżeńskich, (n)

— Z samochodu kupca Jana Wegnera z Le­
szna skradziono tekę z dokumentami. Był tam 
m. in. wykaz osobisty, książeczka wojskowa, 
wystawiona przez P. K. U. w Starogardzie, dy­
plom, uprawniający do prowadzenia samocho­
du, dowód tożsamości auta i samochodowa kar­
ta rejestracyjna, (r-r)

Z POMORZA
— ♦ GRUDZIĄDZ. Przed kratkami sadu 

okręg, stawał inkasent magistracki Józef Bla- 
żyński, ojciec cżWorga dzieci, oskarżony o przy­
właszczenie sobie 2 545 zł, zainkasowanych za 
podatki. Na rozprawie zeznał podsądny, że 
sprzeniewierzone pieniądze przegrał w gry ha­
zardowe Stwierdzono, że dostał się on w sidła 
zawodowych szulerów. Oskarżony zeznał, że 
kontrola rachunków odbywała się codziennie, 
lecz Ograniczała się jedynie do podsumowania
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tSTÓP dob głów!

- O TAKI... JBST NIE­
WIELE KOBIET, KTÓ­
RYCH PLECY BĄ BEZ 
ZARZUTU I

— W SUKNI WIECZO- | 
ROWEJ URODA KO- 
BIETT WYSTAWIONA 
JEST NA PRÓBĘ.

- JEST PANI DZISIAJ 
PIĘKNIEJSZA, Nit KIEDY­
KOLWIEK I ILEŻ KOBIET 

ZAZDROŚCI PANI URODY I

— TAJEMNICA ME­
GO POWODZENIA 
JEST BARDZO PROS­
TA. ZARÓWNO DO 
TWARZY JAK I DO 
KĄPIELI UŻYWAM 
CÓDZIENNIE MY­
DLĄ PALMOLIVE.

l\ Aydło Palmolive jest zalecane nietylko do twa- 
1V1 rzy. Kosztuje ono tak niewiele, że miljony 
kobiet używa go również do kąpieli. Mydło 
Palmolive dzięki swej obfitej i przenikającej pia­
nie udelikatnia i odmładza skórę, oczyszczając 
równocześnie pory z brudu. ' Codzienna kąpiel 
Palmolive jest w ten sposób prawdziwą .kąpielą 
piękności', zapewniającą każdej kobiecie tę ol­
śniewającą urodę, decydującą o jej powodzeniu.

ng 19 306

przez książkowego wpłaconych ¡kwot. Były wy­
padki, że nie oddawał ściągniętych pieniędzy, 
oświadczając księgowemu kłamliwie, że pienię-, 
dzy nie inkasował. Na tem oświadczeniu koń­
czy! się wówczas jego raport, a kontroler już 
sprawy nie dociekał. B. skazany został na 14 
miesięcy więzienia i utratę praw obywatelskich 
przez 5 lat. (gm)

— * PELPLIN. Przejechany został na szo­
sie pod Rajkami murarz Fr. Karpiński, który 
wracając rowerem do R., dostał się pod koła 
powózki rolnika Mani'. K. zmarł w kilka go- 
dżin po wypadku, (gn)

— * TORUŃ. W Szpęgawsku pod: Starogar­
dem uwiesiła siz przy dyszlu dwóch sprzęgnię­
tych wozów 8-letnia córka robotnika Sztybera. 
Skoro zeskoczyła, pochwycona została przez 
przednie koło następn. wozu. Dziewczynka po­
niosła śmierć na miejscu, (gn)

Składki i pokwitowania
W administracji pisma naszego złożono w 

dalszym ciągu:
Na Chleb św. Antoniego: Helena Gawrońska 

z podziękowaniem za otrzymane łaski i z prośbą 
o dalsze, 20,—, razem z poprzednio pokwitowa- 
nemi 53,— zł.

Na pomnik Serca Jezusowego: Maria i He­
lena Rudnickie 2,—, razem z poprzednio pokwi- 
towanemi 21,— zł.

KSIĘGI SYANU CYWILNEGO
Zapowiedzi

Dnia 10 b. m. wywieszono następujące za­
powiedzi (osoby, przy których nie jest podana 
miejscowość, mieszkają w Poznaniu):

Miejski pomocnik biurowy Olgierd Bury i 
Helena Drobniikówna; fryzjer Lech Narożny i 
Małgorzata Jasińska; funkcjonariusz Straży 
Więziennej Wincenty Chrustek w M ro winie, 
pow. pozn., i książkowa Jadwiga Piarnycka.

Zgony:
Dnia 10 listopada 1936 r. zapisano następu­

jące zgony: Władysława Wichłaczowa z domu 
Turchalska, wdowa, 60 lat; Urszula Anna Za- 
miarzaraka, 3 mieś., 12 dni; Kazimierz Paluch, 
dyrektor banku 56 lat; Łucja Kurdelska, tech­
nik dea.tystyozny, 21 lat; Wawrzyniec Wawrzy­
niak, rolnik, 75 lat; Jan Kosz, robotnik, 24 lat; 
Antoni Zunkiewicz, samodzielny mistrz szewski, 
•ń lat; Marjan Perzyński, organista, 61 lat; 
kosa I ja Burek z domu Kasproiwiczówna, wdo-74 lat,
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
ŻYCIE KULTU R ALN E0 „WIECZORZE TRZECH KRÓLI" SŁÓW PARC

Poznański Teatr Polski występuje jutro we czwartek 12 bm. z pre- * 
mjerą Szekspirowską.

Jest nią komedja „Wieczór trzech króli“, w reżyserji pozyskanego dla 
naszej sceny od sezonu p. Bronisława Dąbrowskiego.

Wobec artystycznej doniosłości wydarzenia, jakiem jest ukazanie się 
na scenie najświetniejszej chyba z szekspirowskich komedyj, zwrócili­
śmy się do prof. dr. Władysława Tarnawskiego z prośbą, aby znakomity 
anglista i szekspirolog wprowadził naszych widzów - czytelników w arcy­
dzieło szekspirowskiego humoru.

Za owych dobrych czasów, kiedy 
z uznanych arcydzieł usiłowano wy­
snuwać reguły dla poszczególnych 
działów twórczości literackiej, nie­
jeden krytyk użytkował do tego celu 
tragedje Szekspira. Nigdy nie służyły 
do niego komedje Szekspira.

*
Nietylko każda prawie ma odrębny 

charakter i nastrój. Co ważniejsze, 
wielki dramaturg pogardzał tu popro- 
stu wszelkiemi zasadami poetyki, a 
równocześnie rzucał nieraz rękawicę 
logice i prawdopodobieństwu. Wystar­
czały mu poetyczne lub dowcipne dia­
logi, efektowne sceny komiczne, wy­
razista, choć nieraz szkicowa charak­
terystyka, wreszcie upuszczane jakby 
od niechcenia tu i owdzie perły mą­
drości życiowej. Atoli bez najmniej­
szego skrupułu przenosił ludzi praw­
dziwych w nieprawdziwe życie. Nie­
podobna przypuszczać, aby wierzył, że 
w Ardennach żyją lwy i że Czechy 
leżą nad morzem, niedaleko Sycylji. 
Zostawił jednak te szczegóły, znale­
zione w źródłach, bo uważał że nie 
robią większej różnicy, a podkreślają 
nierealność świata jego utworów. Za­
leżało mu na wyrwaniu widza z kręgu 
rzeczywistości i przeniesienie go na 
dwie czy trzy godziny w krainę ułudy.

Brał akcję z pierwszej lepszej no­
weli, która wydała mu się odpowied­
nią, ale reprodukował treść dowolnie, 
zmieniając lub opuszczając szczegóły, 
które wydawały mu się sprzeczne 
z nastrojem dzieła, dodawał nowe 
akcje i nowe postaci, a w gruncie rze­
czy dbał jedynie o ten nastrój i o efek­
ty. Ten sposób tworzenia wydał naj­
większe ardcydzieła komisji szeks­
pirowskiej. Można wzruszać się niemi, 
śmiać się z nich i unosić się nad niemi 
zachwytem. Ale nie można budować 
na nich żadnej poetyki, ani ich naśla­
dować. Są czemś w swoim rodzaju 
jedynem, są owocami kaprysów i chwil 
dobrego humoru, umyślnie nie liczą­
cego się z realnem życiem.

*
Najwięcej takich chwil musiał 

mieć poeta w t. zw. drugim okresie 
twórczości, obejmującym mniejwięcej 
pięć ostatnich lat XVI w. W pisa­
nych w owym czasie dramatach hi­
storycznych żywioł komiczny, wcie­
lony w postać Falstaffa, pociąga nas 
bardziej, niż Henryk IV i Henryk V 
razem wzięci. Lecz punkt szczytowy 
komedji szekspirowskiej przyszedł 
po obu „Henrykach“, w łatach 
1599—1600.

Sam poeta musiał dobrze zdawać 
sobie sprawę z charakteru swych ko- 
medyj, gdyż uwidocznił tę świadomość 
w tytułach trzech utworów, powsta­
łych w tym czasie. Bodaj, że pierw­
szy zwrócił na ten fakt uwagę Ber­
nard Shaw — złośliwy i zazdrosny, 
ponieważ nie mógł przeboleć hegemo- 
nji dawno zmarłego olbrzyma w dra­
macie angielskim, ale niewątpliwie 
bystry. W tytule „Wiele hałasu o nic“ 
przebija się wyraźnie nonszalancja 
autora. Czy „Jak się wam podoba“ 
oznacza rzeczywiście zastosowanie się 
do gustu publiczności z domyślnem 
zastrzeżeniem, że gust poety jest in­
ny, trudno ocenić, ale rzecz jest zu­
pełnie możliwa. Trzecią komedję o- 
chrzcił poeta zapewne wedle święta, 
które miała uświetnić premjera, 
„Wieczorem Trzech Króli“, dodając 
jednak drugi tytuł, upoważniający 
publiczności do nazywania sztuki, 
jak zechce.

*
Główna akcja opiera się na noweli 

Bandella, znanej Szekspirowi w an- 
gielskiem przetworzeniu Barnaby Ri- 
cha. Może znał poeta i podobne u- 
twory dramatyczne włoskie. Znalazł 
tu ograne motywy, których i sam u- 
żywal był już dawniej, — nadzwy­
czajne podobieństwo dwojga bliźnia­
ków i przebranie się kobiety za męż­
czyznę —- z konsekwencjami, jakie 
wprowadził był w „Jak się wam po7 
uoba', napisanem zapewne bezDo-

średnio przedtem. Tam Febe kocha 
się w przebranej Rozalindzie, tu O- 
liwja we Wioli — tylko tam był to 
motyw uboczny, tu należy do głów­
nych. Akcję tę okrasił czarem wspa­
niałej poezji — miłosna tęsknota Or- 
sina i smętek Wioli, sądzącej, że jej 
wieczystym losem będzie kochać i 
milczeć, znajdują wyraz w przepięk­
nych lirycznych ustępach.

*
Lecz trzeba było i silnej komiki. 

Dodał tedy poeta drugą akcję, zapew­
ne samoistnie wymyśloną, i wprowa­
dził kilka potrzebnych do niej posta­
ci, niewiele mających wspólnego z 
egzotycznem, a raczej fantastycznem 
tłem, jakie stanowi rzekoma Ilirja. 
Pan Tobjasz i pan Andrzej to para 
typowych squire‘ów angielskich, Mal- 
woljo to angielski purytanin, nadęty, 
pozbawiony poczucia humoru i chci­
wy wyniesienia. Skrajni sekciarze 
zwalczali fanatycznie zabawy ludowe, 
literaturę piękną i teatr — wszystko, 
co składało się na „starą wesołą An- 
glję“. Że zaś mieli znaczne wpływy 
w zarządach miejskich, nieraz dali 
się we znaki aktorom — przez nich 
to londyńskie przybytki Melpomeny 
chroniły się przed władzą lorda mera 
na południowy brzeg Tamizy. To też 
zjadliwe ataki na nich spotykamy w 
niejednej sztuce elżbietańskiej. Lecz 
Szekspir z właściwym sobie taktem 
nie zaczepiał ich wierzeń religijnych, 
a chłostał jedynie wady, nic nie ma­
jące wspólnego z wyznaniem, przede- 
wszystkiem pychę.

W każdym razie współcześni czu­
li w Malwolju purytanina, a należący 
do następnego pokolenia Karol I w 
istniejącym do dziś dnia egzempla­
rzu przekreślił oba tytuły komedji i 
napisał „Malwoljo“. Lecz postać ta 
żyje własnem życiem, jeżeli nawet za­
pomnimy o jej genezie, i zbierali w 
niej laury różni sławni aktorzy, np. 
Beerbohm Tree. Dla uwydatnienia 
pompatyczności majordoma występo­
wał on w towarzystwie czterech pa­
ziów, tak samo ubranych, więc jak 
gdyby czterech małych Malwoljów. 
Umieścił na scenie ogromne schody i 
gdy raz uroczyści zstępował po nich, 
potknął się i upadł. Nie stracił jed­
nak głowy, wyjął szkła i zaczął roz­
glądać się po scenie, jakby efekt był 
naprzód obmyślony. Publiczność by­
ła zachwycona i Tree musiał w na­
stępnych przedstawieniach powtarzać 
tę gierkę.

Do akcji podrzędnej trzeba było 
Szekspirowi jeszcze kilku osób — stąd 
Marja, Fabjan i błazen Feste, który — 
bez silniejszego uzasadnienia — krąży 
między pałacami Orsina i Ołiwji, ro­
biąc kawały i śpiewając pieśni.

*
Szekspir nie dba tu o konsekwent­

ny rozwój akcji i prawdopodobień­
stwo, natomiast bardzo zręcznie łączy 
obie akcje, wydobywając z zetknięć 
między osobami jednej i drugiej 
świetne efekty. Główną zaletą kome­
dji, zapewne najlepszej pośród szek­
spirowskich, jest rozmaitość. Mieni 
się ona wszystkiemi kolorami tęczy, 
niepostrzeżenie przechodzącemi jeden 
w drugi. Jeszcze słuszniej możnaby 
przedstawić ją sobie jako wielostrun- 
ną, lirę, brzmiącą coraz nowemi tona­
mi. Nie brak między niemi i poważ­
nych, ale poeta nie pozwala im roz­
winąć się w efekty tragiczne. Rezy­
gnacja niewzajemnej miłości, żal po 
stracie bliskiej istoty ludzkiej, egzal­
towana przyjaźń, długo tłumione na­
miętne uczucie, które nareszcie, zwy­
ciężywszy dumę, wybucha w słowach 
— wszystko to drga przez chwilę na 
strunach, ale wnet zostaje przygłu­
szone przez pijacki śmiech, fanfaro­
nadę tchórza, tokowarfie nadętego 
głupca lub bojaźliwość przebranej ko­
biety, która nosi szpadę u boku. Jak 
głębokie uczucie znajduje wyraz je­
dynie w tęsknej melancholji, tak po­
jedynek i bójka służą tylko do efek­
tów komicznych. Cały pstry tłum mo-

NAUKA
Nowi docenci. Veniam legendi na Uni­

wersytecie Jana Kazimierza we Lwowie 
otrzymali: na wydziale teologicznym — ks. 
dr S. L. Skibniewski z filologii chrześci­
jańskiej i ks. dr. A. Fic w zakresie stu- 
djum biblijnego Starego Testamentu; na 
wydziale prawa — dr. M. M. Zimmermann
— z polskiego prawa administracyjnego, 
dr. Z. Wachlowski — z prawa polityczne­
go; dr. W. Klonowiecki — z prawa admi­
nistracyjnego; dr. W. Namysłowski — z hi­
storii praw poludniowo-słowiańskich i dr. 
W. Styś — z ekonomii społecznej; na wy­
dziale lekarskim — dr. E. Mikolaszek — z 
mikrobiologii i zerologji; dr. F. Kmieto- 
wicz — z fiz. joterapji, dr. S. Ł. Kwiatkow­
ski z chorób skórnych, dr. B. R. Jałowy z 
histologji; na wydziale humanistycznym
— dr. M. Ziemnowicz — z pedagogiki, dr. 
M. Dłuskosz — z fonetyki; dr. S. Hescow- 
ski — z historji gospodarczej; dr. K. 
Lanckorońska — z historji sztuki, dr. K. 
Majewski —- z archeologii klasycznej i dr. 
S Zejno-Zejmis — z antropologii; na wy­
dziale matematyczno - przyrodniczym dr. 
H. Auerbach i dr. S. Mazur z matematyki 
a dr. Z. Pazdro z geologii.

W NAUKOWYM POZNANIU
Komisja Historyczna Towarzystwa 

Przyjaciół Nauk w Poznaniu odbędzie ze­
branie w czwartek, dnia 12. b. m„ o godz. 
18 w Archiwum Państwowem na Górze 
Przemysława 1.

Na porządku dziennym: referat prof 
dr. A. M. Skałkowskiego p. t. „Z zagad­
nień życia Karola Marcinkowskiego (w 
90-lecie zgonu)“ oraz referat prof. Unlw. 
Jagieł, dr. A. Vetulaniego p. t. „Program 
szlachty Prus Książęcych z roku 1609 na 
sejmie warszawskim z roku 1612“.

MUZYKA
Szalapin w Warszawie. Dnia 28 listo­

pada wystąpi Szalapin w Warszawie jako 
„Borys Godunow“ w Teatrze Wielkim.

Muzyczne Niemcy i muzyczna Anglia
dokonywuja dalszych kroków na doIu zbli­
żenia. Temi dniami dyrygował Ryszard 
Strauss w Covent Garden swoim ..Kawa­
lerem srebrnej Róży“ i otrzymał od Kró­
lewskiego Towarzystwa. Filh irmonicznego 
złoty medal — najwyższe odznaczenie ja­
kiem instytucja ta rozporządza. Obecnie 
przybywa do Niemiec znany dyrygent i 
organizator sir Thomas Beecham — dy­
rektor Covent Garden i szef Filharmonii 
londyńskiej. Gotuje się dla niego wielkie 
owacje.

tywów widzimy tu wprzęgnięty w ry­
dwan Talji i odpowiednio przetworzo­
ny.

Ich szybkie następstwo nie pozwa­
la widzowi zastanowić się nad akcją, 
czuje się on naprzemian wzruszony i 
rozśmieszony, ale bez przerwy nurza 
się w zdroju niewyczerpanej pogody. 
Ani mu na myśl nie przyjdzie, że 
Szekspir, piszac tę komedję, był już 
albo w najbliższym czasie miał zo­
stać autorem — „Hamleta“.

Dr. Władysław Tarnawski.
Lwów.

Balzac na scenie. W dwóch teatrach 
paryskich grane są obecnie sztuki Balza- 
ca. Jedna, oryginalna, zatytułowana „Fai- 
seur“ uległa tylko adaptacji przez p. Joli- 
veta i jest grana w teatrze Atelier. Dru 
ga, to przeróbka, dokonana nrzez p. Emi­
la Fabre, zatytułowana „La Rabouilleuse“ 
i wystawiona w Comédie Française

Trzciński we Lwowie. Donoszą nam ze 
Lwowa (lk.): Były dyrektor teatrów miej­
skich, Teofil Trzciński, przybył tutaj na 
zaproszenie kół literacko-artystycznych. 
aby wygłosić odczyt o czasach krakow­
skich Zielonego Balonika. Trzciński, któ­
ry był, jak wiadomo, jednym z filarów te­
go środowiska artystycznego, przedstawił 
mnostwo nieznanych szczegółów z we­
wnętrznego życia „Jamy Michalikowej“, 
jako ośrodka satyry i rozsadnika poglą­
dów na sztukę oraz literaturę. Świetna 
wymowa, dar nawiązania kontaktu ze słu­
chaczami oraz fenomenalny wdzięk, z ja­
kim Trzciński interpretuje poezje i pio­
senki, uczyniły ten wieczór, który odbył 
się w Kole Literackiem, niezapomnianym 
dla uczestników. Zaraz też podjęto stara­
nia, aby Trzciński powtórzył swoją pre-

Pisma nadesłane
„Polski Rocznik Muzykologiczny.“ T. 

II. Treść: Dr. J. Pulikowski: „Pieśń ludo­
wa a muzykologia". — Dr. M. Kwiek: 
„Czynniki resonansowe w barwie dźwię­
ku“. — Ks. dr. H. Feicht: „Pamiętnik do 
nauki harmonji“ Stanisława. Moniuszki“.

b M. Chomiński: „Studja nad twór­
czością K. Szymanowskiego“. — Dr. M. 
Szczepańska: „O utifbrąch Mikołaja Ra­
domskiego“. — Mgr. J. J. Dunicz: „Do bio­
grafii M. Ziełeńskiego“. X. dr. H. Feicht: 
„Do biografji G. G. Górczyckiego“. — Dr. 
A. Chybiński: ..Warszawska tabulatura or­
ganowa z XVu wieku“. — Dr. H. Opieó- 
skiego: ..Kilka kart nieznanej tabulatury“.

Mgr. J .1. Dunicz: „Z badań nad muzyką 
polską XVni w.“ _ Dr A Chybiński:
„Dwa listy K. Kratzera. do J. Sikorskiego“. 
—- Dr. H. Opieński: „Z korespondencji M. 
Karłowicza“. — H.Windakie wieżowa: Z 
dziejów satyry ludowej“. — Ks. W. Skier- 
kowski: >-D niektórych tańcach kurpiow­
skich“. — Recenzje i sprawozdanie. — Adr. 
Red. Lwów, Kolena 20.

„Przyjaciel Szkoły“. Nr. 17. Treść: G. 
Hecht: „Wychowanie i nauczanie w obec­
nej Trzeciej Rzeszy“. — J. Stoecker: „Jai 
zainteresować uczniów geografją“. — Dr 
F. Kulański: „Plan i skala“. — M. Boni- 
szewski: „Przegląd zlewisk i dorzeczy 
głównych rzek w Polsce“. — Uwagi dys­
kusyjne. - - Nowe książki. — Nasze Echa.

Ad.r Red. Poznań, ul. Wielka 18.
„Roczniki Historyczne“. Zesz. 2. Treść: 

M. Siuchniński: „Pochodzenie i pierwotna 
przynależność zakonna konwentu klaszto­
ru Cystersek w Trzebnicy“. — K. Tymie­
niecki: „Niemcy w Polsce“. — J. Staszew­
ski: „Zdobycie Tczewa 1807 r.“ — Drobne 
prace i materjaly. — Recenzje i sprawo­
zdania. — Nekrologia na lata 1934—1936

. — Sprawy Towarzystwa. — Adr. RedJ 
t Poznań, Góra Przemysława 1.

Książki nadesłane
„Słownik pseudonimów i kryptonimów 

pisarzy polskich oraz Polski dotyczących“ 
ii?-1’", Adam Bar, przy współudziale W. T- 
Wisłockiego i T. Godłowskiego. Tom. II. 
Kraków 1936- Skł. gł. Gebethner i Wolff.

Jerzy Giżycki: „Między morzem a pu­
stynią . Warszawa 1936. Skł. gł. Główna 
Księgarnia 'Wojskowa.

Anna Borowikowa: „Król Jaśmin i 
Czarny Władca“. Bajka. Warszawa 1935 
Skł. gł. „Dom książki Polskiej“.

Stanisław Tołpa: „Śladami łosia'. 
Lwów 1936. Wyd. Zafetad» Narodowego 
im. Ossolińskich.

PLASTYKA I ZDOBNICTWO
Rafael odkryty w Pradze? Madonnę z 

Dzieciątkiem, sygnowaną „Raphael pinge- 
bat“ odkryto w Pradze w posiadaniu pry- 
watnem. Ma to być replika części „Świę­
tej Rodziny“ paryskiego Luwru. Zdaniem 
rzeczoznawców, obraz ma być autentyczny 
i przedstawia wartość 50 miljonów koron 
czeskich.

„Pamiątki z Wilna“, które każdy tury« 
sta chętnie kupuje, są różnej wartości ar­
tystycznej, przeważnie małej. Na wzór 
Krakowa, który zdobył parę typów takich 
„pamiątek" w drodze konkursu, Witać 
równie zorganizowało komisję konkurso« 
wą, do której należy nadsyłać projekty. 
Termin do 1 lutego 1937.

LITERATURA
Fińska antologia literatury polskie] a-

kazała się w Helsingforsie. Ułożył ją zna- 
ny slawista V. K. Trast, tłumacz „Pana 
Tadeusza“ na język fiński.

Dr. Dyboski o Dickensie. Rocznica1 
„Klubu Pickwicka“, którą Anglja i caty 
świat cywilizowany obchodzi w tym ro­
ku, nie minie i u nas bez studjum, poświę­
conego znakomitemu pisarzowi. Pod ty­
tułem „Karol Dickens, życie i twórczość“ 
ukazał się nakładem Książnicy-Atlae szkic 
popularny prof. dr. Romana Dyboskiego, 
który jest pierwszą polską biograf ją Di­
ckensa. Tomik ten, napisany przystępnie, 
ale na najgruntowniejszych podstawach 
naukowy, poinformuje każdego o cechach 
genjuszu Dickensa, o jego życiu i o zwią­
zku, jaki u niego między dziełami a ży­
ciem zachodził. Uwagi o humorze w no­
wszej powieściopisarstwie polskiem nawią­
zują nić między literaturą polską, a nie- 
śmiertęlnemi dziełami angielskiego pisa­
rza. Książka ta będzie cennym składni­
kiem biblioteki w każdym kulturalnym 
domu, (tk)

OCHRONA ZABYTKÓW
Zeszpecenie baszty Halszki. Piszą nam 

z Szamotuł: Pamiątkowa baszta Czarnej 
Księżniczki, oddawna już domagała się 
odrestaurowania. Doczekała się go obec­
nie, ale, niestety, nie takiego, jak nale­
żało. Dokonana renowacja zniekształciła 
kopułę nad klatką schodową i zeszpiciła 
wygląd baszty. Oddział P. T. K w Szamo­
tułach wvsłał w tej sprawie pismo do kon­
serwatora. zabytków w Poznaniu. Inter­
wencja ta powinna odnieść skutek, a błę­
dy, dokonane przy odnowieniu pamiątko­
wego zabytku należy naprawić. (Im)

RUCH REGJONALNY
W Dubnte powstałe muzeum regional­

ne, które narazie mieścić się będzie w lo­
kalu wynajętym, a. niedługo zostanie prze­
niesione do odnowionego zamku dubieó- 
skiego. Podstawę zbiorów stanowią warto­
ściowe archiwa.

Jutro:
SAM NA SAM Z GŁOŚNIKIEM

przez
Witolda Noskowskiego
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Rycerz na białym koniu
Aureola wielkiej czci i powszech­

nego kultu otaczała w średniowieczu 
św. Marcina. Sprawił to sympatycz­
ny, bo rycerski charakter jego świę­
tości. Widać go choćby w legendzie 
o obdarowaniu połową, swego płaszcza 
żebraka, który w mroźny zimowy 
dzień prosił o wsparcie w bramie Am- 
bianum (Amiens).

Opowiadania o życiu miłosiernego 
świętego, zarówno prawdziwe (pisma 
jego uczniów* wytworną łaciną pisa­
ne), jak i legendarne stały się po­
wszechnie znane. A ukazywały one 
św. rycerza biskupa na tle Galji (dzi­
siejsza Francja). W pojęciu ówczesne­
go świata cywilizowanego, który sku­
piał się koło morza Śródziemnego, był 
to kraj mroźny i śnieżny. Do tego 
dzień św. Marcina znaczy koniec dni 
cieplejszych. Stał się więc św. Mar­
cin w wyobraźni ludu mieszkańcem 
baśniowego kraju mrozu i śniegu, 
przynoszącym ze sobą zimę. Tak 
właśnie maluje go ludowe podanie o 
porwaniu trzech córek św. Zofji wdo­
wy. Trzej „Bracia Mroźni“ — Serwa­
cy, Pankracy i Bonifacy porwali Wia­
rę, Nadzieję i Miłość i uwieźli je w 
zimne kraje. A gdy potem św. Zofja 
pytała ich, kto dał im ślub, odpowie­
dzieli:

„Ślub nam dał św. Marcin,
Co pierwszy śnieg w listopadzie
Z pod płaszcza na was tu trzepie
U nas, to zawsze śnieg pada.
Więc mu tam żyć — powiada —
Najlepiej.
I z konia zsiadł
Ślub nam dał...1“
A z jakiego konia, to wiemy wszy­

scy, bo „św. Marcin na siwym koniu

ROCZNICA
Rocznica...
znów rocznica...
Pod uśmiechem bladym
jesieni
załomoce gromko i sprężycie 
rytm defilady...
Zadudnią kotły piorunową wrzawą, 
mosiądzem zagrzmią, trąby pozłociste... 
Sztandary dumne, bitewne sztandary 
przed nową się chylą buławą... 
Rocznica...
Jak szybko mknie 
nieubłagany czas!
Znaczą się lata długim, długim 
rocznic minionych... [ściegiem
Czyli to one na sercu mi legły —
— zlodowaciały głaz?..
Jak chyżo mknie 
¡rozdygotany czas!..
Rocznica goni rocznicę
schnąc w niepamięci cieniach...
Rodacy.!..
Dzisiaj przed nami
twardy rachunek sumienia!..

Pytam:
Czemu sielsko-anielsko spokojni 
spoglądamy w oblicza sąsiadów?..
Czy obronią nas forty traktatów 
w godzinie zdrady?..
Czemu ufną kładziemy nadzieję 
w spróchniałych płotach?..
Pytam:
Gdzie jest polski
mur Maginota?!...
Czemu imię potężne i wielkie 
nie odbrzmiewa piorunem wielkości?.. 
Czemu wyblakł purpurowy płaszcz?.. 
Czemu karzeł,
śmieszny, marny karzeł,
śmie pluć nam w twarz?!...

Czemu żmiję hodujemy czule
i w Piastowych gościmy ją progach?..
Pytam:
Czemu w Polsce
Polak nie gospodarz?!..

Walą głucho dzwony kościołów 
palonych,
wyschła woda w rzekach,
krwią płyną zagony...
Osłupiały gwiazdy purpurowe

[mordem...
: HISZPANJA czerwona 

memento narodów!...

Czzerwono przed nami,
czerwono...
Kędy spojrzym mrok przed nami 
krwawy...
Bracia!.. Czas jeszcze!..
Razem!..
Nie czekajmy czerwonej zagłady!.. 
Uderzmy w surmy bojowe!..
Zwycięży NARÓD!!...
Stój, Polsko!..

QUO VADTS?!...-
MARJAN WŁOSZKIEWICZ.

jedzie“ — czasami jednak woli ruma­
ka wronego — wtedy, gdy śnieg nie 
pokryje ziemi w noc św. Marcina. 
Ważna jest także pogoda w dniu św. 
Marcina. Jest to wróżba, dotycząca 
B. Narodzenia: „Gdy Marcinowa gęś 
po wodzie, będzie B. Narodzenie po 
lodzie“. (I odwrotnie). To znów: „Gdy 
wiatr od południa w wigilję Marcina, 
będzie napewno lekka zima“. Trzeba 
więc pilnie uważać na te znaki.

Wróżba zaś najwalniejsza, z kości 
gęsi, którą dawny obyczaj każę mieć 
na obiad (koniecznie pieczoną: „Na 
św. Marcina — gęś do komina!“). Go­
spodyni z jej kości piersiowej przepo­
wiada zimę mroźną — jeśli kość jest 
jednostajnie biała, przepadzistą — je­
śli kość ciemna, zmienną — jeśli kość 
jest niejednostajna. Po dworach 
szlachty do gęsi stawiano wino i dla­
tego to dawniej mawiano: „Wesele 
Marcina — gęś i dzban wina“, lub wy­
tworniej — po łacinie: „In festo sanc- 
ti Martini, Debet esse anser, ampho- 
raque vini“. Oprócz gęsi na dzień św. 
Marcina piecze się w Wielkopolśce 
ciasta, rogale, które może wywodzą 
się od specjalnych ciast Marcinowych, 
„Martinskuchen“, pieczonych, w nie­
których stronach Niemiec.

Niektórzy sądzą, że zwyczaj uczty 
święto-marcińskiej pochodzi jeszcze z 
czasów pogańskich. Rolnicze narody, 
tak germańskie, jak i słowiańskie, po 
ukończeniu ostatnich prac w polu 
miały obchodzić święto połowy jesie­
ni, podczas którego spożywano gęsi i 
— w cieplejszych krajach — pito wino. 
Z nastaniem chrześcijaństwa zwyczaj 
ten, podobnie jak wiele innych, został 
złączony z osobą wybitnego świętego, 
w tym wypadku św. Marcina.

U nas kult św. Marcina nie był 
nigdy tak żywy, jak na zachodzie. 
Jednak wiele miejscowości wywodzi 
swą nazwę od św. Marcina i sporo 
kościołów mamy pod jego wezwa 
niem. W ich liczbie znajduje się też 
i znany w Poznaniu kościół, który 
dawnemi czasy był ośrodkiem huczne­
go odpustu. Proszę przeczytać, co pi- 
szą o tern stare szpargały: „Około św. 
Marcina nadchodzą kiermasze cz. 
uroczystość coroczna poświęcenia pa­
rafialnego kościoła. Po nabożeństwie

Łódź ratunkowa transportowca „Isis“ 
z jedynym ocalałym członkiem załogi, 
chłopcem okrętowym Róthkem w wal 
ce z falami. Zdjęcia dokonano z po­
kładu statku „Westerland“, który 
pierwszy przybył na miejsce kata

strofy.

jest zabawa... przyczem mieszkańcy 
występują bardzo hojnie, spraszając... 
krewnych i przyjaciół i racząc ich we­
dle możności“.

Dziś przebrzmiały już kiermasze i 
zabawy, lecz dzień św. Marcina nic 
nie uronił ze swego splendoru. Bo 
tak się złożyło, że w dniu tym, gdy 
lud nasz wierzy, że św. Marcin, ry­
cerz rzymski, zjawia się na siwym ko­
niu, nasi ochotnicy źle odziani i za 
opatrzeni, ale okryci wiarą, niby pła­
szczem św. Marcina, zerwali się do 
boju o Polskę, który poprowadził 
ich do zwycięstwa.

MGR. L. RODZIEWICZÓWNA

PRZED GRYPĄ

Dr. A. Wander S. A. Kraków
r.g 19 994

Barwne klawisze
Londyńskie sfery muzyczne poruszone 

zostały projektem tamtejszego czasopisma 
fachowego. Na łamach „Przeglądu Mu 
zycżnego“ pewien angielski teoretyk do 
maga się wprowadzenia barwnej klawia 
tury na pianinach. Czarne klawisze ma 
ją być przemalowane na barwę ceglaną 
inne na jasną, zieloną, różową i błękitną 
Symfonia barw, zdaniem projektodawcy 
— ma odpowiadać symfonji tonów w naj 
szlachetniejszem ujęciu.

Konserwatywne kola, lubujące się w 
pięknie gry fortepianowej, energiczni 
przeciwstawiły się śmiałemu projektów 
W uzasadnieniu stanowczego protestu, ja 
k: drukowały dzienniki, przeciwnicy pod 
kreślają wspaniałą tradycję obecnej formy 
klawiatury. Przemalowanie poszczegól­
nych klawiszy nie wpłynie na udoskona­
lenie pianina lub podniesienie poziomu 
gry.

U GROBU KS. SZAMARZEWSKIEGO

Uczestnicy konferencji spółdzielczej w Ostrowie u grobu śp. ks. Augustyna Szama­
rzewskiego.

Ostrów (os). Przed dwoma tygo­
dniami zamieściliśmy zdjęcie grobu 
pierwszego patrona Polskich Spółek 
Zarobkowych, ś. p. ks. Augustyna Sza­
marzewskiego — w 45 rocznicę zgonu. 
Zauważyliśmy wówczas, że grobowiec 
ten wymaga naprawy i wyraziliśmy 
przekonanie, że niewątpliwie znajdą 
się czynniki, które spowodują naprawę 
grobu. Wezwanie nasze nie minęło bez 
echa. Pierwsza spółdzielnia, założona 
przez ks. Szamarzewskiego, Bank Lu­
dowy w Środzie, spłacając dług 
wdzięczności, poleciła przedsiębior­
stwu rzeźbiarskiemu naprawę gro­
bowca.

We wtorek obradowała w Ostrowie 
obwodowa konferencja spółdzielni. Na 
zakończenie obrad uczestnicy konfe­

rencji udali się w pochodzie z okaza­
łym wieńcem na stary cmentarz, gdzie 
przy grobowcu ś. p. ks. Szamarzew­
skiego uczcił pamięć swego wielkiego 
poprzednika obecny proboszcz ostrow­
ski, ks. dziekan Płotka, sławiąc w go­
rących słowach życie i dzieło zasłużo­
nego działacza społecznego. Po złoże­
niu wieńca na grobie, wspólnej modli­
twie i odśpiewaniu pieśni „Witaj, Kró­
lowo“, zakończono uroczystość, która 
była skromnym hołdem dla zasług 
wielkiego Polaka w 45 rocznicę jego 
zgonu.

trwała
POMADKADOUST

odrobina pomadkido ust: _ 
starcty na cały diiet

Opakowanie oryginalne rł 2 - 
Opakowanie lapasowe ił I -

STEMPNIEW/CZ-POZNAN
Pg 8170-S. 1433

„Salon 35“
(PI. Wolności 4)

Wystawa Zawodowego Związku 
Polskich Artystów Plastyków zaknię- 
ta zostanie w piątek, dn. 13. bm. o godz. 
3 popoł.

Na otwarciu w dniu 15 listopada o 
godz. 12 ujrzymy kolekcję prac olej­
nych i rysunków Wacława Taran- 
ezewskiego. Artysta pokaże nam 
swój dorobek z ostatnich 3-ch lat.

Na całość pokazu złożą się portre­
ty, kompozycje, martwe natury, rysun­
ki i szkice z podróży włoskiej.

Ciągnienie
pożyczki inwestycyjnej

Ciągnienie 3’/. Prcmi. Pożyczki Inwestycyjnej 
1935 roku, II emisji.

(Dokończenie.)
(Pierwsza cyfra oznacza numer serji, druga 

obligacji).
Po 500 zl: 33—21, 46—25, 93—40, 92—26, 

183—41, 167—33, 324—21, 371—33, 451—25,’481—25, 
572—21, 581—49. 596—41, 733—2, 636—41, 693—05. 
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Z ŻYCIA KOBIET
Kobieta

jako czynnik postępu ludzkości
Na marginesie kongresu paryskiego

W roku przyszłym, w maju, t. j. w 
czasie trwania wszechświatowej Wy­
stawy w Paryżu, odbędzie się tam 
międzynarodowy kongres p. t. „La 
mère au foyer, ouvrière du progrès 
humain", poświęcony zagadnieniu ko­
biety-matki, oddziałującej przez swoje 
środowisko domowe na ogólny rozwój 
ludzkości. Podobny kongres odbył się 
•w r. 1933, jednakże wówczas zajmo­
wano się w szczególności problemem 
ogniska rodzinnego robotnic zatrud­
nionych w przemyśle, obecnie zagad­
nienia te zostały rozszerzone i obej­
mują tę samą kwestję na szerszej 
platformie.

Prace przygotowawcze do tego 
międzynarodowego kongresu są już 
obecnie w pełnym toku, uzyskano bo­
wiem poparcie różnych wybitnych 
osobistości, m. in. kardynała Verdier, 
arcybiskupa Paryża, kardynała Hlon­
da, prymasa Polski i innych, a w po­
szczególnych krajach potworzyły się 
komitety, współdziałające ściśle z cen­
tralą w Paryżu, zarówno przez orga­
nizacje kobiece, jak i na drodze indy­
widualnej współpracy zainteresowa­
nych kongresem jednostek.

GŁÓWNE WYTYCZNE KONGRESU
Organizatorzy Kongresu postawili 

sobie za zadanie najprzód stwierdzenie 
wyników praktycznych i teoretycznych 
ostatniego Zjazdu z r. 1933, dalej na­
świetlenie kwestji stanowiska kobiety- 
matki w środowisku robotniczem z 
punktu widzenia zagadnień psycholo­
gicznych, fizjologicznych i ekonomicz­
nych, a wreszcie zbadanie ustosunko­
wania pracy zawodowej kobiety-matki 
do jej obowiązków i zadań rodzinnych.

Kongres paryski pragnie zdać sobie 
sprawę, jakiemi środkami i na jakiej 
drodze należałoby odciążyć matkę- 
robotnicę z obarczających ją nadmier­
nie trudów pracy pozadomowej, a rów­
nocześnie umożliwić jej spełnianie 
właściwych obowiązków rodzinnych. 
Ideą przewodnią kongresu jest realiza­
cja takiego ustosunkowania socjalne­
go, które, na podstawie naukowych 
badań natury kobiecej i jej możliwości 
ekspansji aktywnej skierowałaby ko- 
bietę-matkę ku współdziałaniu w ogól­
nym rozwoju ludzkości i uczyniłyby 
ją czynnikiem postępu.

Na zasadzie więc wyników realnych 
ostatniego Kongresu z r. 1933 uczestni­
cy projektowanego Zjazdu Międzyna­
rodowego w maju przyszłego roku pra­
gną wypracować program działania, 
któryby ujmował w ramy pewnej ca­
łości zagadnienie stanowiska kobiety- 
matki, jako czynnika odrodzenia mo­
ralnego i postępu ludzkości.

ANKIETY, KWEST JON AR JUSZE, 
MONOGRAFJE

Celem zdobycia jak najobfitszego 
materjału informacyjnego, który słu­
żyć ma jako podstawa do prac na sa­
mym już kongresie, podjęła centrala 
w Paryżu wygotowanie szeregu ankiet 
i kwestjonarjuszy, rozsyłanych do po­
szczególnych krajów na ręce istnieją­
cych tam komitetów, organizacyj ko­
biecych i osób prywatnych, które win­
ny dostarczyć danych o stosunkach 
społecznych w swoich środowiskach.

Rozesłano więc m. in.* kwestjona- 
rjusz, dotyczący zatrudnienia kobiety- 
matki pracą pozadomową, gdzie sta­
wia się pytanie, czy kobieta, posiada­
jąca własną rodzinę pragnie rzeczy­
wiście pracować poza domem, czy też 
uważa za jedynie wskazane ograni­
czenie się wyłączne do swoich obo­
wiązków rodzinnych i w jakich, wa- 
rukach praca ta się odbywa, zarówno 
w domu, jak i poza domem. — Kwe- 
stjonarjusz ten dotyczy również szcze­
gółów pożycia rodzinnego, systemu 
wychowania dzieci, odpoczynku 
dzielnego itp. itp.

Inna, z wypracowanych, przez biu­
ra Kongresu Paryskiego ankiet zwra­
ca się do kobiet i mężczyzn, zajmują­
cych odpowiednie stanowiska w poli­
tyce i życiu socjalnem swojego pań­
stwa i zapytuje, jakie istnieją prawa 
i jakie sposoby oddziaływania spo­
łecznego, które zapewniłyby rodzinom 
robotniczym normalny, spokojny byt i 
czy kobieta-matka, pracująca zawodo­
wo otoczona jest, lub nie szczególną 
opieką i przywilejami prawnemi. 

Ankieta, skierowana do lekarzy i

lekarek dotyczy zagadnienia stosun­
ków zdrowotnych w rodzinach robot­
niczych, gdzie kobieta-matka pracuje 
w fabrykach, czy warsztatach i jaki 
wpływ na jej rodzinę wywiera ta 
praca Ankieta ta pragnie również 
wyświetlić możliwości poprawy sto­
sunków higjeny rodzinnej i zawodo­
wej przez branie pod uwagę czynniki 
sportu i wychowania fizycznego.

Osobną ankietę przygotowano rów­
nież dla osób, zajmujących się w 
szczególności zagadnieniami socjalne- 
mi i ekonomicznemi, powodując je do 
wypracowania sprawozdania w zakre­
sie ogólnych kwestyj społecznych, mo­
gących wyjaśnić, czy budżet domowy, 
atmosfera rodzinna oraz wychowanie 
młodzieży przedstawiają się odmien­

Kobiecy kongres w Jugosławii
W Dubrowniku odbył się przed kil­

ku tygodniami międzynarodowy Kon­
gres Rad Narodowych Kobiet, na któ­
ry przybyły delegacje z 48 państw, m. 
in. i z Polski, reprezentowanej przez 
14 przedstawicielek różnych instytucyj 
społecznych i państwowych.

Najważniejsze uchwały.
Obrady kongresu, który zwołuje się 

zazwyczaj co 3 lata — toczyły się na 
posiedzeniach plenarnych, oraz w po­
szczególnych komisjach: wychowania, 
higieny, praw politycznych, walki z 
nierządem, pokoju, opieki nad dziec­
kiem, prasowej, ochrony pracy, litera­
tury, filmu i radja.

Uchwały kongresu odnoszą się do 
różnych dziedzin życia kobiecego: po­
stanowiono zdwoić wysiłki w zakresie 
1) wzmożenia akcji zwalczania nierzą­
du, wprowadzając we wszystkich kra­
jach policję kobiecą; 2) podniesienia 
poziomu opieki położniczej na wsi (jak 
widzimy, bolączka ta, wysunięta ostat­
nio na zjeździe pielęgniarek w Warsza­
wie, daje się dotkliwie we znaki i in­
nym krajom); 3) dążenia do rzeczywi­
stego równouprawnienia kobiet w ży­
ciu politycznem i zawodowem, oraz 
poprawy warunków pracy kobiet; 4) 
specjalnego przeszkolenia młodych 
dziennikarek w zakresie spraw kobie­
cych; 5) dążenia do wychowania mło­
dzieży w duchu braterstwa ludów. 

Ruch kobiecy w Jugosławji.
Ta ostatnia uchwała powstała z 

pewnością pod wpływem kobiet jugo­
słowiańskich.

Ruch organizacyjny wśród kobiet 
Jugosławji jest zresztą poza tern dość 
słaby. Jugosłowianki podobnie jak 
Francuski nie mają jeszcze prawa gło­
su, wiele z nich żyje w zaciszu domo- 
wem, nie interesując się zupełnie spra­
wami politycznemi i społecznemi: Ko­
biety o świetlejszych poglądach skupia­
ją się w dwóch największych organi­
zacjach: „Liga kobiet pracujących", o- 
raz „Kolo Sióstr Serbskich“. Prasa 
kobieca w Jugosławji również jest je­
szcze słabo rozwinięta; z ważniejszych 
pism należy wyliczyć „Przegląd świa­
ta kobiecego“, „Stowarzyszenie Kobiet", 
„Zjednoczenie Kobiet“. Przed wojną 
wychodziło jedyne pismo kobiece o 
wąskich czysto gospodarczych zainte­
resowaniach. p. n. „Gospodyni“. Pismo 
to redagowali wyłącznie... mężczyźni. 
Królowa Marja popiera sztukę ludową

Wielkie zasługi dla rozwoju ruchu 
kobiecego w Jugosławji przypisać na­
leży królowej Marji Jugosłowiańskiej, 
która z najżywszem zainteresowaniem 
śledzi przejawy życia kobiet zagranicą 

nie- I i patronowała honorowo obecnemu 
I kongresowi. Dzięki królowej powstało 

w Jugosławji 87 domów opieki nad 
matką i dzieckiem, żłóbków dla nie­
mowląt, kropli mleka, szkół macie­
rzyństwa itp. placówek. Ponadto kró­
lowa Marja postanowiła pobudzić do 
życia zamarłą gałąź rzemiosła wiej­
skiego, mianowicie hafty ludowe. 
Wszystkie społeczniczki i kobiety, bio- 
rące żywszy udział w życiu publicz- 
nem popierają i propagują hafty i ko­
ronki wyrąbiane w Serbji, Dalmacji, 
Bośni, Hercegowinie. Jugosłowiańskie 
uczestniczki kongresu na uroczystem

nie w tych rodzinach, w których mat­
ka w zupełności poświęca się domowi 
lub w tych, gdzie kobieta pracuje za­
wodowo.

Wreszcie uwzględniono jeszcze in­
telektualistów i artystów upraszając 
ich o dostarczenie materjału folklo­
rystycznego, naświetlającego zagad- 
nia rodzinne u ludu, oraz prosząc o 
dostarczenie bibljografji dzieł już dru­
kowanych z tej dziedziny w poszcze­
gólnym kraju.

Powstała również inicjatywa ogło­
szenia konkursu na najlepszą mono­
grafię matki-robotnicy, która życiem 
swojem zrealizowała ideał kobiety, ja­
ko czynnika moralnego rozwoju ludz­
kości.

MIĘDZYNARODOWA WYSTAWA 
W PARYŻU

Prace Kongresu Kobiecego zaktua­
lizują się w momencie otwarcia Wy­
stawy Wszechświatowej w Paryżu, 
gdzie znajdować się będzie specjalne 
stoisko Kongresu, który trwać będzie 
od 6-go do 12-go maja.

otwarciu obrad w Teatrze Narodowym, 
w Dubrowniku, wystąpiły wszystkie w 
strojach regjonalnych: Słowaczki w 
prześlicznych koronkach w stylizowa­
ne kwiaty, Serbki w barwnych spódni­
cach i kubrakach przetykanych złotą i 
srebrną nicią.

Dzięki rozumnej propagandzie i po­
parciu królowej oraz t. zw. „pań z to­
warzystwa“ Jugosławja przeżywa wiel­
ki renesans sztuki ludowej; nie potrze­
bujemy podkreślać, że płynące stąd 
korzyści turystyczne, gospodarcze i 
kulturalne kraju są ogromne.

Czy Polki nie mogłyby w tej dzie­
dzinie wziąć przykładu z „zacofanych" 
Jugosłowianek?

A. ORZECHOWSKA

Z Tow. Ziemianek Wiko.
Staraniem Stowarzyszenia św. Toma­

sza z Akwinu odbywać się będzie w każ­
dą sobotę po I. piątku msza św. o godzi­
nie 8, a po południu Wystawianie Najśw. 
Sakramentu i wspólna adoracja od go­
dziny 5—6 w kaplicy przy placu Nowo- 
miejskim.

Pod przewodnictwem p. radczyni Poni- 
kiewskiej odbyło się w dniu 29. 9. trzecie 
w tym roku zebranie Koła szubińskiego 
Ziemianek. W zastępstwie nieobecnej 
sekretarki Koła p. Górskiej, prowadziła 
protokół p. Lipska z Wąsosza. P. W. 
Chłapowska referowała o kolonji waka­
cyjnej dla dzieci z Tow. Pomocy dla In-

Cechy charakteru Francuzek
Francuska idzie niezawodnie z du­

chem czasu, znaczy to, że adoptuje w 
swojem mieszkaniu, w swojej toalecie, 
nawet w swojej lekturze, wszelkie zo- 
łx>wiązania, jakie nakłada jej moda. 
Naśladuje więc wszystkie jej prądy ra­
czej niewolniczo, nie wprowadzając do 
niej niczego, cc-by było wypływem jej 
własnej indywidualności. Francusce 
bowiem brak imag'nacji — jak zresztą 
większości kobiet — a co zatem idzie, 
brak jej twórczej myśli.

Nie zapominajmy bowiem, że odse­
tek kobiet artystek, literatek, jest tu­
taj względnie bardzo mały; że niema 
kobiety kompozytorki; co więcej, rzecz 
charakterystyczna, nawet modę stwa­
rzają mężczyźni i narzucają ją kobie­
tom! Najwięksi przecież jej kreatorzy 
należą do płci brzydkiej. Kobiety tę 
modę adoptują i lansują. Na to, żeby 
pojąć lepiej, jak Francttskom brak o- 
ryginalności, przytoczę fakt następują­
cy.

Mam słabość do granatowego kolo­
ru. Otóż doniedawna nie był zupełnie 
w modzie. Postanowiłam jednak ku­
pić granatowy, sportowy płaszcz. W 
sklepie, na moje życzenie usłyszałam 
następujące, definitywne potępienie 
mego gustu: „Mais, ou ne le porte 
plus!“ A powiedzenie to, zawierało nie- 
tylko krytykę mojej ignorancji mo­
dy, ale i pewną pogardę dla tak 
zaśniedziałej, pod względem kolorów, 
klientki, która ku rozpaczy sprzedają­
cej dodała: cela m'est égal!

Francuska jest pierwszorzędną 
„femme d'affaires", ale brak jej pomy­
słowości; jest bardziej sprytna niż in­
teligentna, pojmuje łatwo. Zagadnie-

wyniki były bardzo po- 
odczytała

teligencji, której 
myślne.

Następnie p. Ponikiewska 
okólnik Sekcji Ekonomicznej i omówiła 
Targi Pałuckie, poczem wywiązała się 
pogadanka na tematy ogrodnicze. Na ży­
czenie przewdoniczącej sekcji ogrodni­

czej, p. L. Żółtowskiej z Czacza, zestawio­
no dwa jadłospisy regionalne na Targ 
Ogrodniczy w Poznaniu, i po załatwie­
niu kilku spraw bieżących i zebraniu 
składki członkowskiej, zakończono ob­
rady.

Żony sowieckich oficerów 
na ławie szkolnej

Nie do pozazdroszczenia jest obec­
nie los żon oficerów sowieckich szta­
bu generalnego. Stosownie do ostat­
nio wydanego zarządzenia, plan 
kształcenia oficerów uwzględnia przy­
musowe dokształcanie ich żon.

Rozporządzenie to posiada o wiele 
głębsze przyczyny niż możnaby przy­
puszczać. Oto szybki awans oficerów, 
pochodzenia proletarjackiego, pocią­
gnął za sobą masowy wzrost rozwodów, 
które wypływają z zaniku duchowej 
harmonji między kobietami, pochodzą­
cemu przeważnie z ludu i nie posia- 
dającemi żadnego wykształcenia, a 
ich mężami, których awans pociągnął 
za sobą przymusowe dokształcenie.

Zarząd polityczny armji sowieckiej 
stoi na stanowisku, że korpus oficerski 
winien świecić przykładem wzorowe­
go współżycia małżeńskiego, zdawać 
sobie sprawę z ważności rodziny, a nie 
zdobywać rekordy rozwodowe.

„Czerwona Gwiazda“, oficjalny or­
gan sowieckiego komisarjatu wojny, 
uderzył na alarm. Rozwody wśród ofi­
cerów muszą się zmniejszyć!

I ■wówczas okazało się. że różnice 
poziomów intelektualnych między 
świeżo mianowanymi dygnitarzami i 
ich żonami, stanowią rozdźwięk, u- 
niemożliwiający spokojne, zgodne 
współżycie, o które tak zabiega poli­
tyczny zarząd armji.

Celem ratowania instytucji małżeń­
skiej, żony wyższych oficerów muszą 
spowrotem zasiąść na ławie szkolnej!

Adwokatka w habicie
Studentka praw, pani Anna Joach, 

po odbyciu 4-letniego kursu uniwersy­
teckiego i chlubnem ukończeniu stu- 
djów w jednej z wyższych uczelni 
Ameryki Północnej została w r. 1928 
zakonnicą-Dominikanką. — Obecnie 
wniosła podanie o dopuszczenie jej do 
adwokatury, co jej też przyznał Sąd 
Najwyższy w Waszyngtonie.

nia natury społecznej, politycznej, inte­
lektualnej — mało ją interesują; jej 
światopogląd jest raczej ciasny. Jest 
ona bowiem przedewszystkiem ową 
„femme dhntćrieur" —■ matką, żoną, 
kochanką.

Chciałabym, przy tej sposobności, 
zadać kłam legendzie, bardzo silnie za­
korzenionej, a mianowicie, że Francu­
ska jest interesowną. Co za przesąd! 
Jest ona natomiast praktyczną — dla 
siebie i dla tych, których kocha — a 
to przecież zupełnie co innego, jest 
zdolną nawet łatwo do wielkich po­
święceń.

Jej ideał? — Dom własny i małżeń­
stwo! Ten ideał zaś żywią nawet ko­
biety nie najlepszego prowadzenia, ale 
te, które ufają, marzą, że przynajmniej 
na starość zdobędą ów własny kąt. Nie 
innym jest cel młodych, wysportowa­
nych panien, uczęszczających na wy­
kłady, lub przygotowujących się do za­
wodu inżynierów. Niedawno bowiem 
dziennik „Figaro“ opublikował bardzo 
ciekawe, pod tym względem odpowie­
dzi, niewieściej młodzieży, a przynale­
żącej do najrozmaitszych warstw spo­
łeczeństwa. I cóż z nich wynika? — 
Że filozofki i literatki, panny, przygo­
towujące się do zawodu handlowego 
lub przemysłowego, marzą o laurach 
sławy i o powodzeniu, ale większość 
ich oświadczyła bez ogródek, że ponad 
wszystko przekłada... małżeństwo i za­
wód matki!

Dlaczego? — Może dlatego, że nie­
świadomie czują, iż nietylko w tym o- 
statnim zawodzie — posłannictwie, 
kobieta jest prawdziwym twórcą.

I BRIARES.
Paryż. )■'



DZIAŁ GOSPODARCZY
Nowe zakusy etatyzmu

Głośny krach „Feniksa“ posłużył 
sferom miarodajnym za odskocznię 
do przeprowadzenia radykalnej refor­
my dziedziny ubezpieczeń prywat­
nych — naturalnie pod hasłem uzdro­
wienia stosunków w niej panujących.

Co zauważono w niej niezdrowego 
i groźnego dla zdrowia naszego go­
spodarstwa społecznego? Otóż według 
diagnozy p. prof. Fabierkiewicza, dy­
rektora Państwowego Urzędu Kontro­
li Ubezpieczeń, najbardziej niepokoją­
cym i niebezpiecznym objawem jest 
deficytowość większo/ci towarzystw 
ubezpieczeń.

O przerażającej deficytowości u- 
bezpieczeń społecznych p. dyr. F. 
naturalnie nie wspomniał. A szkoda, 
bo tam liczby są istotnie „niebezpiecz­
ne“. Już w 1934 r. stwierdzono defi­
cyt sięgający kwoty 140 milj. zł. A 
deficyt ten rośnie, a nie zmniejsza 
się. He więc wynosi on dziś? Mówi 
się już podobno o 500 milj. zł.

Inny przykład z bliższego, bo już 
własnego terenu, na którym włada p. 
dyr. F. Otóż Powszechny Zakład U- 
bezpieczeń Wzajemnych, ta wielka 
monopolowa i na wskroś etatystyczna 
instytucja, dzierżąca przymus ognio­
wy na obszarze całego kraju za wy­
jątkiem dzielnicy zachodniej, instytu­
cja, w której p. dyr. F. jest komisa­
rzem, ale która dotychczas nie ogło­
siła jeszcze bilansu za 1935 r., rów­
nież popadła w deficyt. Według „Pol­
ski Gospodarczej“ nr. 40/1936 deficyt 
w latach 1936—1937 jest szacowany na 
6 milj. zł — mimo że Zakład cieszy 
się jak najdalej idącemi przywileja­
mi i zwolniony jest — jak wszystkie 
instytucje publiczno-prawne — od ca­
łego szeregu podatków, jakie każda 
prywatna instytucja ubezpieczeniowa 
musi opłacać. Jeżeli więc p. dyr. F. 
widzi w deficytowości dowód niezdro­
wego stanu przedsiębiorstwa, to ta 
diagnoza odnosi się również do P. Z.
U. W.

Więc możeby etatyzm rozpoczął 
kurację i reformę od siebie samego? 
Źdźbło w oku prywatnej gospodarki, 
a belka w oku etatystycznej gospo­
darki — w dziedzinie asekuracji tak 
samo, jak w innych dziedzinach go­
spodarczych.

Tymczasem dzieje się rzecz wprost 
nie do wiary. Na korzyść tego PZUW, 
wię cwedług tezy p. dyr. F. instytucji 
niezdrowej, chce się rozszerzyć przy­
mus ogniowy do ostatecznych granic, 
a nawet wyrządza się poważne szko­
dy polskim instytucjom ubezpiecze­
niowym zupełnie zdrowym i silnym, 
co więcej: zamierza się zlikwidować 
istniejący w Poznaniu Zakład Ubez­
pieczeń Wzajemnych. Odtąd również 
w dzielnicy zachodniej miałby obo­
wiązywać przymus ubezpieczeń ognio­
wych, który jednocześnie zaostrzył­
by się na obszarze całego państwa w 
tym kierunku, że odtąd wszelkie nie­
ruchomości niefabryczne, a więc prócz 
domów mieszkalnych także zabudowa­
nia gospodarcze, dalej kościoły, mu­
zea, teatry, kina itd. miałyby być w

Chleb dla Polaków
Związek Obrony Przemysłu Polskiego 

w Poznaniu poszukuje kapitalistów Pola­
ków z mniejszemi łub większemi kapita­
łami, do przejęcia żywotnych fabryk tech- 
no-chemicznych, fabryki wyrobów drzew­
nych, fabryki przetworów ziemniaczanych 
i innych. Poszukiwani są również udzia­
łowcy dó kopalni węgla brunatnego, do 
fabryki kafli i urządzeń sanitarnych oraz 
do tworzącego się konsorcjum, które ma 
przejąć fabrykę mebli. Bardzo korzystnie 
jest do nabycia kompletne urządzenie do 
fabrykacji makaronu. Bliższych informa- 
cyj udziela Związek Obrony Przemysłu 
Polskiego Poznań, Rzeczypospolitej 1.

Z WYDAWNICTW
(w) „Statystyka Rolnicza 1935‘‘. Część

ni. Statystyka Polski, serja C, zesz. 39-B. 
Nakładem Głównego Urzędu Statystyczne­
go, Warszawa 1936. Część III zawiera sze­
reg artykułów omawiających niektóre za­
gadnienia z dziedziny produkcji rolnej, a 
mianowicie: „Wartość produkcji polowej 
i łąkowej w 1934 r.“ w opracowaniu inż. 
II. Tumilowiczowej, „Daty robót polowych 
w latach 1931 — 35" w opracowaniu inż. 
K. Czerniawskiego, „Ilość wysiewu głów­
nych ziemiopłodów“ w opracowaniu M 
Czerniewskiej, „Plantacje buraków cukro­
wych". w opracowaniu T. Walawskiego 
„Łąki w Polsce“, w opracowaniu M. Czer­
niewskiej, „Obszar gospodarstwa samo­
dzielnego“ w świetle opinji koresponden­
tów rolnych i innych źródeł“, w opracowa­
niu inż. K. Czerniewskiego.

pełnej 100 proc, wartości ubezpiecza­
ne wyłącznie w Powszechnym Zakła­
dzie Ubezpieczeń Wzajemnych w 
Warszawie.

Czy to postanowienie zmierza rów­
nież do uzdrowienia dziedziny ubez­
pieczeń? Czy przez to asekuracja w 
Polsce będzie zdrowsza i czy będzie 
to sprzyjało interesom społeczeń­
stwa i kraju, jeżeli społeczeństwo nie- 
będzie mogło ubezpieczać się według 
swego wyboru w instytucjach aseku­
racyjnych. do których poszczególny o- 
bywatel ma zaufanie, lecz wszyscy bę­
dą musieii być ubezpieczeni w PZUW,

Kołonizacia lnu w Polsce
Łódź, 7 listopada

W związku z akcją zastosowania 
skotonizowanego włókna krajowego 
dowiadujemy się, że założono we wrze­
śniu br. nowe przedsiębiorstwo we 
Lwowie. Urządzenia nowej fabryki są 
już wykonane i zapewne uruchomie­
nie fabrvki nastąpi w styczniu 193. r 
Produkcja fabryki dojść ma w krót­
kim czasie stopniowo do 6.000 tonn 
kotoniny rocznie, to test do obliczone­
go na najbliższą przyszłość zapotrzebo­
wania przemysłu łódzkiego.

Kotonizacja będzie stosowana za­
równo dla włókien lnianych, jak i ko­
nopnych. Metoda, według które) włók­
no będzie kotonizowane. została w Ło- 
dzi i zagranicą gruntownie wypróbo­
wana i daje włókno, zastępujące do­
skonale bawełnę. Skotonizowany len 
i konopie fabryka dostarczyć będzie 
według potrzeby bądź to luźno, bądź 
też w' taśmie. W ten sposób przędzal­
nie otrzymać będą mogły gotowy ma­
teriał do przędzenia i zwolnione zo­
staną od trudności i kłopotów, zwią­
zanych z procesem czyszczenia i aoto- 
nizowania lnu oraz konopi. Przez cen­
tralizację tej produkcji w jednej fa­
bryce we Lwowie przemysł łódzki za­
oszczędzi sobie wiele kosztownych iń- 
westycyj. które obciążyłyby bardzo 
poszczególne przedsiębiorstwa łódzkie, 
gdyby każde z nich musíalo u siebie 
czyścić i kotonizować len i konopie

Poza tern czyszczenie i kolonizowa­
nie lnu i konopi może brć rentowne 
tylko w ośrodku, produkującym te su­
rowce, gdyż w czasie przeróbki traci 
się kilkadziesiąt procent wagi, aż do 
uzyskania włókna skotonizowanego 
Odpada w'ięc transport wielu tysięcy 
tonn rocznie paździerzy, które zostaną 
na miejscu we Lwowie i które zużyję 
się tam do innych celów.

KRONIKA
PODATKI I OPŁATY

(p) Przedmioty zbytkowe. N. T. A.
wyrokiem z dnia 1. 4. 1936 r. 1. rej. 8792/33 
ustalił tezę, że kwalifikacja przedmiotu, 
jako zbytkowego, nie może być uzależnio­
na od wyników .jednego okresu gospodar­
czego w oderwaniu od istoty i przeznacze­
nia tego przedmiotu w całości gospodar­
ki płatnika, (li).

(p) Wydatek na podatek kryzysowy.
N. T. A. wyrokiem z dnia 20. 3. 1936 r. 1. 
rej. 4173/35 i 4988/35 wyjaśnił, że kryzyso­
wy dodatek do podatku dochodowego nie 
podlega odliczaniu od dochodu. (K.)

(p) Spółka akcyjna w likwidacji. N. 
T. A. wyrokiem z dnia 29. 1. 1936 1. rej. 
925/33 wyjaśnił, że okoliczność, iż spółka 
akcyjna znajduje się w stanie likwidacji, 
nie ma wpływu na kwalifikację podatko­
wą, wykazanego przez nią zysku bilanso­
wego. Suma, uzyskana przez likwidują­
ce się towarzystwo ubezpieczeń za odstą­
pienie portfelu ubezpieczeń od ognia in­
nemu towarzystwu, nie podlega wyłącze­
niu z zysku bilansowego. (K.)

Z KRAJU
(k) Udział krajów zamorskich w eks­

porcie polskim. Kwota ogólnego wywozu 
polskiego w ciągu trzech kwartałów rb. 
wzrosła o przeszło 68 milj. zł przedewszyst- 
kiem w stosunku do krajów europejskich, 
których udział w ogólnym eksporcie wy­
nosi w rb. 84 proc., podczas gdy r. ub. sta­
nowi! 83 proc. Należy zaznaczyć, że w cią­
gu września nastąpił znaczny wzrost eks­
portu do krajów zamorskich, co spowodo­
wało, że spadek wywozu, zanotowany na 
te rynki w ciągu 8 miesięcy rb., został wy­
równany, a nawet wywóz ogólny do krajów 
zamorskich ostatecznie wykazuje w okre­
sie 9 miesięcy rb. wzrost o blisko 2 miljo- 
ny zł w porównaniu z r. 1935.

(k) Nasilenie ruchu budowlanego w Po­
znaniu, Statystyka ruchu mieszkaniowo-

którego gospodarka i stan finansowy 
już obecnie daje powód do poważnych 
zastrzeżeń i obaw? Czy na tem sko­
rzysta nasze życie gospodarcze, że ta 
ekspansja PZUW właśnie godzi w 
zdrowe polskie zakłady ubezpie­
czeń?

Poco tyle retoryki i dezorganizacji 
rynku ubezpieczeniowego, o uzdrowie­
niu go, o przeprowadzeniu koniecznej 
reformy itd? Lepiej powiedzieć pro­
sto, że wbrew zapewnieniom p. wice­
premiera Kwiatkowskiego etatyzm 
znowu che się rozrośe i chce jeszcze 
z jednego poważnego odcinka życia 
gospodarczego usunąć konkurencję 
prywatną i zawładnąć nim wyłącznie 
dla siebie.

Wejście w stadium realizacji pierw­
szej polskiej kotonizatorni zaintere­
suje zapewne wszystkich zajmujących 
się zagadnieniem kotonizacji, a w 
szczególności przędzalnie bawełny i 
powitać należy z uznaniem podjętą 
inicjatywę. Ma ona nadzwyczaj duże 
znaczenie dla gospodarki państwowej., 
gdyż przez skotonizowanie 6.000 tonn 
lnu i konopi rocznie zastąpi się taką 
samą ilość bawełny. co odpowiada o- 
krągło sumie 12.000000 złotych rocz­
nie, które pozostaną w kraju. Poza 
tem w interesie samowystarczalności 
i obronności kraju leży oparcie się na 
rodzimych surowcach i należy wyra­
zić nadzieję, że będzie można stosować 
len i konopie w przemyśle włókienni­
czym w znacznie szerszych rozmia­
rach, niż to w danej chwili jest projek­
towane. Oczywiście przemysł tnusiał- 
bv wprzód przeprowadzić na większą 
skalę próby, do iakiego maksymalne­
go procentu możliwa iest domieszka 
lnu i konopi do bawełny i do jak wy­
sokich numerów' możliwe iest przę­
dzenie włókna skotonizowanego. W 
danej chwili przemysł bawełniany 
łódzki stosowa'4 może mieszankę, za­
wiera iąca 30 -50 proc, kotoniny 1 
nrząść może nrzedzę z tei mhszanki 
do numeru °4 ang najwyżej

ilość 6 000 tonn kotoniny rocznie 
odciąży rvnek bawełniany łódzki, któ­
ry ma trudności z powmdu niewystar­
czających kontyngentów bawełny f>- 
czywiście produkcja kotoniny będzie 
mogła później wzrastać w miarę za­
potrzebowania rynku, gdyż fabryka 
obliczona iest na rozbudowę. Ilość su­
rowca powinna być wystarczająca, 
gdvż woiewództwa lwowskie, tarno­
polskie. lubelskie i wołyński? sa cen­
trami uprawy k on oni w Polsce, a poza 
tem unrawia się też tam len w dużym 
stopniu.

GOSPODARCZA
budowlanego w Poznaniu wykazuje, że 
w 8 miesiącach r. b.. t. i. od stycznia do 
sierpnia włącznie, kubatura budowli roz­
poczętych była najwyższa (519,916 m!) na 
przestrzeni ostatnich czterech lat. Kubatu­
ra budowli rozpoczętych w tym samym 
okresie w poszczególnych latach była na­
stępująca: w 1933 r. — 422,808 nr; w 1934 r. 
— 375.919 nr; w 1935 r — 392.272 m’. (az )

(k) Kongres Kupiectwa Pomorskiego, 
organizowany przez Związek Towarzystw 
Kupieckich na Pomorzu, odbędzie się w dn. 
15 bm. w hali miejskiej w Tczewie. Na pro­
gram kongresu poza przemówieniem po- 
witalnem prezesa Związku, p. T. Mar­
chlewskiego i przemówieniami powitalne- 
mi złożą się: referat dr. J. Kulikowskiego, 
dyrektora izby przem. - handlowej w Gdy­
ni, nt. „Zadania kupiectwa pomorskiego w 
porcie Gdyni i w handlu zagranicznym 
Polski“ i referat p. Czarneckiego, dyrekto­
ra Naczelnej Rady Zrzeszeń Kupiectwa 
Polskiego w Warszawie, nt „O podstawach 
racjonalnego rozwoju handlu wewnętrz­
nego“.

(k) W obronie chemicznego przemysłu 
krajowego. Do środków chemicznych o 
bardzo poważnym i różnorodnym zastoso­
waniu w przemyśle należy fosforan sodu. 
W Wielkopolsce istnieje poważna fabryka 
chemiczna, wytwarzająca fosforany sodo­
we wysokiej jakości, przyczem zauważyć 
należy, że produkcja krajowa zdolna jest 
pokryć w zupełności zapotrzebowanie 
wewnętrzne. Pomimo takiego stanu rzeczy 
i dużych wysiłków ze strony naszego prze­
mysłu napotyka on na poważne trudno­
ści w utrzymaniu się na rynku krajowym; 
trudności te są spowodowane konkurencją 
towaru zagranicznego, głównie pochodze­
nia niemieckiego i angielskiego. Konku­
rencja utrudnia do tego stopnia zbyt pro­
duktu krajowego, że zainteresowanie fa­
bryki nie mogą wykonać programu pro­
dukcyjnego w granicach jego opłacalności. 
To też zainteresowane kola przemysłowe

Ekspansja gospodarcza
Wielkopolski 

na kresach wschodnich
Na wczorajszem zgromadzeniu Kon­

fraterni Kupców Chrześcijan w Pozna­
niu tematem interesującego wieczoru 
był wykład mgr. ekon. Leopolda 
Glucka n. t. „Ekspansja gospodarcza 
Wielkopolski na kresach wschodnich . 
Referent dał geograficzny i gospodarczy 
zarys Wołynia, uwzględnił przytem 
szczegółowo dziedzinę handlową i. 
przemysłową, obrazując równocześnie 
specyficzne właściwości tamtejszego 
rolnictwa. Prelegent, który był uczest­
nikiem wycieczki kupieckiej na 1 argi 
Wołyńskie, wskazał także na stosunki 
narodowościowe i zobrazował je 
szczegółowo. Najbardziej interesują­
cym fragmentem niezwykle zajmu­
jącego referatu była szczegółowa anali­
za stanu posiadania polskiego w han­
dlu i przemyśle w głównych miastach 

.Wołynia: Równem, Krzemieńcu i Łuc­
ku. Z wywodów prelegenta , wynika, 
że w miastach tych w przemyśle i han­
dlu przygniatającą większość mają 
Żydzi. W niektórych branżach, jak- 
czapnictwie, drzewie i kilku innych, 
Polaków niema wogóle w tych mia­
stach. Szczegółowa analiza branżowa 
przedstawiona cyfrowo, wzbudziła 
duże zainteresowanie zgromadzonych.

Prelegent zakończył stwierdzeniem, 
że fakt zażydzenia handlu i przemysłu 
na Wołyniu winien zwrócić baczną u- 
wagę żywiołu polskiego. Polski ele­
ment kupiecki ziem zachodnich, osie­
dlający się w tych miastach, znajdzie, 
jeżeli stworzy tam rzetelne i uczciwe 
placówki handlowe, niewątpliwie po­
parcie społeczeństwa miejscowego i 
ugruntować sobie może byt, przyczy­
niając się równocześnie do aktywiza­
cji kresów wschodnich i ich spolszcze­
nia. Doniosłą rolę odegrać mogą w tem 
dziele i kupcy ziem zachodnich, któ­
rym trudnoby było w tutejszych wa­
runkach stworzyć sobie egzystencję.

W dyskusji p. prez. Otmianowski 
wspomniał i potrzebie zbudowania na 
Targach Wołyńskich pawilonu kupiec­
twa poznańskiego i zachęcił do brania 
udziału w Targach Wołyńskich w 
Równem. Poza tem przemawiali m. in. 
pp. .Tarczewski i dyr. Nowak, dorzuca­
jąc do całokształtu tematu szereg cie­
kawych uwag, (kl)

zwróciły się do centralnei komisji przy­
wozowej w Warszawie z dezyderatem ogra­
niczenia przywozu fosforanu sodu, (az)

(k) Roboty państwowe — tylko dla fa­
chowego rzemiosła. Min. przem. i handlu 
otrzymało od związków i stowarzyszeń rze­
mieślniczych liczne skargi, że instytucje 
państwowe, ulegając sugestji pozornie ni­
skich cen, powierzają b. często wykonywa­
nie robót rzemieślniczych osobom niefa­
chowym i trudniącym się nielegalnie rze­
miosłem. Prowadzi to do następstw opła­
kanych. Osoby niefachowe w wielu wy­
padkach nie mogą sprostać zadaniu, nara­
żają państwo na straty i podrywają zaufa­
nie do całego rzemiosła. Sytuacja ta wy­
wołuje rozgoryczenie rzemiosła legalnego, 
widzącego w rzemiośle nielegalnem nie­
bezpiecznego konkurenta, który nie pono­
sząc ciężarów publicznych, zwycięża niską 
ceną rzemiosło legalne. Min. skarbu w po­
rozumieniu z min. przem. i handlu zarzą­
dziło, aby na przyszłość instytucje pań­
stwowe powierzały wszelkie roboty wyłącz­
nie oferentom, posiadającym karty rze­
mieślnicze. (az)

(k) Trudności przy eksporcie masła.
Możliwości zbytu masła na rynek niemiec­
ki napotykają na trudności ze względu na 
niekorzystne warunki, stawiane polskim 
eksporterom przez niemieckich kontrahen­
tów. Zresztą eksport do Niemiec jest ogra­
niczony do wysokości przedzielanych kon­
tyngentów, które w stosunku do naszych 
ogólnych nadwyżek eksportowych są 
skromne, (az)

Z ZAGRANICY
Światowa produkcja surówki żelaza w ri 
ku wysokiej koniunktury 1929 wynosiła S 
miljonów tonn. Dotychczas ilość ta n: 
została jeszcze osiągnięta w latach nastęi 
nych. W pierwszych 7 miesiącach r. i 
światowa produkcja żelaza wynosiła 881 
rekordowej produkcji z r. 1929 W Nien 
czech osiągnęła ona już 97%, w Anglji bl 
sko 100%, w Japonji 181%. w Rosji Si 
wieckiej 329%. Francja. Belgja i Stan 
Zjednoczone A. P. pozostały w swej pr 
dukcji żelaza jeszcze znacznie w tyle : 
r 1929. Światowa produkcja stali wyraź 
ła się w r. 1929 kwotą do 22 milj ' ton 
W r. b. osiągnięto już 97% produkcji r 
kordowej z r. 1929, przyczem w Niemcze 
produkcja ta wynosiła już 103% wvtw< 
czości z 1929 r„ w Anglji 120%.. w Ro= 
322% i w Japonji 213%. Belgja. Francji 
Stany Zjednoczone A. P. nie osiągn°łv 
szczs produkcji z r. 1929, *
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Gdy nie możecie zmrużyć oczu...
postarajcie się uspokoić wasz system ner­
wowy. Zioła magistra Wolskiego ze znak, 
ochr „Pasiverosa“. zawierające Passiflorę 
(Kwiat Męki Pańskiej) — roślinę o własno­
ściach uspakajających, łagodzą zaburzenia 
systemu nerwowego: nerwicę zerca, bóle

Zebranie właścicieli domów i nieruchomości
Protest przeciwko monopolowi

Jak już krótko wspomnieliśmy, 
przy dużym udziale członków odbyło 
się w poniedziałek wieczorem w sali 
restauracji St. Heyduckiego zebranie 
członków Stowarzyszenia Właścicieli 
Domów i Nieruchomości. Po zagajeniu 
obrad przez prezesa Małkiewicza adw. 
Goebel wygłosił zwięzły referat w 
sprawie ostatniego ulgowego dekretu 
dla lokali handlowych z dnia 29 wrze­
śnia 1936, wyłączającego lokale han­
dlowe z pod ustawy o ochronie loka­
torów. Mówca omówił szczegółowo 
dekret, zwany także moratorium sę- 
dziowskiem. Interesujące wywody 
spotkały się u zgromadzonych z wiel- 
kiem zainteresowaniem.

Prezes Sibilski omawiał następnie 
sprawę składek na fundusz pomocy 
zimowej bezrobotnym i Fundusz O- 
brony Narodowej. Omówił wyczerpu­
jąco zagadnienie zbiórek i podkreślił, 
że winny one mieć charakter dobro­
wolny i znaleźć w obliczu potrzeb 
tak dla bezrobotnych, jak i dozbroje­
nia armji pełne poparcie. W związku 
z tem zabrał głos p. Jeziorowski, który 
wskazał na wielorakość różnych 
świadczeń, któremi obarczeni są wła­
ściciele nieruchomości. W pewnych 
warunkach przy dużem obciążeniu 
i niepłaceniu czynszów, mimo najlep­
szej woli, nie mogą oni sprostać nale­
życie tym zadaniom. Wywody mów­
ców zreasumował p. prezes Małkie­
wicz, który w imieniu zarządu za­
apelował o poparcie zarówno pomocy 
zimowej dla bezrobotnych, jak i zbiór­
ki na Fundusz Obrony Narodowej.

O taryfie kominiarskiej mówił p. 
katowski i wskazał, że od 1 stycznia 
1937 .wprowadzone będą nowe książki 
kominiarskie do pokwitowań za czy- 

aszczenie kominów. O akcji LOPP. refe- 
• rował p. radca Nowakowski.

O projekcie przymusowego ubez­
pieczania ogniowego referował p. Mi-

Oświata młodego pokolenia
Miara pożyteczności i wartości obywate­

la zależy w wielkiej mierze od jego oświa­
ty. Stąd też w społeczeństwach żywotnych 
tak wielki kładzie się nacisk na zwalcza­
nie analfabetyzmu z jednej strony — a z 
drugiej na szerzenie wszechstronnej oświa­
ty obywatelskiej i oświaty zawodowej.

Jednym z głównych środków jest tutaj 
gazeta i książka — oczywiście dobra prasa 
i dobra książka.

Najsilniejsza zarówno na terenie całej 
Polski jak i w naszem województwie orga­
nizacja młodzieży — Katolickie Stowarzy­
szenie Młodzieży Męskiej — kładzie bar­
dzo wielki nacisk na czytelnictwo wśród 
członków. Docierając wszędzie, nawet do 
najodleglejszych wiosek, w których mło­
dzieży pozaszkolnej zagraża analfabetyzm, 
o ile nie będzie ona podtrzymywana i pod­
ciągana w „sztuce“ pisania i czytania, 
spełnia tu organizacja rolę pioniera oświa­
towego wśród szerokich warstw młodzieży 
pracującej i włościańskiej.

Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży 
Męskiej może się poszczycić na polu czy­
telnictwa i oświaty dodatniemi wynikami. 
Wskazują na to cyfry z jego działalności 
oświatowej. Bibljotek lokalnych w roku 
sprawozdawczym 1935 było 326, liczba to­
mów 39.900. W stosunku do lat dawniej­
szych notuje się tutaj stały przyrost. Gdzie

Doniosła inowacja
Amerykański inżynier wynalazcą nowego 

płótna.
Prasa amerykańska donosi, że ostatnio 

pojawiło się w handlu nowe płótno, prze­
wyższające znacznie swymi zaletami do­
tychczasowe wyroby włókiennicze.

Wynalazku tego dokonano jeszcze przed 
rokiem, jednakże to białe płótno po dłuż­
szych i dokładnych próbach ukazało się 
dopiero teraz na rynku.

Sposób fabrykacji tej nowej tkaniny 
został opatentowany. Przy fabrykacji tka­
nina przechodzi skomplikowany proces 
uszlachetniający, dzięki któremu wyka­
zuje szereg specjalnych właściwości. Od­
znacza się bowiem nadzwyczajną trwało­
ścią w użyciu, nie posiada żadnej apre- 
tury. ma powierzchnię gładką, bez meszku 
i łatwo się pierze.

Również na rynku polskim ukazały się 
obecnie te opatentowane tkaniny i sprze­
dawane są pod nazwą „ARLEN“

P 8108

i zawroty płowy, nczcnde niepokoją oraz
sprowadzają krzepiący, naturalny sen, nie 
powodując przyzwyczajenia.

Wytwórnia: Magister Wo,ski. Warsza­
wa, Złota 14.
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ubezpieczeni owemu
kołajewski, członek zarządu Stowarzy­
szenia. W rezultacie tego przemówie­
nia p. Mikołajewski wniósł rezolucję, 
którą zgromadzeni przyjęli jednomyśl­
nie. W rezolucji tej mówi się, że Pań­
stwowy Urząd Kontroli Ubezpieczeń 
w Warszawie wysunął ostatnio pro­
jekt centralizacji ubezpieczeń od szkód 
pożarowych w całym kraju. Przewi­
duje się wniesienie projektu ustawy 
unifikacyjnej, wprowadzającej przy­
mus ubezpieczeniowy w dziale ubez­
pieczeniowym na obszarach Polski za­
chodniej. Wprowadzenie takiego przy­
musu na ziemiach zachodnich, gdzie 
ustrój gospodarczy oparty jest na 
prywatnej inicjatywie i prywatnej za­
pobiegliwości, byłoby szkodliwe. Przy­
musowe ubezpieczenie w monopolo­
wym zakładzie etatystycznym przy- 
czynićby się mogło do podrożenia 
asekuracji, która dzięki swobodnej 
konkurencji między towarzystwami 
ubezpieczeń jest stosunkowo tania. 
Przymus taki nie przysporzy żadnych 
korzyści, natomiast może osłabić ini­
cjatywę gospodarczą, oparta na oby­
watelskiej swobodzie. Wobec tego, że 
przymus taki uważa się w zachodnich 
województwach za szkodliwy, zgroma­
dzeni właściciele domów i nierucho­
mości w Poznaniu protestują przeciw­
ko takiemu projektowi i domagają 
się, aby władze zaniechały monopolu 
w dziedzinie ubezpieczeniowej i pozo­
stawiły tę gałąź życia gospodarczego 
inicjatywie prywatnej, (kl)

WALCZ O SWOJE PRAWA! ■■ 
i domagaj się wszędzie

wyśmienitych cukierków znanej I 
Fabryki Cukrów i Czekolady

„FABIOLA“sP.zo o. ||
Poznań, Al. Marcinkowskiego 5 I
Telefon 17-?° p«o«2/57,43o ||

oddziały nie mają własnej bibljoteki, tam 
korzystają z bibljoteki T. C. L.

Jeszcze lepiej przedstawia się czytelnic­
two gazet organizacyjnych i oświatowych. 
Głównym organem, zawierającym oświa­
towy materjał programowy, jest miesięcz­
nik „Miody Hufiec“. Rozchodzi on się w 
miesięcznym nakładzie 5.000 — 6.000 eg­
zemplarzy, co stanowi 20 — 25 procent 
ogólnej liczby członków. Miesięcznik ten 
obchodził w bieżącym roku 10-lecie swego 
istnienia. Numer jubileuszowy roaszedł się 
w 10.000 egzemplarzy.

Działalność oświatową ilustruje rów­
nież ilość wykładów i pogadanek, wygła­
szanych w organizacji. I tutaj cyfry są wy­
mowne — 7.437 referatów, około 25.000 po­
gadanek w zastępach, przyczem znamien­
ne jest to, że 65 proc, wykładów i około 80 
proc, pogadanek wygłasza młodzież sama.

Dodajmy do tego działalność na polu 
szerzenia kultury teatrów ludowych -— o- 
koło 1.800 przedstawień, przy obecnym 
kryzysie, opłatach itp. trudnościach — to 
wszystko świadczy o pożytecznej działal­
ności tej organizacji, która aczkolwiek ma 
przedewszystkiem cele religijne, jednak 
nie zaniedbuje dziedziny oświaty i tem sa­
mem staje się twórczą organizacją dla do­
bra i rozwoju państwowego, bo wychowu­
je dobrego i światłego obywatela.

Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży 
zasługuje więc w wielkiej mierze na uwa­
gę i poparcie.

Służba pracy
W Dzienniku Ustaw ogłoszono de­

kret Prezydenta R. P„ uzupełniający 
ustawę o służbie wojskowej z r. 1924 
przepisami, wyuikającemi z wprowa­
dzenia „zastępczego powszechnego o- 
bowiązku wojskowego“ w formie bez- 
płatnej pracy.

Obowiązkowi podlegają w ciągu 5 
lat osoby, uznane za niezdolne do służ­
by czynnej (kategorja C lub D), lub 
częściowo od niej zwolnione. Wejdzie 
on w życie od 1 stycznia 1937, a obo­
wiązywać będzie do bezpłatnej pracy 
dla celów obrony państwa oraz potrzeb 
gminy lub gromady, mających zwią­
zek z tą obroną. Za uchylenie się od 
obowiązku pracy lub nienależyte jej 
wykonywanie, przewiduje dekret kary 
aresztu do 2 tygodni i grzywny do 500 
zł. Grzywny będą wpływały na F. O. 
N.

Narciarstwo
Dorodne walne zebranie Pean. Klabn Nar­

ciarskiego odbyto eię we wtorek w Pałacu Dzia- 
łyńekich Przewodniczył inż. Skiba. Po spra­
wozdaniach zareądn udzielono ustępującemu za­
rządowi jednogłośnie absolutorium. Nowe wła­
dze klubu, który już w pierwszym roku istnie­
nia 6weg0 wykazał dużą żywotność i liczy oko­
ło 150 członków, wybrano w następującym skła­
dzie: prezes — mec. Kaz. Starkowski, sekretarz
— Józefa Kochanowa, skarbnik — mgr. Wład. 
Bojcun, naoz. sportowy — Wład. Prytyś, gospo­
darz — Franc. Jaśkowiak. Do komisji rewizyj­
nej weszli pp.: dyr. Breda Mieczysław jako 
przewodniczący, i Pęcherstó Marceli oraz Sa- 
molińeki Stefan jako członkowie.

Piłka nożna *
Poznań — Pomorze. Na niedzielne spot­

kanie międzyokręgowe w Poznaniu, półfi­
nał o puhar P. Prezydenta R. P., kapitan 
sportowy PZOPN ustalił następujący ze­
spół: Marek (KPW), Boettcher (HCP), Du- 
sik (Legja), Jakubowski (IICP), Kaźmier- 
czak (Warta), Zaremba (Legja), Skrzyp­
czak (HCP), Musielak (HCP), Mikołajewski 
(Legja), Przybylski (Warta) i Markiewicz 
(Legja). Jako rezerwowy bramkarz wyzna­
czony został Wiedermański z Legji, Zawo­
dy odbędą się o godz. 14 na boisku Warty.

Wyniki z niedzieli o mistrzostwo klasy A: 
KPW IT Ostrów — Polonia Kępno 2:2 (1:1), 
San — KPW II Poznań 3:2 (OT), Ozami Po­
znań — H. Cegielski II 1:7 (0:1), Polonia Głów­
na — Pentatlón 2:2 (0:2), Korona II — Unja 
Kościan 0:2 (0:1), Kościański K. S. — Warta II 
3:2 (1:1).

O mistrzostwo klasy B: Victoria Ostrzeszów
— Polonia II Kępno 5:0 (2:0), Sokół Kawicz — 
Sokół Leszno 2:0 (0:0), Sokół Wolsztyn — Or­
kan Fabianowo 4:2 (0:1), Sparta — Victoria 
Września 1:1 (0:0), Stella — Unja Swarzędz 1:0 
(0:0), Sokół Jeżyce — Dyskobolja 4:0 (3:0), 
Sparta Oborniki — Blask 0:3 w. o., Posnania — 
Pogoń środa 0:3 w o Sparta i Posnania zawie­
szone. KPW III Poznań —- Szamotulski K. S.
II 4:1 (2:1), Polonia II Główna — Legja III 
5:1 (4:0) San II — Korona III 6:1 (3:0), HCP
III — Cybina II 6:1 (2:0), Admira II — Po­
goń II 3:0 (0:0:)

O mistrzostwo klasy C: Strzelecki Wronki
— Polonia Chodzież 0:3 w. o. Strzelecki zawie­
szony, Noteć Chodzież — Nielba Wągrowiec 3:0 
w. o. Nielba zrezygnowała z gry, Czempiński 
K. S. — Młodzież Mosina 3:2 (2:0), Victoria II 
Września — Pogoń II środa 1:1 (1:1), Legja 
Środa — Sokół Września 7:0 (3:0), KPW Buk — 
Czarni Wolsztyn 3:0 w. o. Czarni zrezygnowali 
z gry. Sokół II Wolsztyn — Polonia Nowy To­
myśl 3:1 (1:0), Sokół Mosina — Warta IV 3:1 
(1:0). Stella II Żabikowo — Story. Sportowe 
Swarzędz 2:3 (0:1» Stella I Żabikowo — Con­
cordia Mur. Goślina 3:2 (0:1) Sokół 2)11 Poznań
— Unja II Swarzędz 2:2 (0:2), Pozn. Huta 
Szkła — Britania 2:5 (0:3), II. Cegielski IV — 
Sokół Mogilno 3:2 (2:1), Sokół Opalenica — 
Obra Zbąszyń 0:3 w. o. Sokół nie stanął do gry.

Zarząd ligi zweryfikował spotkanie Garbar­
nia — Śląsk, jako walkower dla Garbarni 3:0.

Pięściarstwo
„Sokół“ — „Legja" (Warszawa). W nie­

dzielę gościć będzie w Poznaniu drużyna 
pięściarska warszawskiej „Legji“ która 
spotka się w zawodach rewanżowych z 
drużyną „Sokoła“. Pierwsze spotkanie tych 
drużyn odbyło się w 1935 r. w Warszawie.

Legja znajduje się obecnie w dobrej 
formie. Posiada ona w swych szeregach 
kilku czołowych pięściarzy stolicy, o zna-

Tysiącom dzieci 
w Polsce grozi głód

Pomyśl rle o tem 
i złoicie ofiarę 
na Pomoc Zimową 
dla bezrobotnych.

KOMUNIKATY TEATRALNE
Z Teatru Wielkiego

Dziś, w Dniu Niepodległości wystawia 
Teatr Wielki piękną operę „Straszny 
dwór“, Stanisława Moniuszki w pierwszo­
rzędnej obsadzie czołowych artystów Ope­
ry pp.: dr Roessler - Stokowskiej, M. Ja­
nowskiej - Kopczyńskiej, J. Musielewskiej, 
Z. Dolnickiego, K. Czarneckiego, R. Wra- 
gi, K. Urbanowicza i in. Kierownictwo mu­
zyczne objął dyr. dr. Z. Latoszewski, reży- 
serja Ii. Urbanowicza. Piękne tańce w wy­
konaniu pp.: M. Statkiewicza, primaballe- 
riny Z. Grabowskiej oraz zespołu baleto­
wego.

W czwartek i piątek „Ewa“, w reżyserii 
B. Korskiego i świetnem wykonaniu pp.: 
Gabrielli, J. Fontanówny, K. Dembowskie­
go, J. Sendeckiego, St. Winczewskiego, J. 
Gruszczyńskiego i in. Kierownictwo mu­
zyczne kapelm. W. 3uchwald.

Z Teatru Polskiego
Dziś w środę uroczyste przedstawienie 

w Dniu Niepodległości. Odegrane będzie 
„Wyzwolenie“, St. Wyspiańskiego. Dyrek­
cja teatru chcąc uprzystępnić to widowi­

nych nazwiskach, że wymienimy tylko mi­
strza Warszawy w wadze muszej Baśkie- 
wicza, koguta „Teddy‘ego“, pogromcę 
Czortka; w wadze półciężkiej Dorobę I i 
średniej Dorobę II.

Drużynie gości przeciwstawia „Sokół 
swój najsilniejszy skład z Majchrzyckim, 
Misiurewiczem, Janowczykiem i Pelą na 
czele.

Pierwszy w niedzielę występ pięściarzy 
Warszawy wzbudzi niewątpliwie duże za­
interesowanie.

Zawody odbędą się w hali cyrku „Olim- 
pja“ o godz. 19.30. (kom)

Warta wyjeżdża w najbliższy wtorek do 
Niemiec, gdzie rozegra trzy spotkania: w 
dniu 18 bm. z B. C. Heros w Erfurcie, 20 z 
Punching w Magdeburgu i 23 w Dessau.

Drużyna „zielonych" wzmocniona zosta­
ła Sobkowiakiem w wadze muszej i Szuł- 
czyńskim z leszczyńskiej Polonji w wadze 
średniej i przedstawiać się będzie następu­
jąco: Śobkowiak, Koziołek, Frankowski, 
Kajnar, Sipiński, Szułczyński, Szymura i 
Anczykowski. Jako rezerwowi pojadą Wir- 
ski, Jarecki i Florysiak. Jarecki będzie 
również sekundował.

Śobkowiak jedzie z Wartą nie tylko do 
Niemiec, lecz będzie startował w barwach 
Warty również w drużynowych mistrzo­
stwach Polski, poczem otrzyma zwolnienie.

KPW Bydgoszcz — Sokół Leszno. W nie­
dzielę 16 bm. odbędzie się o godz. 16 w sali „So­
kola“ mecz bokserski między KPW Bydgoszcz 
— Sokół Leszno. W programie walki od papie­
rowej do półciężkiej włącznie. Spotkanie zapo­
wiada się ciekawie, gdyż będzie to pierwszy
występ miejscowych w tym sezonie, (kom)

Szermierka
„Britannia Cup“. Polak, obywatel angielski, 

p. Wirbsza, zamieszkały w Londynie, ofiarował 
Polskiemu Związkowi Szermierczemu puhar 
srebrny pod nazwą „Britannia Cup", który ma 
być nagroda przechodnią dla zwycięzcy dorocz­
nych drużynowych zawodów szablowych o mi­
strzostwo Polski.

Do finału tego turnieju mają być dopuszczo­
ne drużyny klubów zagranicznych. Puhar bę­
dzie wręczony przez angielskiego attaché woj­
skowego w Warszawie, a przechowywany — w 
P2SS. Jednak w razie zdobycia puharu przez 
drużynę zagraniczną, nagroda na dany okres 
przechowywana będzie w dyplomatycznem 
przedstawicielstwie danego kraju.

Zawody o „Britannia Gup“ odbędą się po 
raz pierwszy 29 czerwca 1937 r.

Różne 'As
Dwie godziny na p. w zamiast w. f. Mini­

sterstwo W. R. i O. P. zarządziło ostatnio.Tia- 
stępujaca zmianę w programach wychoWTtftia 
fizycznego:

W klasie IV gimnazjum ogólnokształcącego, 
ćwiczenia cielesne będą się odbywały w ilości 
2 godzin tygodniowo, i przysposobienie wojsko­
we w ilości 2 godzin tygodniowo. Przewidziane 
dotychczas w pianie godzin obowiązkowych 
2 godziny tygodniowo na zabawy, gry i sporty 
oraz na gry i ćwiczenia palowe przestaja być 
obowiązujące dla uczniów, biorących udział w 
p. w.

Wobec powyższego szkoiy organizować będą 
nadal 2 godziny tygodniowo zabaw, gier, spor­
tów oraz gier i ćwiczeń potowych — obowiąz­
kowe dla nauczyciela i dla tych uczniów, którzy 
nie biorą udziału w p. w.

Zmiana powyższa nie dotyczy młodzieży żeń­
skiej. (PAT.)

sko najszerszej inteligencji zniżyła ceny 
niebywale od 20 gr. do 1 zł. Jutro w czwar­
tek premjera pełnej uroku i nieprawdopo­
dobnego humoru komedji Szekspira „Wie­
czór trzech króli“, którą z wielką pieczoło­
witością przygotował Br. Dąbrowski. Bę­
dzie to popis reżyserski, a dyrekcja nie 
szczędzi kosztów aby dzieło to wypadło 
najwspanialej. Obsada ról pierwszorzędna, 
nic też dziwnego, że zamówienia na bilety 
idą raźno i teatr na premjerze będzie prze­
pełniony,

Z Teatru Nowego
Dziś, i. j. w Dniu Niepodległości, Teatr 

Nowy występuje z realizacją sceniczną 
dramatu Stefana Żeromskiego „Róża“.

W realizacji dramatu Stefana Żerom­
skiego — udział weźmie cały zespół Teatru 
Nowego pod reżyserją p. dyr. Młodziejow- 
skiej.

Inscenizacja i budowa sceny spoczywa 
w rękach pary absolwentów Krakowskiej 
kademji Sztuk Pięknych, art. Teatru No­
wego Janiny i Juliusza Balickich. Postać 
nowoczesnego Gustawa Konrada Czarowi- 
ca spoczywa w doświadczonych rękach J. 
Lubicz - Lisowskiego. Niesamowitą postać 
Krystyny kreuje Jadwiga Zaklicka. Tra­
gicznym łachmanem a zarazem wyrzutem 
sumienia Polski Niepodległej, będzie S. 
Brem. Przeznaczenie t. j. fatum, którego 
wszechpotężnej woli nikt z nas nie ujdzie, 
spoczywa w wytrawnych rękach Kazimie­
rza Przyistańskiego. Pozostałe wielkie po­
stacie tragedji Żeromskiego — odtworzą 
Balicki, Dowmunt, Jaroń, Kwiatkowska, 
Piotrowski, Purzycki, Smoczyński, Sojecki.

Początek o godz. 8.10 wiecz.
Nieliczne pozostałe bilety są do nabycia 

w firmie F. Zygarlowski, ul. 27 grudnia i 
od godz. 6.30 wiecz. w kasie teatru.

ng 19 369



Po raz pierwszy zastosowany został w radio­
technice tak imponujący zespół urządzeń 
technicznych: 7 wysokosprawnych obwodów, 
pochyłna skala, automatyczny antifading, 
ciągła regulacja barwy tonu i siły głosu, 
pentoda głośnikowa AL 4.

PHILIPS

. — Kurjer Poznański, czwaneK, nsiopaaa irao — oirona u

doprowadzona do fizycznie dopuszczal­
nych granic, dzięki zastosowaniu 7 wy- 
sokosprawnych obwodów i ostrym tole­
rancjom dla wszystkich zastosowanych 
w tym odbiorniku części.

frniciouf
SUPER 456 A

SŁUCHAJCIE ODBIORNIKÓW STEREOFON! Ć Z N.Y C H, O N E JEDNAK BRZMIĄ LEPIEJ!

We wtorek, dnia 10 listopada 1936 r., oddała Bogu duszę, nasza 
ukochana i dobra matka, babcia i teściowa w 80 roku życia praco­
witego i bogobojnego, ś. p.

z Borzyszkowskich

Waler ja Baranowska
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 13 b. m. po poł. o go­

dzinie 2,30 w Długiej Goślinie.
Synowie, wnuki i rodzina.

Długa Goślina, Poznań, Hajduki Wielkie, 
zg 14 695 Dojazd z Poznania autobusem.

p
«TEL. 15-13 POZNAŃ g
7 BR. PIERACKIEGO 56. 0

Dnia 10 listopada 1936 r., zasnęła w Bogu, po krótkich, lecz ciężkich 
cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., nasza najdroższa matka i tro­
skliwa ukochana babcia, teściowa, siostra i ciocia, ś. p.

z Makowskich

ZAKŁADAMY
skład cukrów, owoców 
i sprzętów kuchennych. 
Proszę o ofer ty dostawców 
Zgłoszenia do KurjeraPozn. 

pod ig 14679
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PRZEPROWADZIŁEM SIĘ z 27 Grudnia 20

i na Dąbrowskiego 2, narożnik Jasnej |
S. Szulc-Rembowski |

1 Pg 8107-45,79 lekarz - dentysta
: Przyjmuje od 10—1, 4—6,30 telefon 12-83 =
illllllllllllllllllllllllllllllllllllinilllllllllllllllllllllUlllllllllllllllllllllllllIHIIIIIIIIIIIIIIHIHIlIlfi

Mi do pp. ProćBS!
Były sekretarz miejski, obeznany w pracach biurowych, 

administracyjnych, podatkowych, Poznańczyk - powstaniec 
wielkopolski, sierżant rezerwy od 63 miesięcy bez pracy, 
ojciec rodziny, 6 osób, żyjący w skrajnej nędzy, prosi
pp. pracodawców o jakąkolwiek pracę chociażby fizyczną. 
Łaskawe oferty Stefan Kopczyński, Poznań, uL Gen. Umiń­
skiego 7 m. 16. ż& ^3$

Władysława Wichłaczowa ■ Bronchinoi
• «HffläBä bardzo skutecr.nv srotl

przeżywszy lat 60. Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 13. hm. o godzinie 
2,30 po południu z kostnicy szpitala wojskowego przy Wałach Jana III 
na stary cmentarz św. Wojciecha do grobowca rodzinnego. Msza św. 
nazajutrz o godz. 8 w kościele parafialnym.

W ciężkim smutku pogrążeni
dzieci, wnuki i rodzina.

Poznań, Grochowe Łąki 5 m. 5.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

Najst Zakład Pogrzebowy P. Piasecki, Poznań, Klasztorna 14. Teł. 27-69.

Pg 8180-44,79

bardzo skuteczny środek 
przeciwko cierpieniom dróg 
oddechowych jak: katar 
oskrzeli i plac, kaszel, ko­
klusz, zaflegmienie i t. p. 

Nazwa zastrzeżona 
Król. Uprzywil. Apteka

„Pod Białym Orłem“
Zał. r. 1564. K. Skarżyński

Poznań, Stary Rynek 41.
Telefony nr. 12-01 i 58-43,

Pg 9 746-42,37

Ł A KI JER Y 
POKOSTY

Fabryki JT. Perek, Leszno, po cenach fabrycznych tylko 
Poznań, Wodna 13, tel. 53-26. 

EMALJA BIAŁA 1 KG (PUSZKA) 2,— ZŁ
ng 18314

[ DROPSY ANYŻOWE poleca 

FABRYKA CUKRÓW St. Marecki, Poznań
ag 19 418/19 św. Wojciech 28.

OKULARY Najtaniej tylko 
w Zakładzie Optycznym 

OPTO-ORL1CKI, Poznań, św. Marcin 63 (obok Zagłoby)
zg 14 693

Ubezpieczalnia Społeczna podaje do wiadomości, że od 
dnia 1 listopada 1936 r. Pp. Ubezpieczonych, zamieszkują­
cych na Dębcu przyjmuje p. dr. Ęiechowiak Kazimierz, uh 
Dęhiecka 6. Dotychczasowy rejon p. dr. Domaezewicza Jó­
zefa przejął od dnia 1 listopada br. p. dr. Ostrowski Stefan, 
zamieszkały przy ul. Berwińskiego 1, a p. dr. Domaszewics 
(Wały Zygmunta Augusta 1) przejął rejon po ś. p. dr. Li­
pińskim Bogdanie za wyjątkiem uli Słowackiego, która zo­
stała przydzielona p. dr. Czerwińskiemu Marjanowi (ul. 
Słowackiego 30). ng 19 252

6-pokojowe
komfortowe, winda, centralne ogrzewanie od 
ng u 295 zaraz do wynajęcia.
„Przezorność“ pl. Wolności 14. Tel. 17-66

Uchwała: W sprawie upadłościowej nad majątkiem fir­
my Jan Musiał w Poznaniu, wyznacza się termin końcowy 
na dzień 5 grudnia 1936 r. o godz. 10 w gmachu tut. Sądu 
pokój 45. Poznań, dnia 3 listopada 1936 r. Sąd Grodzki.

ng 19250

nawiąże stosunek z interesentami
mającemi zamrożone kredyty

w Niemczech celem uptynienia 
tychże i zwrot z wysokim zyskiem 
w krótkim czasie. Oferty pod 
dg 3656 do Kuriera Poznańskiego

Stenotypistek
biegłych w stenografji polskiej i możliwie także nie­
mieckiej, poszukujemy. Zgłoszenia z odpisami świa­
dectw do Biura Ogłoszeń „PAR“, Al. Marcinkowskiego 
11 pod nr. 46,31. Pg 8179-46,31

PRZETARG
ogłasza Pocztowa Kasa Oszczędności na dostawę kasetek 
(safesów) dla gmachu przy pl. Wolności nr. 3 w Poznaniu. 
Przetarg jest publiczny dla firm zarejestrowanych, wyko- 
nywujących roboty, objęte przetargiem. Formularze prze­
targowe w cenie zł 2,— wydaje Wydział Budowlany PKO. 
w Warszawie, uK Ś-to Krzyska 35 w godzinach urzędowych 
jedynie wylegitymowanym przedstawicielom firm, które 
wykażą się, że wykonywują roboty, objęte przetargiem. 
Wadjum wynosi 2% sumy oferty. Termin składania ofert 
w Wydziale Budowlanym PKO. w Warszawie upływa dnia 
21 listopada 1936 r. o godz. 10. Wszelkie informacje w Wy­
dziale Budowlanym PKO. w godzinach urzędowych.

ng 19 251
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UDZIELAMY 15 ’/o RABATU od składek ogniowych za II. półrocze 1936 r.

Przypominamy, że składkę za II. półrocze 1936 r. należy zapłacić

DO DNIA 15 LISTOPADA b. r.
Termin ten upływa już za kilka dni!

ZAKŁAD UBEZPIECZEŃ UZAJEMMYCH
w POZNANIU

czystopolski zakład publiczno-prawny na woj. Poznańskie i Pomorskie.

Informacyj udzielają bezpłatnie:

CENTRALA ZAKŁADU - Poznań, Plac Nowomiejski 8
ODDZIAŁY: Gdynia,

ul. 10 Lutego 18
INSPEKTORZY W WSZYSTKICH MIASTACH POWIATOWYCH.

Toruń, Bydgoszcz, Ostrów,
ul. Żeglarska 22 ul. Gdańska 71 ul. Wrocławska 11

ng 20 242/3

[ Nagłówkowe ełowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 Kroazy, 5 liczb = jedno słowo, 
L w, ». a = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tem 

5 nagłówkowych.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Znak oferty naprzykład: n 2305, z 21 025. d 1811 
i L d. = 1 ełowo.

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz. 11,10, w soboty 1 dni przedświą­

teczne przyjmuje się do godz. 10,45.

1. KAMIENICE

Parcele
Przy Grunwaldzkiej sprzedam. — 
Stary Rynek 74. skład m. 1.

 zdg 35 570

Pożyczki
3 —6 000 zł na hipotekę nowego 
domu w Poznaniu. Oferty Ku­
rier Poznański zdg 35 914

Meble kuchenne
jako specjalność poleca Skład 
labryczny. Wrocławska 19.
 dg 3213 •

Piec
żelazny i gablotkę szklaną. Plac 
Wolności 5. restauracja.
. zdg 36 071

Kamienicę
no ja sprzedam 87 000,— dochód 
10 200,— Gruszczyński. Aleje 
Marcinkowskiego 17 a. zdg 35 683

20.000
na I hipotekę na większy dom 
w Poznaniu poszukuje. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36 026

Kamienicę
komfortowa Poznaniu obciąże­
niem hipoteka przy wpłacie 60 
co 80 tysięcy kupie. Oferty Ku- 
łjer Poznański zdg 34 043

Do
otworzenia nowego ale dobrze 
prosperującego interesu poszuku­
je wspólnika z gotówką 1300 do 
1 500,— zł. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański ng 20 246

Kryształy
wielkim wyborze okazyjnie tylko 
Jezuicka 10 (świetasła ws>ka)
Dom Okazyjnego Kupna

Pg 7 839-45,40
Maszyna

Singera do szycia w dobrym sta­
nie nowszego typu. św. Marcin 
o4. m. 1, zdg 35 737

Fortepian
tanio. Wierzbieeice 43 a — 3. 
 zdg 36 146

Pianino
krzyżowe 3 Maja 3 a — 13 Par­
tei^________________ zdg 36 104

Administrację
domów przyjmie uczciwy, poważ­ny kupiec. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 35 456

500 zł
pożyczki poszukuje pod zastaw i 
wysoki procent. Zgłoszenia Ku­
rjer Poznański zdg 36 155

Dom
tanio sprzedam. Poznań- 

'ębiec. ul. Jodłowa 26. zdg 35 991
nowy
Dębie

Kupię
Akcje Cegielski, Goplana, cena 
ilość. Oferty Kurjer Poznański

zdg 36 228

Krowy
wysokocielne — i 
wycielone, dobre 
dójki. — wielkim 
wyborze — stale 
sprzedaje i ku- 

_ , puje Adamski —
Poznan-Giówna 32, telefon 19-01. 

 zdg 33 886

Tapczany
fotele - leżanki, gwarantowanej 
jakości, najkorzystniej u fachow­
ca. Wrocławska 14. zdg 36119

Kupię
Wille od 6 pokoi wolna. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36 006

Domz ogrodem tanio na sprzedaż, 2 
pokoje, kuchnia. Junikowo — 
Dworcowa 5, Baranowski.

zdg 36 007
Kamienicę

komfortowa ewentl. idealna poło­
wę kupie, wpłacę 40 000,— Ofer­
ty właścicieli bezpośrednio Ku­
rjer Poznański zdg 35 968

Kapelusze
modelowe,

aksamitne „Ines",
Piekary 22/23. Przyjmuje wszel­
kie

asygnaty
zdg 36192

Wózki
dzieciece lalczyne, wybór tanio. 
Trabczyńska. Pierackiego 11. — 
podwórze, kredytuję, zdg 33 108

BÍ.
Sypialnie

ierwszorzedne. najkorzystniej, 
ąbrowskiego 70. Bocheński, 

zdg 33 660

Parcela
okolica Diakonisek ca. 900 m8 na­
rożnik. Wiadomość Grunwaldzka 
25. skład kolon jalny, zdg 35 957

Tynk „Terrana"
szlachetny dostarcza ..Terrana*'. 
K. Werner. Oborniki telefon 43. 
Żądać wszędzie. zdg 23 13112

' Znajomości 
matrymonialne

w zamożnych sferach, szybko so­
lidnie, dyskretnie ułatwia Echo, 
dysponując olbrzymim doborem. 
Poznań, św.. Marcin 68, telefon 
50-30. zdg 35 717

Futra
damskie, meskie wykonuje rze 
teinie, solidnie, fachowo, tanio

Królikiewicz,
tylko

Podgórna 6
Skórki wszelkiego rodzaju wielki 
wybór. ng 18 114

Parcele
korzystnae sprzedam większa ilość 
parcel razem lub pojedyńczo przy 
»»osie Dąbrowskiego. Oferty Ku- 
rjer Poznański ng 20 239/40

Połowę
kamienicy komfortowej 4 piętro 
wej narożnik 11 magazynów 170 
tys. gotówka 70 000.— zł. Żgłosze- 
nia Kur jera Poznański zdg 36 013

Dla
brata lat 32. przystojnego, inte­
ligentnego kupca, posiadającego 
120 060 majątku szukam panny, 
miłej, inteligentnej z cośkolwiek 
gotówka, najchętniej z rodziny 
kupieckiej. Cel matrymonialny. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 35 905

Propagandowe 
Czyszczenie Pierza

Urządzamy miesiąc taniego czy­
szczenia. obliczając ryczałtem: za 
pierzynę 2.75. za spodek 2.50, za 
poduszkę 1.00 za jasiek 0.50.
Emkap. M. Mielcarek, 

Wrocławska 30
ng 18 785

Dom
czynszowy, nowoczesna piekarnia 
całkowite urządzenie, centrum 
Grudziądza sprzedam. Brzóska, 
Piłsudskiego 68. ng 19 253

Domki
nowe. Rataje 6 500.— Główna 12 
tys. Wskaże Kurjer Poznański 
. zdg 36 109

Willę
trzymieszbaniowa okolica Ostro- 
roga 32 000,— Oferty Kurjer Po­
znański zdg 36 148

Projektyi kosztorysy. Dzwonić 56-41. 
zdg 36 037

Kawaler
lat 28, posiadający nieruchomość 
10 000.— pragnie poślubić pannę 
posiadającą 6 000.— celem założe­
nia wspólnego interesu. Foto­
grafia pożądana, — gwarancje 
zwrot, rzecz traktuje poważnie. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 36 186
'7. SPRZEDAŻE

Po
Okazyjne

kupno wszelkich urządzeń domo­
wych także

kompletnych pokoi
spieszą wszys-cy na

Jezuicka 10
(Świetosławskai. Pg 7 838-45.41

Meble
najtaniej u Palacza, ul. Ślusar­
ska 4, pomiędzy Wielka a Woź- 
na. dg 3390

Maszyny 
do pisania

małe i duże no­
we i używane 
dostarcza najko­
rzystniej z gwa-

. _ rancja. Kocha- 
l S-ka. pl. Wolności 18. 

ng20 020

Putro
damskie, spód popielice, obsada 
szakale. Pierackiego 10 — 8,
godz. 11—3. zdg 35 954

Jaskółka
kamizela nowe, szczupłe. Długa 4, 
m. 43. zdg 35 946

Parcelę
40 morgową Piatkowie sprzedam. 
Adres Kurjer Poznański

zdg 36 077

Meble
w wielkim wyborze poleca najta­
niej
K. Bakoś, Stary Rynek 51

zdg 29 684

Skład
lonjałny pierwszorzędny, duże 

śliczne odnowione mieszkanie ta­
nio. Adres Kurjer Poznański

zdg 35 953

Oddam
na pierwszą hipoteką do 30 000,— 
Pośrednicy wykluczeni. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 35 965

Śliwińskiego
meble. Żydowska. zdg 35 418

Hipotekę
300 zł pierwszy numer tanio 
sprzedam. Kudrewicz. plac Kit- łegjacki 2. zdg 35915

Sypialnie - Jadalnie
okazyjnie kupisz

Gabinety — Kuchnie
Nowootwartej

Komisowej
Hali Mebli. Wrocławska 98. 

zdg 35 514

Szafę
do rzeczy żółta bukowa specjalnie 
dużą, 2 m szeroką. 2.30 wysoka, 
0,80 gląboką. odpowiednią dla 
krawca, kuśnierza. Obejrzeć 
Hartwig. Towarowa, Informacje 
Majchrowicz. zdg 36 183

Singera
damska (okrągłe). Kochanowskie- 
go 17 — 9.___________ zd g_36_181

Urządzenie
do apteki, drogerii. Telefon 78-73 
wieczór 8,30. zdg 36 185

Futra
wszelkiego rodzą iu oraz różne 
skórki, stale wielki wybór Włas­
na pracownia kuśnierska wykona­
nie Dierwseorzedne solidne. Przyj 
mule asygnaty .Kredyt".

Magazyn futer
S. Piotrowski

Szkolna 9
dg 3 327

Sprzedaż Naprawa 
Kwszelkich systemów 

piór wiecznych o- 
iówków automatycz­
nych. Naprawa na­
tychmiast w firmie 
Józef Czosnowski. 
spec skład papieru 
: montownia piór 
Poznań. Fr. Rataj­
czaka 2. dg 3201

Fortepiany - Pianina
Fabryki Bettinga korzystnie. — 
Informacje Fr. Ratajczaka 20. 
I piętro, m. 4. od 16—18. n g 17 792

Automobiliści
Motocykliści

kombinezon futrzany okazyjnie. 
Stary Rynek 10, m. 6, Kurzano- gą._________  zdg 36 040

Głośnik
tanio sprzedam. Zgłoszenia Skar­
bowa 4, mieszkanie 14.
 zdg 35 925

Maszynę
Singera bębenkową. Mickiewicza 
18 a — 7- Z<1 g -36 031

Buraki
czerwone jadalne 50 kg 2 złote 
i selery duże 50 kg 5 złotych 
sprzedaje Majętność Pierzchno, 
pod Kórnikiem. zdg 36 011

Pianino
Weidenslaufer Berlin. Wino­
grady 83 (Szeląg). zdg 95 941

Putro
meskie, kołnierz wydra. Woj 
ciecha 2a, m. 9, oglądać 4—6.

zdg 3-5 936

Pianina
znanej fabryki ..Ar­
nold Fibiger“ oraz 
instrumenty okazyj­
ne w każdej cenie 
poleca Centralny 
Magazyn Pianin. 
Poznań. Pierackie­
go 11. Zamiana in­
strumentów używa­
nych. Ng 16 668

Sprzedam
okazyjnie dobrze zaprowadzony, 
komis specjalność meble, w cen­
trum miasta Łaskawe_ oferty 
Kurier Poznański zdg 35 932 i

Piec
kąpielowy (miedziany) korzystnie 
Skarbowa 4, warsztat, m. 22.

gdg 36 058

Maszyny do pisania
i liczenia nowe, używane (z gwa­
rancja) walizkowe „Rheinmetall“ 
na dogodnych warunkach spłaty 
do nabycia w firmie Antoni 
Rosę, plac Wolności 2 i Nowa 8. 

ng 18 522

Dobry
polowczyk suka Stichelhaar 30 zl 
oddam w dobre rece. Tel. 51-40. 

zdg 36 209

Koprowe
rondle, moździerz. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 35 928

Żądajcie jedynie t chrześcijańskich 
i ostrzy do golenia i marki
Gloria - Złote, 
Gioria-Special, 

i Gloria-Elastic, 
Rox

we wszystkich 
' drogeriach. 
Odznaczone meda­
lami w kraju i za­

granica.
Ng 19 469 70

1 000 samochodów
rozebranych używane części, pod 
wozia mleczarskie, opony najta­
niej w firmie Autosklad. Poznań, 
Dąbrowskiego 89, telefon 46-74.

dg 3159.60

Radio
prąd staiy 50 zt. Wodna 25 — 7. 

portj. 4068

Urządzenia
składowe, używane, każda bran­
żę, wielka ilość. Mickiewicza 15. 

zdg 36194

Płaszcz
męski, zimowy, dobrze utrzymany 
na watolinie tanio oddam. Zgło­
szenia Kine' Tozn. zdg 36 233

5 tablic reklamowych
<. blachy cynkowej w ramach z 
żelaza kątowego, biała emalja po­
malowanych. w wielkościach: 
90x435 cm i 4 tablice 65x435—503 
cm. odpowiednich na godła han­
dlowe. okazyjnie na sprzedaż. 
Adres wskaże Kurjer Poznański 

zdg 35 227 8

Płaszcz lub futro
od Dzikowskiego 

nadaje
każdej sylwetce 

wyraz szyku 
i elegancji 

Wybór niebywały
A. Dzikowski,

Poznań,
Stary Rynek 49 

Tel. 29-68
Asygnaty „Kredyt“

Pg 6 610-37,174
150

okien inspektowych rozmiar 100 
na 150 w dobrym stanie sprzedam 
Oferty Kurier Poznański

zdg 36 164/5

Parasole
Torebki

damskie. Ozyaz. Po­
znań. Szkolna 11.

Pg 7 423/4-41,34/5

K 10- majątki

Majątek
416 mórg buraczanej, zabudowa­
nia dobre inwentarze nadkomplet; 
ne, cena 125 000,— sprzeda Górski 
Inowrocław. Kasprowicza 16.

ng 20 236
Majątek

275 mórg kompletny, siła światło 
elektryczne 45 000,— wpłaty — 
28 000,— Kwiatkowski, Poznań, 
Działyńskich 10. zdg 36 096

Majątek
350 mórg zabudowania pierwszo­
rzędne inwentarze kompletne, -• 
dom 9 pokoi, wpłaty 35 000,—

Majątek
1 000 mórg, zabudowania, inwen­
tarze pierwszorzędne, wpłaty 1-M 
tys. wiele innych poleca

„Rekomendacja“
Poznań, Podgórna 6. telefon 49-76 

zdg 36 117 .
Folwark

około 500 mórg kupię, wpłacę 60 
tysięcy złotych. Oferty do Ku­
riera Poznańskiego zdg 36 010

Hi 11. KUPNA

Starożytną
broń, srebro złoto, kwity lom­
bardowe kupuje „Lamus“. Strze­
lecka 1. Pg 7962-37.414

Brylanty
perły, szmaragdy kupię, dobrza 
zapłacę. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 35 491

Złoto
srebro brylanty kupuje

Kruk,
27 Grudnia 6. Ng 18 682

Kupię
wannę z piecem lub bez. Wiśnio­
wa 58. zdg 36 015

Interesu
handlowego lub przemysłowego 
poszukuję. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 35 969

Motor
elektryczny 7—10 K. 220 volt. — 
Oferty Kurjer Pozn zdg 35 934

Złoto
kupuje Chwiłkowski, Nowa 8. 

zdg 36 171 2

Kamieni
polnych większa ilość kupie. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 35 962

Maszynę
Singera używana kupie. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36 141

Kupię
maszynę trykotarska Rekord. — 
naukę. Oferty Kurjer Poznański

zdg 36127

Polski Piat 508
model 36 lub Fiat 514. Mickiewi­
cza 18 a — 7. zdg 36 030

Piec
do emaliowania na gaz kupię. _
Spieszne oferty Bartoszkiewica, Synowie, Leszno. Wolności 4.

ng 19 878

Wózek
dziecięcy. duży, biały, kuchenka 
elektryczna tanio. Gehara. Fo­
cha 86. ni. 7. ¿dg 36 017

12. DO WYNAJĘCIA

4—5
pokojowe mieszkanie, centralne 
Ul. Spokojna 15 a._ telefon 70-1Lzdg 35 oSö



Zgoda 20,—
pebiokomfortowe trzypokojowe, 
bezpodatkowe.________zdg 35 634

Pięciopokojowe
II komfort, słoneczne, piece. — 
Chełmońskiego 8. zdg 34 427

1—2
pokojowego mieszkania z kuch­
nia. możliwie w centrum miasta, 
wprost od gospodarza, poszukuje 
podoficer zawodowy. Oferty z 
podaniem czynszu do Kurjera 
Poznańskiego zdg 36 100 

Pięciopokojowe
mieszkanie Wielka wynajme ta­
nio administrator, Wielkie Gar- 
bary 21. m. 8. zdg 35 081

pokoje. Oferty Kur jer Poznański 
zdg 36 144

^jolotee -¿ na OTZictł^ę.
poszycia i modernyzccoje. v
poci facfióteem kíei¿otí2nicti0&iti

FPMUND RYCHTER
POZNAŃ - FR. RATAJCZAKA 2. 

Wrocławska 15 wrocławska ia
OSTRÓW (Wlkp.)

Patrona
Jackowskiego 40 —_8, 

zdg 36 036
tanio. 22. ZGUBY

Pokoik
Ratajczaka lia — 102.

zdg 36 035 

Legitymację
Krzyża Niepodległości na nazwi­
sko Jan Budaczyński, proszę 
zwrot wynagrodzeniem. Prze­
mysłowa ±2, m. 1. zdg 36 008

8 pokojowe mieszkanie
komfortowe słoneczne z obszer- 
nemi przynależnościami nadajace 
sie na biura i mieszkanie wolne 
zaraz.

4-pokojowe
komfortowe dom ogrodowy, par­
ter. wolne zaraz. — Zgłoszenia 
Loga. Słowackiego 18. tel. 66-89.

Pe 7429-18.89

Pokoju
kuchnia zaraz poszukuje samot 
ny urzędnik państwowy, czynsz 
miesięcznie. Oferty Kurjer Pozn 

zdg 36 116

Dwuosobowy
lub jedno, ładny balkonowy, wy­
godny. Poplińskich 5 — 4.

zdg 36 081

Dwuosobowy
jedno (utrzymaniem). Pólwiejska 
2 — 6. zdg 36 207

Zgubiony
dowód osobisty i inne dokumenty 
na nazwisko Mieczysław Gawlak 
Poznań, Przemysłowa 34, unie­
ważniam. zdg 36 156

23. ROZMAITE

-9 pokojowego
Komfort

Pokój
kuchnia wynajmie gospodarz. 
Adres JKu 'îurjer Poznański 

zdg 36 004

Mieszkanie
7 pokojowe komfortowe Jasna 9. 
Wiadomość u gospodarza, godz. 
4—6 popoł. ______ zdg 35 966

Pokój
ulicy Podgórnej wynajme. tylko 
na lekki przemysł. Chwaliszewo 
24 — 1. zdg 35 963

Dwupokojowe
trzy, cztery, centrum. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 35 939

pokój i kuchnia, 2 pokoje i ku; 
chnia słoneczne, z balkonami 
do wynajęcia, ul. Kasztelańska 
33 (przy Grunwaldzkiej).

zdg 35 913 __________
Dwupokojowe

central. 40,— rok. Zgłoszenia 
Sapieżyński 3 — 8. zdg 36 001

Trzypokojowe
■w mieście, blisko Poznania, sło­
neczne, dogodna komunikacja, kol. 
emerytowi, urzędnikowi wynajme 
zaraz tanio. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 35 404.

2 pokoje
kuchnia. Górczyńska 7, 

zdg 36 014

Stroma
Pięciopokojowe
a 27. zdgzdg 36 143

Pięciopokojowe
parter Działyńskich — cele han­
dlowe lub biurowe.

Sześciopokojowe 
centrum — III. Zgłoszenia Miei- 
żyńskiego 23 — 14. od 9 — 14.

zdg 36 139
3—4 pokojowe

komfortowe, bezpodatkowe. Po­
znańska 37. blisko Kochanowskie­
go. Zgłoszenia Mielżyńskiego 23, 
m. 12.______________ zdg 36 138

Trzypokojowe
65,— Ratajczaka.

Jur“Piekary 26. ” ’ zdg 36124

Słowackiego 30
pelnokomfortowe, trzypokojowe, b ’ ' " ■"bezpodatkowe. zdgr 36 123

Mieszkanie
4 pokojowe słoneczne I piętro — 
wygodne Focha - Górczyn, tram­
waj, kościół, od grudnia. Zgłosze­
nia Grottgera 3. m. 3. zdg 36 215

Dwupokojowe
kuchnia, Jeżyce. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 36 223

g oko je kuchnia słoneczne tanio.
tary Rynek 10, m. 6. Środa od 

godz. 2. Kurzanoga. zdg 36 041
Trzypokojowe

kuchnia, łazienka, konieczna kau­
cja. Informacje stróż. Generała 
Umińskiego 19. zdg 36 206

6-pokojowe
wysoki parter, komfort, słonecz­
ne naprzeciw sadu 155.—. Zgło­
szenia portjer. Młyńska 13.
 zdg 36 197

Dwupokojowe
Wilda urzędnikowi. Zgłoszenia 
Focha 158, od 1—3. zdg 36 225

13. SZUKA MIESZK.

Poszukuję
mieszkania blacharz - instalator 
możliwie stróżostwa. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 36 005

Dwupokojowego
poszukuje urzędnik zgóry. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 35 951

Poszukuję
3—4 pokojowego, śródmieściu go­
spodarza. Pewny. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 36 102

pokoje, centrum, dam zgóry. sta­
ły płatnik. Oferty Kurjer Pozn 

zdg 36 021

8-
mieszkania "komfortowego, cen­
tralnym ogrzewaniem, możliwie 
I pie' ro. Okc licy Opery, Placu 
Wolności. W. S. H. poszukuje. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 36 232

Szukam
mieszkanie 3—4 pokoje, parter, — 
front. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 36 235
Mieszkania

dwupokojowego. najchęt-

Pokoik
Poznańska 26 — 9. zdg 36196

16. SZUKA POKOJU

Oferty Kurjer 
oznański zdg 35 590

gotowaniem pani. 
Poznański zdg

panowie
Dwaj

centralnego. łazienką,jedno, uwupuhujuwego, najunei-niej suterenowego od zaraz, Płacę ipi?kr<;pujacego okolica Nowej 
zgóry. Zgłoszenia Grochowe Łąki Mickiewicza od 15. Oferty Ku- 
1 _ 18. zdg 36 219 rjer Poznański zdg 35 955

Przyjezdnym
najtaniej. Kolegjacki 5—3 (No­
wy Rynek) nocny dzwonek.

dg 2898

Pan
poszukuje pokoju od 15. Oferty 
ceną Kurjer Poznański

zdg 35 945

Klatki
także małżeństwu. Szyperska 3. 
m. 9. żdg 35 603

Pokoiku
10,— Oferty Kurjer Poznański 

zdg 36 115 

Szamarzewskiego
16 — 6. zdg 35 852

Pokój
solidny, elektryczność. Szwajcar­
ska 19 a. m. 18. zdg 36 028

Frontowy
elektryczność osobne wejście. Ro­
mana Szymańskiego 8. parter, 
prawo. zdg 35 972

Pokój
od 15. 11. ul. Mickiewicza 18 — 
m. 5. zdg 35 950

Pokój
dla 2 panów. Ogrodowa 12 

zdg 35 922
14.

Jednoosobowy
odnowiony. Skarbowa 4 — 14. 

zdg 35 024

Urzędnikowi
przytulny. Przecznica 10, — 1. 

zdg 35 921

Panom
małżeństwu, Wielkie Garbary 34. 
mieszkanie 12. zdg 35 918

Dwuosobowy
lub małżeństwu bezdzietnemu. 
Łąkowa 9 — 5. zdg 36 087

Inteligentnemu
panu. Poplińskich 6, m. 2. 

zdg 35 944
Młyńska

12 a — 10. zdg 36 018

5(6
Sieroca

5. zdg 36 050
Wierzbięcice

11 — 9. zdg 36 106
Solidnemu

od 15, 11. blisko śródmieścia 
przy spokojnej ulicy ogrzewa­
niem, światłem 40.— Oferty 
Orędownik. Poznań zd 36 029

Studentce
skromny okazyjnie tanio. Mar­
cinkowskiego 19 — 7. zdg 366 128

Słowackiego
35 — 12. zdg 36122

Blisko
dwuosobowy — pokoik. Focha 29 
m. 6 zdg 36 180

Pokój
dla. dwóch panów. Niegolewskich 
3. m. 12. zdg 36 179

Klatki
umeblowany. Małeckiego 27, m. 6 

zdg 36 217
Niekrępujący

Romana Szymańskiego 2, m. 8. 
zdg 36 213

Utrzymaniem
Ogrodowa 2 — 8. zdg 36 086

Czysty
utrzymaniem, bez. Wodna 17(18, 
i. 14. zdg 36 069

Piekary
5 — 6. zdg 36 068

Strzelecka
30 — 8. zdg 36 054

Podgórna
4 — 10. zdg 36 227

Niekrępującego
do 25.— Łazarz, panienka od 15. 
Spieszne oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 36 065 

Pokoju
dużego próżnego okolicy Starego 
Rynku poszukuję. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 36 226

Prośba.
Inteligent od 5 lat bez pracy, oj­
ciec rodziny, prosi litościwe oso; 
by o łaskawe ofiarowanie cieplej 
odzieży zwłaszcza płaszcza, któ­
rego mu brak — a zbliżająca sie 
zima, daje sie już dotkliwie we 
znaki. Gen. Umińskiego 7, m. 16.

zdg 35 544

Odstąpię
praktykę dentystyczma „wraz z 
urządzeniem na prowincji. Ofer­
ty do „Par" pod 58.3.

Pg 8175-58,3

MMMMM
Otwarcie sezonu

Szkoły tańców
Średzińskiego 

Wały Zygmunta
Augusta 4

Pierwsza lekcja praktyczna — 
czwartek 12 listopada, godz. 19. 

zdg 35 894

Akuszerka
Kowalewska, Łąkowa 14, paniom 
zainteresowanym udzielam wszel­
kich porad , pomocy, zdg 34 539

Jeszcze szczęśliwe
ćwiartki

2 klasy poleca kolektor Kedzio 
ra. Sieroca 5/6. zdgr 32 833

Akuszerka
Za Bramką 12 a, przy placu Ber­
nardyńskim udziela pomocy, po­
rady. zdg 34 09C

Karty do gry
hurtownie ceny fabryczne. Fajki
wszelkie Przybory 
Dybicki. hurtownia 
Wrocławska 1.

do palenia. —) p .. 
Poznań, ul

dg 3515

26. SZUKA POSADY

Ogłoszenia do 80 słów dla poszu- \ 
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie

drobnych.

a) Służba domowa

Młodsza
_ prowincji do pracy domowej 
albo składu od lo. 11- szalka PO; 
sady. Oferty Kurjer Poznański

zdg 35 767 

Rytmika
plastyka. Milewska. Matejki 50. 

zdg 34 651

Dziewczyna
uczciwa poszukuj e posady ..dójj 
wszystkiego. Oferty Kurjer Pozn-r 

zdg 36 020

Etatowa
urzędniczka państwowa poszuku­
je próżnego pokoju. Cena Kurjer 
Poznański portj. 4066

Próżnego
Oferty Kurjer Pożń. zdg 36 234

Próżnego
lub dwóch, używaniem kuchni, — 
niekrępujące, śródmieściu, inteli 
gent, samotny. Zgłoszenia telef. 
10-52 lub Kurjer Pozn. zdg 36 236

duże pokoje na Darterze. central­
ne ogrzewanie na biura wynaj- 
mie gospodarz. Aleje Marcin­
kowskiego 7 zdg 35 819

Skład
z oknem wvstawowem 2 po-koie 
kuchnia odpowiedni na kazek 
branże wynaimie gospodarz. Alei® 
Marcinkowskiego 7 .zdg 35 818

Lokale
na biura i na mieszkania po 
4—5 pokoi na I i II piętrze, ob­
szerne. frontowe. Matejki Nr. 49. 
Wiadomość u portiera, zdg 35 374

Lokal
handlowy i przyległy pokój, ra­
zem ca 60 m!, oraz piwnica pod 
lokalem do wynajęcia od zaraz 
przy Al. Marcinkowskiego. Zglu 
szenia Kurjer Pozn, pod

zdg 35 943

Skład
mieszkaniem Sołacz, wynajme 
Informacje: Działyńskich 2 — t 

zdg 36 145
Skład

rzeźniekł mieszkaniem. warszta­
tem także na fil je, 30 lat jed­
nych rękach wynnjmie od 1. 1. 37 
Świercz, Słowackiego 27.

zdg 36 190

Pokój
na biuro iub warsztat Stary Ry­
nek zaraz wolne. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 36 130

Spedytorstwo
dużem podwórzem^ składnicą — 
rampą, wagą wozową.

Ubikacje fabryczne
odda Cichocka. Strzelecka 14 a. 

zdg 36 126

18 ^ZIERŻAWY

Ogrodnictwo
w pełnym biegu z 2 oranżeriami 
i dużo inspektów oddzierżawie 
ewentl. od zaraz, potrzebna okoio 
3 000,— zl gotówki. Zgłoszenia R. 
Treichel, Wągrowiec. ng 20 245

Rzeźnictwo
warsztatem, mieszkaniem, cen­
trum, wynajme, kaucja Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36 023/4

Skład
św. Marcinie nadający sie każdą 
branże jednem pokojem wydzier­
żawię. Garncarska 2, telef. 21-18 

«dg 30 053

Wzamian
za posadę biurową udzielać będę 
przez pół roku lekcyj 
franc. akcent paryski.
Kurjer Poznański zdg 35 971

języka
Oferty

Poszukuję
nauczycielki celem przygotowania 
matury, łacina, niemiecki. Oferty 
warunkami Kurjer Poznański

zdg 35 979

Łaciny
udzielę tanio. Oferty 
Poznański zdg 35 977

Kurjer

Student
udziela lekcji matematyki, fizyki. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 36 090

Przyjmę
dziecko na wychowanie, troskliwa 
opieka. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 36 140
Sellima

słynna wróżka. Ratajczaka 9 — 7 
zdg 36 112
Swetry

oskie, damskie, dzi...___ T.
deikowe na drutach wykonuje 
Sosińskaf Marcin 57 —4,

zdg 36 152

Dykta Dykta Dykta
najlepsza, najtańsza, nowy tran­
sport. Skład fabryczny

św. Wojciecha 28.
Ng 17 819. 20

Poradnia psychografologiczna
Gniezno, ul. 3 Maja 15,

wydaje autorytatywne opinje dla 
użytku firm handlowych i prze­
mysłowych o kandydatach na po- 
sady. Informuje o uzdolnieniach. 
Udziela porad w pedagogice i wy­
borze zawodu. Udziela porad w 
doborze małżeństw. Wskazuje 
możliwości usuwania konfliktów 
małżeńskich. Określa charaktery 
itd. Na żądanie wysyła sie pro­
spekty. ng 19 961

Panna
inteligentna poszukuje _ zajęcia 
przy chorej osobie lub dzieci oraz 
zajęcia sie domem za pokoik i 
utrzymanie od 15. 11. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 36 019

Posługaczka
samodzielnem gotowaniem, pole­
ceniami, chętna do wszelkiej pra­
cy szuka zajęcia. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 36 070 ą

Dziewczyna
szuka posługi od zaraz. Oferty» 
Kurjer Poznański zdg 36 159 J

Posługi
poszukuję. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 35 984 

Szkoła tańców —
plastyki

Baletmistrza Szczurka — Szczur- 
kowej, Podgórna 6. zdg 36 072

Prof.
udziela wszystkich przedmiotów 
do matury, egzaminów, gwaran­
tuje wyniki! Pólwiejska 34 — 7

zdg 35 329

Panna
służąca dobre świadectwa, szy­
cie, gospodarstwo, kochająca 
dzieci szuka posady. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 35 999 - ;

Posługi
zaraz poszukuje do południa od 
7—12, po poł. od 4—5. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36 002 - ;;

Sierota i'»
uczciwa szuka __posady gotowa;
nicm. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 36 099
Szkoła Tańców

Mikołajczak Kledecka. św. Józe­
fa 6. Pg 8177-58,8

Dziewczyna , ,
prowincji zmieni posadę .1. 12. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 36 091

25. MUZYKA

Lekcje
gry fortepianowej udziela dy­
plom, nauczycielka. Aleje Mar­
cinkowskiego 1, m. 8 (dom na­
rożny). zdg 34 126

Violonczelista
tenorem lub trębacz, tenorem — 
akordeonem potrzebny -.grudzień 
na Pomorze. Oferty Kurjer Po­
znański, Gniezno 689.

ng 19 960

Tanio sumiennie
gry fortepianowej. Dyplom pań­
stwowy. Łąkowa 4 b — 8.

zdg 36 025

Inteligentna '
panna, sierota, uczciwa, oszczęd- .

Kurjer Poznański zdg 35 964

lat
Dziewczyna

16, szuka posady do dzieci, • 
prac domowych. Oferty. Kurjer ' 
Poznański zdg 35 976

Uczciwa
chętna do wszelkich, prac-szuka 
posady zaraz. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 35 926

Praczka
poleca się poza dom. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 35 915 •/ -

OGÓLNOPOLSKIE tepian:22,05 muzyka taneczna w 
wyk. malej ork. P. R.

Czwartek. 12 listopada.
6,30 audycja poranna: 11.30 po­

ranek muzyczny dla młodzieży 
szkól powszechnych (z Wilna). 
Tańce różnych dzielnic Polski w 
wyk. ork. pod dyr. Wlad. Szcze­
pańskiego. Objaśnienia Czesława 
Łowickiego: 11,57 sygnał czasu: 
12.03 programy lokalne: 12,59 
dziennik południowy; 15,00 wiado­
mości gospodarcze: 15,15 progra­
my lokalne: 16.20 ..Chwilka py­
tań“ — pogadanka dla dzieci w 
oprać. Wacława Frenkla: 16,35 
ar.ie i pieśni w wyk. Zof'i Fäbry 
i Wiktora Bregy: 17,00 zatrucie 
produktami spoŻYWcz&mi — od­
czyt — wygi. dr. Aleksander 
Seczygiei: 17,15 Brmanno Woif- 
Ferrari: Symfonia kameralna na 
11 instrumentach solowych B-dur 
op. 8: 17.50 „Książka i wiedza": 
..O Polskim Słowniku Biograficz­
nym" wywiad Kazimierza Cza­
chowskiego z pro-f. dr. Stanisła 
wem Kutrzeba (z Krakowa): 18,00 
pogadanka aktualna: 18.10 wia­
domości sportowe: 18,20 progra­
my lokalne- 18.50 pogadanka ak­
tualna: _ 19.00 oryginalny teatr 
wyobraźni nadaje Premiere słu­
chowiska p. t. „Jedenasty listo­
pada". -napisał Theo Fleischmar, 
(Bruksela). Przekład i opracowa­
nie Antoniego Bohdziewicza. Ak­
cja słuchowiska toczy sie na za­
chodnim froncie w czasie wielkiej 
wojny w roku 1918: 19,30 koncert 
rozrywkowy w ',*y-k. ork. jazzo­
wej: 20.30 „W najdźikszej dolinie 
tatrzańskiej" — pog. wygi. dr. Je­
rzy Młodziejowski (z Poznania): 
20,45 dziennik wieczorny: 20,55 
pogadanka aktualna: 21,00 V-ta 
audycja „Sylwetki kompozytorów 
polskich — Zygmunt Stołowski“ 
Wykonawcy: Helena Warpechow- 
s»ka — śpiew. Hanna Dickstei- 
nówna — fort. Tadeusz Litan — 
wiolonczela, Jerzy Lefeld — for-

WARSZAWA
Czwartek. 12 listopada, 

Warszawa — 12.03 muzyka
(płyty): 12.40 „Wieś i jej dażenia 
zdrowotne" — pogadanka — wy­
głosi dr. Janina Węgrzynowska: 
15.15 muzyka lekka (płyty): 16,00 
skrzynka ogólna — dr. Marian 
Stępowski: 16.15 życie kulturalne 
stolicy: 18,20 koncert reklamowy: 
18.45 program na jutro: 23,00 d. 
c. muzyki -tanecznej w wyk. ma 
łej ork. P. R. z udziałem Irany 
Kozłowskiej i Czwórki Radiowej.

POZNAN
Czwartek, 12 listopada. 

Poznań — 12,03 . Słynni organi­
ści“ — płyty: 12,40 „Skrzynka 
rolnicza“ — «mówi Dominik Sta 
rzeński; 13,00 „Dla rozrywki" 
(płyty): 13,55 przegląd giełdowy: 
15,15 koncert reklamowy: 15,35 
życie kulturalne i społeczne Po­
znania: 15,40 . Małe zespoły" pły­
ty: 18,20 koncert życzeń z p!yt 
gramofonowych

PROPONUJEMY
LAMPOWICZOM

na czwartek:
17,00 Brno. Muzyka fort Ber 

lin. Muzyka popularna. 17,05 
Wiedeń. Pieśni i arie. 17.10 Ko­
szyce. Recital fort. 17,30 Strass- 
burg. Muzyka lekka. Budapeszt. 
Muzyka salonowa. 17.45 Bratisla- 
wa. Recital fort.

18,00 Lipsk. Muzyka ludowa 
Monachium. Muzyka lekka. Kró­
lewiec. Koncert orkiestrowy. 
Hamburg. Oktet f-dur Schuberta. 
18,15 Anglja (Nat. Progr.) Muzy­
ka taneczna.

19too Anglja (Reg, Progr,) Mu

zyka taneczna. 19,15 Berlin. Re­
cital fort. 19,20 Wiedeń. Recital 
śpiewaczy. 19,25 Praga. Koncert.¡t 
popularny. , i

20,00 Ryga. Koncert symf. An­
glja (Nat. Progr.) Utwory Cou- 
oerina. Kopenhaga. Koncert ork. ; 
Sztokholm. Kabaret. 20.10 Mona- „ 
chium. „Czar instrumentów". ■ » 
Królewiec. Wieczór tańca. Wroc- ? 
ław. „No-tre Dame“ — o-pera ' 
Schmidta. Berlin. Symfonia VH 
Schuberta. Hamburg. Wieczór;;-; 
tańca. Bukareszt. Koncert symf. ..
20.25 Kolonja. „Sęjjumann — 
Pfitzner" — koncert ork. Dyr. - 
H. Pfitzner. 20,30 Anglia (Nat. 
Progr.) Radjorewja. 20,40 Medio­
lan. Muzyka kameralna.. 20,45 
Rzym. „L'Oca del Cairo" —- one- • 
ra Mozarta. Budapeszt. Muzyka;', 
cygańska. 20.50 oztokholm. Kon* i 
cert symfoniczny. 20,55 Oslo. Re- - 
cital skrzypcowy.

21,00 Königs wust. Koncert
wieczorny. Berlin. Koncert roz- • 
rywkowy. Sztutgart. „Do. słuchu"
— godzina muzyki Mozarta: 21.15 3 
Strasburg. ..Wesoły wieśniak" — 
operetka Kalia. Z. Stoiowsai. 
21,55 Budapeszt. Muzyka z cza- , 
sów Haydna. .-¡i

22,00 Mediolan. Piosenki Sztok- --=> 
holm. Muzyka rozrywkowa, 22.10 
Rzym. Koncert orkiestrowy. 21,15 ; 
Praga. Muzyka lekka. 22.20 Kró­
lewiec. Pieśni na chór i utwory 
wioloncz. Wiedeń. Pieśni i arie. 
22,30 Lipsk. Muzyka lekka i tan. . 
Kolonia, Muzyka lekka. Berlin. 
Muzyka taneczna. Wrocław. Mu­
zyka taneczna. 22,40 Monachium. 
Pieśni ludowe.

23,00 Königswust. „Pros-imy do 
tańca . Frankfurt. Utwory G. 
Schumanna pod dyr. kompozy^o- 

^uzTka iazzowa.
23.25 Anglja (Reg. Progr.) Muzy­
ka taneczna. =■*

24.00 Frankfurt. Koncert nocny, 
«arodzieiski" — opera Mr- 

zarta. Ra$j’.o Paris. Muzyka ta-
ręczna. ~
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Panienka

do dzieci cośkolwiek szyciem 
przyjmie posadę od 15. 11. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36 085

Dziewczyna
cośkolwiek gotowaniem jako 
przychodnia szuka posady. Ofer- 
ty Kurjer Poznański zdg 36 082

Szukam
posługi. Oferty Kurjer Poznań ski zdg 36 079

Dziewczyna
chętna, pracowita z gotowaniem 
do wszystkiego poszukuje posady. 
Zgłoszenia do Kurjera Poznań­
skiego zdg 36 198

Posługi
poszukuje w śródmieściu. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36 221
b) Inni

Dom czerwony naprzeciw odwa- 
chu obok Apteki pod Lwem,

Pg 7 153-38,139
Kucharka

z dobrem gotowaniem poszukuje 
posady od 15. lub 1. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 36 121

Młodsza .
poszukuje posługi na Cały dzień 
od zaraz. Oferty Kurjer Poznań- 
sk izdg 36 182

Polecona
uczciwa do wszystkiego szuka po­
sady. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 3-6 173
Dziewczyna

do wszystkiego szuka pracy lub 
posługi. Oferty Kurjer Poznań 
ski zdg 36 170

Gospodyni
zaufaną, doświadczona poszukuje 
samodzielnej posady, zna wszel­
kie prace domowe, dobra kuchnie. 
Świadectwa . długoletnie. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36168

Starsza
wiejska szuka posady z gotowa­
niem od 15. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 36 166

Osoba
wiek średni szuka posady wszyst­
kiego. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 36 162
Nawskroś

uczciwa poszukuje posługi lub 
posady do wszystkiego. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36 076

Małopolanka

Posługaczka
szuka posługi. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 36 224

TEATRY
Poznań, środa, 11. 11.

TEATR POLSKI: Środa, 
11. 11. ,,Wyzwolenie“. 
Czwartek, 12. 11. „Wie­
czór trzech króli“, pre 
mjera.

TEATR WIELKI (Opera): 
Środa, 11. 11. „Straszny 
Dwór“.
Czwartek. 12. 11. „Ewa“. 
Piątek, 13. 11. „Ewa“.

TEATR NOWY: Środa, 11 
11. „Róża“. prem.jera.

KINA
Poznań, środa, 11. 11.

APOLLO: „W blasku słoń­
ca“.

CORSO: „Wyprawy Krzy­
żowe“.

GLORIA: Mały Buntownik.
GWIAZDA: „Kariera". 
OŚWIATOWE T. C. L.: _

„Na zgliszczach szczę­
ścia“ i „Z kamerą w 
świat“.

METROPOLIS: „W blasku 
słońca“.

RENAISSANCE: „Czarow­
nica“ oraz ..Mecz bokser­
ski Schmelling contra 
Louis“.

SŁOŃCE: „Pod dwiema 
flagami“.

SFINKS: „Kaprys Pięk 
nej Pani“.

ŚWIT: „Niewidzialny pro­
mień“.

TĘCZA-Łazarz: „Jadzia“.
' TĘCZ A-Wilda: „Koenigs- 

marek
WILSONA: „Zbieg z Jawy“,

Co futro

Kucharka
poszukuje posady do wszystkiego 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 36 043

Do czułych serc Obywateli ape­
luje 19-letni młodzieniec, sierota 
po kapitanie, maturzysta — ab­
solwent kursów wych. ped. z pie- 
lcgn. san. we Lwowie, prosi o po­
moc w dalszych naukach lub w 
uzyskaniu
Jakiegokolwiek z. 1.

Zna prace biurowe, ksiet, -aość. 
maszyny, wych. ped. z piel, dzie­
ci, doskonała lektura obcemi je­
żykami, zajmie sie również do­
mem samotnej osoby, znając i 
prace domowe. Dobre świadectwa 
Oferty do Kurjera Poznańskiego
 zdg 35 585

Książkowa
rutynowana korespondentka pol­
sko. - niemiecka, z dobremi pole­
ceniami szuka posady w poważ­
nej firmie. Zgłoszenia K 
Poznański zdr 32 566 s-urjer

Bilansista
rutynowany, prowadzi . księgo­
wość godzinowo już za 20 zł mie­
sięcznie ;— poszukuje posady. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 34 537
Panienka

młoda,- przystojna, inteligentna z 
miłym, wesołym i łagodnym cha­
rakterem, zamiłowaniem do bu­
fetu i kolonjalki pragnie sie wy­
uczyć, z mieszkaniem i utrzyma­
niem -zaraz lub później, miejsco­
wość obojętna. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 35 980

Szukam
posady, kaucja 150,— zł. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 35 949

Wykwalifikowana
pielęgniarka niemowląt, dłuższa 
praktyka bardzo dobremi referen­
cjami szuka posady. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 35 959

Krawcowa
akuratna dziennie 1,25 szuka po­
sady w dom. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 36 047

Krawcowa
w męskim zawodzie 4 letnią 
praktyka poszukuje posady
miejscowość obojętna.

Oferty Kurjer Pozn. zdg 36154
Inteligentna

panienka córka po inżynierze szu­
ka od zaraz posady do dzieci, 
długoletnia praktyka, bardzo do­
bre świadectwa, zna szycie i ro­
bótki. Oferty Kurjer Poznański

zdg 35 947

Panienka
szuka posady u lepszych państwa 
celem doskonalenia sie w pracy 
domowej, bezpłatnie. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 35 929

Kelner
kaucja, dobry fachowiec 
kuje posady. Zgłoszenia 
Poznański zdg 36131 urjer

Młynarz
poszukuje posady, znam wszelkie 
motory na gaz ssany. Fr. Pie­
chocki, Września,- Rynek 8.

 ng 20 248
Krawcowa

dobry krój poszukuję posady dom 
Oferty Kurjer Poznański 

 zdg 36 066

Haf ciarka
córka inwalidy wojennego poszu­
kuje pracy. Zgłoszenia uprasza 
Żwiiazek Inwalidów Wojennych 
R. P. Koło Poznań, ul. Kozia 8. 
telefon 29-94. zdg 35 864/5

Panna
lat' 22. czysta, 'prędka, poszukuje 
posady z gotowaniem oraz pomo­
cy w jakiemkolwiek interesie, — 
najchętniej wyjazd od 15. 11. ~- 
Łaskawe oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 35 627 

Dziewczynado wszystkiego _po 
kiera 10, przy Foc 

;dj
, trzebna. Win- 

, ocha 128. 
zdg 35 931

Portier
młody nieżonaty potrzebny zaraz 
Café George, wejście tylko z 
Podgórnej do godz. 5. zdg 36 059

Akwizytorzy
energiczni do sprzedaży maszyn 
do szycia, radioaparatów i rowe­
rów za Pożyczki Państwowe po­
szukiwani na cała Polskę, wyso­
ka prowizja, olbrzymie możliwo­
ści. Zjednoczone Składy Tech­
niczne, Warszawa. Waliców 6.

ng 19 614

Dziewczyna
do wszystkiego kochająca dzieci. 
Ul. Poplińskich 12 a — 14.

zdg 36 110

Dziewczyna
dobrym gotowaniem, dobremi po­
leceniami zaraz. Podgórna 10 — 
skład delikatesów. zdg 36 218

Podróżujący
na prowizje, krupy, maki. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 36 075

HM CZEKU M MÍE UG0I1II ?
Wszyscy jesteśmy ciekawi jutra. Pragnęlibyśmy wiedzieć, 
czy nastaną lepsze dni, czy wygramy na loterji, czy docze­
kamy się awansu, czy córka wyjdzie dobrze zamąż, czy 
syn uzyska posadę. Wszystko to pozostaje

POD ZNAKIEM ZAPYTANIA
Jedno jest pewne, że za sześć tygodni nastąpi

KONIEC STAREGO ROKU
Czas więc pomyśleć o dobrej lekturze dla siebie i dla naj­
bliższych, o lekturze, która będzie godziwą i pożyteczną 
zarazem rozrywką. Lekturą taką jest niewątpliwie „Jlu- 
stracja Polska“. Przekonaj się sam i ¡przejrzyj ostatni 
numer (46), który nabyć można w agenturach naszych, 
znajdujących się w miastach i miasteczkach prowincjo­
nalnych, w kioskach dworcowych „Ruchu“ i u rozsprze- 
dawców ulicznych.
Na żądanie przesyła bezpłatne zeszyty okazowe Admini­
stracja w Poznaniu, uL św. Marcin 70. Zg 645/6

Ekspedientka
kolonialna pieczywo, sumienna, 
obowiązkową szuka jakiejkolwiek 
posady. Zgłoszenia Kurjer Pozn.

zdg 36 049

Nauczycielka
poważna siła pedagogiczna, uczy 
w zakresie szkół powszechnych, 
długoletnia praktyka, państwowa, 
prywatna, przygotowuje do gim­
nazjum, dobrym niemieckim, 
francuskim w słowie, piśmie szu­
ka posady 15. 11. miejscowość o. 
bojetna. Oferty Kurjer Poznań 
ski zdg 33 664

Ogrodnik
dobry fachowiec. Szkoła Ogrodni­
cza. 18 lat praktyki, również za- 
rąnicznej, przyjmie posadę samo- 
ziełna. poważna. Oferty KurjerPoznański zdg 36 222

Kucharz
samodzielny poszukuje posady. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 36 220

Poszukuję
posady woźnego, agenta, tłuma- 
macza hotelu, stróżostwa łub ja­
kiegokolwiek innego zajęcia, wła­
dam jeżykiem angielskim, wło­
skim. francuskim, niemieckim. 
Miejscowość obojętna. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 35 572

STRA^CIENKI
DO/KÖNAL? 

ZNAĆ”
-A/TYCZNY 

TAŃ/ZY

ras
Ogrodnik

lat 27, poszukuje posady, samo­
dzielnego lub pomocnika mająt­
ku lub willi, od 15 stycznia lub 
później. Zna dobra hodowle wa­
rzyw. kwiatów, szkółkarstwo. sa­
downictwo. parkownictwo. poza 
tem hodowle pieczarek, gustowne 
zamiłowanie wszelkiej dekoracyj. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 35 577
Ekspedjentka

lat 26. początkującą branży bła­
watów. konfekcji szuka posady. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 35 637
Znam

stenografie polska i niemiecką 
poszukuje dla udoskonalenia bez­
płatnej praktyki. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 35 550

Panna
szkołą gospodarcza, dobry cha- 
rakter. wychowanie dzieci szuka 
odpowiedniej posady. Zgłoszenia 
do Kurjera Poznańskiego

zdg 35 547
Krawcowa

bardzo dobra samodzielna poszu­
kuje posady małem wynagrodze­
niem, chętnie wyjedzie. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 35 579

Introligator
złotnik obeznany w drukarstwie 
poszukuje posady. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 35 604
Maszynistka książkowa
obejmie oosade za 50 zł m.esiecz- 
nie. Oferty Kurier Poznański

zdg 35 787
Krawcowa

futra, płaszcze, suknie w dom 
szuka posady. Oferty Kurjer Po- 
zn a fraki zdg 35 753

Dziewczyna
młodsza praniem. — Zgłoszenia 
czwartek. Małeckiego 28 — 16.

zdg 36 073
Ekspedientka

do składu spożywczego świadec­
twami, uczciwa. Zgłoszenia Wiel­
ka 18, godz. 10—12, zdg 36 057

Ekspedientka
branży cukierków, owoców przyj- 
me zaraz samodzielną, kaut.ą 
300,— Garncarska 2. skład.

zdg 36 052
Służącą

młodsza uczciwa z dobrem goto­
waniem dla małej lepszej rodziny 
poszukuje. Zgłoszenia do Kurjera 
Poznańskiego zdg 36 230

Dziewczyna
do wszelkich prac domowych po­
trzebna. Zgłoszenia wieczór 8. 
Dąbrowskiego 3. mieszkanie 9.

zdg 36 184
Uczenica

potrzebna do bufetu. „Śniadal- 
nia Italja", Aleje Marcinkow­
skiego 8. zdg 36 084

Służąca
z praniem, gotowaniem potrzebna 
Chwaliszewo 76, m. 17.

zdg 36 083
Dziewczyna

skromna samodzielna z gotowa­
niem. potrzebna od 15. 11. 36. — 
Adres ws-każe Kurjer Poznański 

zdg 36 292

Wychowawczyni-
wyręczycielka

niemieckim długoletnia kwalifi­
kacja szuka posady. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 34 308

Pracowita
uczciwa poszukuje jakiejkolwiek 
pracy za małem wynagrodzeniem, 
bez spania. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 35 371

Krawcowa
pierwszorzędna szuka posady w 
dom 2,— Oferty Kurjer Poznań 
ski zdg 35 743

Krawcowa
tanio w dom szyje wszystko szu­
ka posady. Oferty Kurjer Po­
znański żdg 35 752

Apteka
iPom.) poszukuje zaraz magistra 
lub magistry z praktyką. Warun­
ki proszę podać. Posada stała. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

dg 3261

Elektromonter
młodszy znający sie na konstr. 
radioodbiorników zaraz potrzebny 
Rogór. Żnin. ng 20 247

Dziewczynę do dzieci
młodą, zdrową, inteligentną, z 
praktyką do 3 dzieci poszukuję 
zaraz. Zgłoszenia Łukaszewicza 
32. zdg 36 160

Kelner
potrzebny, św. Marcin 31. 

zdg 36 158

Swetrów
szydełkowych drutowych, wszel­
kich haftów wyuczam miesięcz­
nie 6,— Sosińska, Marcin 57 — 4. 

zdg 36 153

Akwizytora
ogłoszeniowego na pensje i pro­
wizje poszukujemy. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 36 125

Dziewczyna
do wszystkiego potrzebna. Ałej‘e 
Marcinkowskiego 25, introLiga- 
“----- ’ 36167tomia. zdg

Samotnego
z. 2—3 000 poszukuje do rzeźnic- 
kiej jadłodajni. Zgłoszenia do 
..Par“, Toruń. Pg 8173-64,167

Wychowawczyni
do 5-letniej dziewczynki na wieś 
od 1 grudnia. Zgłoszenia ..Par“, 
58.L___ Pg 8174-58.1

Ekspedientka
rzeźnieka do samodzielnego pro­
wadzenia filji, miasto pow. po­
trzebna zaraz. Oferty świadec­
twa fotografią Kurjer Poznański 

ng 20 249

Panienka
młoda z ukończona szkoła handlo­
wa Preissa szuka posady w biu­
rze jako początkującą. Zgłoszenia 
do Kurjera Poznańskiego

zdg 35 919

Dla
syna mojego studenta agronomji 
poszukuje praktyki w majątku. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 35 504

27.WOLNE MIEJSCA

Chłopiec
15 lat. uczciwy, rzetelny, dobrej 
rodziny szuka posady zaraz. - 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 35 996

Krawcowa
akuratna szuka posady po do­
mach. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 35 997

Zdolna
która pracowała w biurze adwo- 
kackiem poszukuje praktyki z 
małem wynagrodzeniem. Zgło­
szenia Kurjer Poznański 

zdg 35 612

Freblanka-
wychowawczyni

zdrowa, młodsza, z dłuższą prak­
tyka i dobremi świadectwami po­
trzebna do chłopców. Oferty pi­
śmienne Kurjer Pozn. zdg 36 231

Stenotypistek
biegłych w stenografii polskiej — 
i możliwie także niemieckiej, po­
szukujemy. Zgłoszenia z odpisami 
świadectw do Biura Ogłoszeń — 
.Par“. Al. Marcinkowskiego 11. 
pod nr. 46.30. Pg 8178-46,30

29 ROZRYWKA

Miło
wesoło zabawisz sie jedynie tyl­
ko w „Edenie“, plac Działowy. 

Pg 7 753-07.399
„Kaprys pięknej pani“

Przepyszna komedja — przemiłe 
melodje zag 35 336

Kinoteatr „Sfinks“
12 złotych

miesięcznie 
wystarczy na 
kupno u nas

radio­
aparatu

Na wpłatę wystarczy już zl
15,—

lub Pożyczka Państwowa. Bate­
ryjne odbiorniki najtaniej

Radiomechanika 
Poznań, św. Marcin 27 w podwó­
rzu, prawo, telefon 12-38

Pg 8176-58,7
Londyńska

Marsztalarska poleca przy dobo­
rowej orkiestrze karafkę od 2,— 
złotych. Dancing towarzyski.

zdg 36 105
Kino Tęcza Wilda

Koenigsmark. zdg 36193
„Kapelusz“

modnie przefasonowany odświe­
żony, zastąpi nowy. Tanie kape­
lusze na składzie. Wytwórnia ka­
peluszy męskich, damskich, 27-go 
Grudnia 2. podwórze, zdg 35 552

Humor zagraniczny

Krawiec
męski, inwalida wo-jenny. z ukoń­
czona dwuletnia nauka poszukuje 
pracy w zawodzie do pomocy. 
Zgłoszenia uprasza Związek In­
walidów Wojennych R. P. Kolo 
Poznań, ul. Kozia 8. teł. 29-94. 

zdg 35 866/7

Potrzebny
zaraz gajowy, kawaler, po odby­
tej »łużbię wojskowej, energicz­
ny. władający jeżykiem niemiec­
kim. Wymagane pierwszorzędne 
referencje. . Oferty Kurjer Po­
znański zdg 35 774

Inteligentna
z szyciem poszukuje posadę do 
dzieci. Oferty Kurjer Poznański

zdg 35 566

Agentów
inkasentów do sprzedaży mate­
riałów sukiennych na raty po­
szukujemy w całej Polsce. „Po­
moc“. Lwów 15, Cerkiewna 18.

ng 19 609

Chłopak
zdolny do wszystkiego przyjmę 
jakakolwiek prace fizyczna. — 
Oferty Kurjer Pozn. iwg 35 611

Dziewczyna
gotowaniem 20,— zł Kochanow­
skiego 2, m. 13. zdg 35 927

Posługaczka
Strzelecka 3 a — 8. zdg 36 098

— to Edmund Rychter — co palto — -to Edmund Rychter — co ubrani« =» to Edmund Rychter, Poznań

Pytanie I odpowiedź.
No, Karolku — pyta nauczyciel — skąd pochodź 

słony smak wody morskiej?
A to dlatego, panie psorze, że w niej są śledzie. (x

Ostrów Wielik-op.

Ogłoszenia K gr. ma »tronie 4-łamowej prasy końcu tekstu
__ 2______________  dTnabłiy'lihTh<>t?So^'’iini-witr<>ra* «"wartej flub piątei) 100 gr. na stronie
od 1-łamoweeo miłimntna lu20 Przed Wiadomościami potocznami 200 grwJi,- nfeg0 niwwnetra. Ogłoszeni«» ffkormphikawane ora« « eastrzeżeniem miejsca 20% nad

W wv.dawlo.nV, a w A < a V , , . , i » • » wyeokoScią ogłoszenia, powstałą wsiutek matryc., wydawnictwo nie odp<ywiXdZ
aapiadłh wlefkoświąitecznych i uroczystościowych poprzedź«, normalną codzienną część numeru z reklamami i ogłoszeniami materiał •

Telefony do Radakęji i Administracji.; 44-61, 14-76, 33-07, 35-24, 35-25, 40-72, w niedzielę, święta i nocą tylko 14-76/3Eh24 i SU

Pv-7O/-ir,l oto na raiesiac listopad 1936 roku za oba wydania razem w Pozna-nta
i iZe Opiaia w ekspedycji zł 8,20. w agencjach w mieście zł 3,50, z odnoszeniem do
—;-------------------------  domu w Pcauanłu et 8,70, e odnoszeni»« przez pocztę poza Poznaniem
miesieoznie eł 4.10. kwartalnie d 12,30, pod opaską miesięcznie w Polsce zł 5.00. w innych 
krajach zł 7,00—9,50. W razie wypadków, spowodowanych silą iwyższą przeszkód w zakładzie, 
strajków 1 t wydawnictwo ml« odpowiada za dostarozenis pisma, * abonenci nie mają 
prawa domagania się «¡«dostarczonych numerów lub odszkodowania.
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